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CZEŚĆ URZĘDOWA
C. k. Namiestnictwo czeskie pod dniem 

10 maja b. r. 1. 30.936 odnośnie do rozpo­
rządzenia z dnia 26 marca b. r. 1 19.518
( tut. okólnik z dnia 6 kwietnia b. r. 1. 21.093), 
którem ustanowiono stacje kolejowe, upo­
ważnione do ładowania i wyładowania tran­
sportów nierogacizn}, jakoteż i przeżuwaczy, 
wyznacza dodatkowo także i staeyę kolejową 
Lysa na austryacko-północno-zachodniej ko­
lei i Trautenau na północno niemieckiej ko­
lei. W tych stacyach ma być w myśl po­
wołanego wyżej okólnika opłacaną do kasy 
kolejowej taksa za oględziny a nadto strona 
opłacić ma oglądaczowi zwrot kosztów po­
dróży. Co się podaje do powszechnej wiado­
mości.

Z c. k. Namiestnictwa.
We Lwowie, dnia 22 maja 1883.

CZĘŚĆ IIEUEZĘDOWA
Lwów, 26 maja.

Cala prasa europejska składa 
Włochom gratulacye z powodu prze­
biegu ostatniej wielkiej rozprawy par­
lamentarnej o wewnętrznej i zewnę­
trznej polityce rządu. Gabinet stoczył 
Walkę zaciętą i rozstrzygającą, posta­
wił na kartę całą swoją egzystencję 
polityczną, wyzwał wszystkich prze­
ciwników i ściągnął wszystkie swoje 
posiłki, a rezultat wykazał, że po jego 
stronie stoi większość, jakiej włoski 
parlament jeszcze nigdy nie posiadał, 
jakiej nie posiada żaden z współcze­
snych parlamentów. Większość ta u- 
znała zatem, że należy się zaufanie 
rządowi, który w programie swoim na 
czele stawia zamknięcie okresu rewo­
lucyjnego, lojalność na zewnątrz i in-

tenzywną pracę około skonsolidowania 
stosunków wewnętrznych. Przed kilka 
miesiącami jeszcze taki przebieg roz­
prawy wydawałby się był może nie­
możliwym, lub co najmniej nieprawdo­
podobnym. Pokazuje się, że społeczeń­
stwo włoskie uległo silnej refleksyi w 
duchu umiarkowania i konserwatyzmu.

Po tukiem świetnem zwycięztwie 
jako pierwsze następstwo polityczne 
przedstawia się częściowe przesilenie 
i potrzeba rekonstrukcji gabinetu. 
Wygląda to jakby paradoks, ale nie 
może dziwić nikogo, komu znane 
są polityczne charaktery, wchodzące 
w skład obecnego gabinetu. Dwaj mi­
nistrowie Baccarini i Zanardelli, cho­
ciaż razem z Depretisem stanęli do 
walki ostatniej, nie zostają w harmo 
nii politycznej z programem um iarko­
wanego prezydenta. Pierwszy z tych 
m inistrów, jako deputowany republi­
kańskiej Ravenny, często odzywał się 
do wyborców z aluzyami, które raziły 
bardzo w ustach królewskiego mini­
stra. Przebijał z nich nie jaw ny re- 
publikanizm , skłonny do rozpoczęcia 
akcyi i obwołania republiki, lecz pla- 
toniczny, który na razie godzi się 
z monarchią, ale nie przestaje wzdy­
chać do republik i, jako wrzekomo 
najdoskonalszej, idealnej organizacyi 
państwa. W ustach m inistra króiew- 
■ ki ego już i to razić m usiało , to też 

uieiaz Baccarini wystawiony był na 
ostre ataki w prasie i wT Izbie. Mniej­
szą jest już różnica zdań między Za- 
narciellim a Depretisem, ale tak rzecz 
się miała do tąd , obecnie zaś uległa 
zmianie. Nie ma bowiem wątpliwości, 
że po ostatnich mowach Manciniego 
i Depretisa wykluczona już została 
z polityki włoskiej ta dwuznaczność 
dotychczasowa, która pozwalała prze­

chylać się raz na jedną a raz na 
drugą stronę, a której zwolennikiem 
był właśnie Zanardelli.

W uzupełnieniu gabinetu spoczy­
wać będzie jedna z rękojmij, że na j­
świeższy zwrot w programie Włoch 
nie będzie tylko ustępstw7em dla przy­
musowej sytuacyi, lecz stanie się punk­
tem wyjścia dla trwałej, umiarkowanej 
polityki. Depretis zdołał dziś przycią­
gnąć do siebie prawicę, której najzna­
komitszy reprezentant Minghetti tak 
wybitną odegrał rolę w ostatniej roz­
prawie parlamentarnej. Zbliżenie się 
prawicy, w której tradycyach mieści 
się cały okres wzrastania małego Pie­
montu na potężne Włochy, która nie­
gdyś w Cayourze miała swojego wo­
dza., powinna być usankcjonowana i 
utrw7alona w reorganizacyi gabinetu. 
W miarę jak  nowi ministrowie, powo­
łani przez Depretisa na miejsce ustę­
pujących, posiadać będą zaufanie 
sympatyę prawicy, gabinet nowy b ę ­
dzie powszechnie uważany za pana 
całej sytuacyi we Włoszech.

KORESPOłfDEICYE
B e r lin ,  23 maja.

[ j  Wezoraj odegrała się znowu w par- 
kfneneie stena, która przykre zrobiła wra­
żenie Kiedy prezydent v. Le ?tzov. zapytał 
zastępcy kanclerza, ministra skarbu y. 
Scholza, czy i kiedy zechce odpowiedzieć 
na interpelacyę Duńczyka Johannsena, o- 
świadczył minister, że ani odpowiedzi nie 
udzieli żadnej, ani w obradach nad interpe- 
laeyą nie weźmie udziału. Po tein oświad­
czeniu wszyscy pełnomocnicy, wysłani przez 
króla pruskiego do rady związkowej, opu­
ścili salę a pozostał jeden tylko pełnomocnik, 
zdaje mi się zastępca wolnego miasta Ham­

burga. Całe to zajście potrzebuje komenta­
rza, bo sprawa poruszona przez interpelanta 
w radzie związkowej nie była wcale przed­
miotem jakichkolwiek rozpraw. Ponieważ 
minister v. Scholz ani jednem słowem nie 
dał do zrozumienia, jaLie powody skłoniły 
go do zajęcia tak dziwnego stanowiska, 
rozprawy same nad interpelacyą nie wzbu­
dziły także żywego interesu. Zażalenia po­
słów duńskich Johannsena i Lassena znane 
są czytelnikom Gaeely Lw.\ nowe przykłady 
dziwn°j bezwzględności, z jaką władze 
szlezwickie odrzuciły prośby rozmaitych op­
tantów o udzielenie im obywatelstwa pruskie­
go, nie odbiegają od znanych już przykładów 
dawniejszych. Najciekawszą na ten temat była 
bez wątpiania mowa posła Richtera, znanego 
przywódzcy postępowców. Richter przypo­
mniał, że minister v. Puttkam er wyraźnie 
zapowiedział, że sprawa optantów rozbierana 
będzie w parlamencie, a nadto oświadczył 
juz w sejmie pruskim, iż publiczna dysku- 
sya nad tym przedmiotem może być tylko 
pożądana rządowi. Tymczasem dziś pana 
Puttkamera nie ma nawet w parlamencie a 
m inister Scholz zajął wobec prośby optantów 
stanowisko najnieprzychylniejsze. Minister 
Puttkam er przyrzekł ułatwić optantom ile 
możności uzyskanie obywatelstwa pruskiego 
i prawa wstąpienia do wojska, a, generał 
Moltke sądzi, że zaciąganie się Alzatczyków 
w szeregi wojska niemieckiego znacznie 
przyspieszy zlanie się ludności tamtejszej z 
niemiecką — alej p. m inister Scholz snać 
innego jest zdania. Czyniąc alluzyę. do nie­
porozumień między jednym a drugim mini­
strem wyraził Richter nadzieję, że wpływ 
Puttkamera w ministerstwie pruskiem je ­
szcze dość będzie silnym, aby w sprawie 
optantów duńskich łagodniejsza praktyka 
wzięła górę. Poseł W indthorst i Minnigerode 
(konserwatysta) oświadczyli, ża sprawa cała 
przedewszystkiem jest pruską, a jako taka 
w sejmie pruskim powinna być roztrząsaną, 
skoro zażalenia optantów u władz nie znaj­
dują uwzględnienia, a dopiero gdyby i sejm 
pruski nie uwzględnił prośby, rzeczą będzie 
interpelantów wnieść sprawę w parlamencie. 
Na tem był koniec. W indthorst nie szczę­
dził rządowi zarzutów, że jeszcze przed u- 
zasadnieniem interpelacyi zastępca kanclerza 
odmówił wszelkiej odpowiedzi.

W sprawie zaprowadzenia kas dla ro­
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LIRYK RZYMSKI
S Z KI C  L I T E R A C K I

III.
(C iąg dalszy.)

Przybywszy do Rzymu, zastał Catullus 
szereg najbliższych rodaków z Grali ii; mię­
dzy nimi i Corneliusa N eposa; niektórych 
innych poznamy w ciągu dalszego opowiada­
nia. Ci ułatwili mu zawiązanie stosunków li­
terackich i towarzyskich. Także i ów Mallius 
Wyświadczył mu przysługę, przyjmując go na 
czas niejaki gościnnie w swe progi. Zajął się 
nim i sławny mówca, współzawodnik Cyce­
rona, Q. Hortensius Ortalus.

Młody przybysz posiadał dar podoba­
nia się, zyskania sobie sympatyi i przyjaźni. 
Piosnki jego świadczą najlepiej, że był szcze­
rym i otwartym względem życzliwych przy­
jaciół, wdzięcznym dla dobrodziejów, że był 
żywego, wesołego usposobienia. Młodzieniec 
z takiemi przymiotami serca i duszy, zapo­
wiadający tak świetne nadzieje na przyszłość, 
był upragnionym towarzyszem dla każdego i 
pożądanym gościem w wszelkich towarzy­
stwach , mianowicie także w salonach naj­
znakomitszych rodzin , w salonach arysto­
kracji rodowej, urzędniczej i pieniężnej.

Właśnie potworzyły się były na nowo 
w Rzymie koła towarzy.sko-literackie. Catul­
lus wszedł do jednego z kół takich, klub ten 
Zaliczał się bezwątpienia do najpierwszych. 
Gromadzili się tu razem ludzie różnego sto­
pnia w hierarchii społecznej i różnej fortu­
ny, przeważnie ludzie m łodzi, którzy prze­
chodzili właśnie stopnie skali urzędniczej, 
ale i starsi, którzy wybitniejsze już zajęli sta­

nowisko w rzeczypospolitej, panowie i panie ; 
wszystkich łączyła i skupiała chęć swobo­
dnych zabaw i uciech, zgodność politycznych 
zapatrywań, zamiłowanie w literaturze i sztu­
kach.

Było to coś zupełnie nowego — życie 
takie towarzyskie, w kołach szerszych i li­
cznych, a jednak niezbyt mięszanych, gdzie 
ten więcej znaczył, kto więcej miał sprytu i 
talentu, gdzie konwersacyę o rzeczach bie­
żących , o polityce i wypadkach codzienne­
go życia przeplatano rozmową czysto lite- 
i acką.

Starzy Rzymianie czegoś podobnego nie 
znali. Cywilizacja grecka rozbudziła takie 
usiłowania.

Gdy z końcem drugiego i w pierwszych 
dziesiątkach pierwszego wieku przed narodź. 
Chr. wymarły dynastye w azjatyckich pań­
stwach w Pergaraon, w Bitynii i Syryi, któ­
re od dwóch blisko wieków troskliwą opieką 
otaczały sztuki i n au k i, gdy w tymże cza­
sie gasnąć i blednąc począł świetny blask 
wspaniałego dworu egipskich Ptolemeuszów, 
którzy w rzędzie opiekunów nauk w epoce 
aleksandryjskiej pierwsze bezsprzecznie zaj­
mowali miejsce -- poeci, uczeni i literaci 
helleńscy, raczej hellenistyczni, gromadnie 
przenosili się do Rzymu, szukając tutaj przy­
tułku i schronienia. Znalazłszy pożądaną ła­
skę i poparcie u m ożnych, zalali stolicę ła ­
cińską w całem tego słowa znaczeniu i n- 
tworzyli w niej liczne ogniska życia, i pracy 
umysłowej _ i literackiej. Wnet się też sta­
ło zwyczajem, ze każdy dom zamożniej­
szy trzymał sobie jakiego greckiego pedago­
ga, lektora lub towarzysza, nadwornego poe­
tę, filozofa albo pisarza pamiętników rodu.

Między greckimi przybyszami znajdo­
wali się ludzi uczeni i poważni jakoto słynny 
lekarz Asklepiades, poeta Parthenios z Bi­
tynii, Poseidonios z Apamei, literat i magi­
ster; większość natomiast składała się z po­
wierzchownie wykształconych awanturników,

którym nie u naukę, ale o wygodne chodziło 
życie. Schlebiając swym mecenasom i ich 
skłonnościom, gawiedź ta niezmiernie się 
przyczyniła do tej straszliwej demoralizaeyi, 
jaka w tem stuleciu z olbrzymim pospiechem 
opanowała całe społeczeństwo rzymskie. Przy­
znajmy jednakże zarazem, że i między Rzy­
mianami niewielu było takich, co z szlache­
tnych pobudek zwracali się do studyum g re­
ckich wzorów, co z prawdziwem zamiłowa­
niem zajmowali się literaturą i bez żadnych 
ubocznych myśli obejmowali rolę jej prote­
ktorów. Mecenasostwo nauk, przybieranie po­
zorów naukowych, układanie wierszy, stało 
się rzeczą mody.

Jak zaraza jak a , tak się ta moda p i­
sania rozwiehnożniła w Rzymie w wieku pier­
wszym przed nar. Chr. Nie było męża, któ­
ryby jej nie składał w ofierze wiązanki swo­
ich carmina ; nawet niewiasty pragnęły zająć 
zaszczytne miejsce na wyżynach Parnasu.

Kreślono wierszyki przeważnie okoli­
cznościowej treśc i; obiegały one w formie 
kart luźnych. Ale i grube księgi pojawiały 
się w licznych zastępach, prozą, lub częściej 
w formie miarowej. Ta bowiem nikomu nie 
sprawiała trudności, rytmy zabawką były dla 
każdego, kto wysłuchał z pożytkiem prakty­
cznego kursu metryki i poezyi. Valerius Cato 
założył osobną szkołę poetycką.

Główną atoli szkołą ćwiczeń dla poe­
tyckich dyletantów były zebrania kół towa­
rzyskich. Przy wesołych biesiadach , kiedy 
wino zaszumiało w głowie, wszczynała się 
walka. Ochoczy uczestnicy podawali sobie 
tabliczki — pugiUaria — i kreślili na nich 
swoje pomysły. Jeden klątwę rzucał na nie­
godziwego rywala, który mu zabrał kochan­
kę , drugi szydził z słabostek i ułomności 
jakiego wodza lub męża stanu, inny składał 
lękliwy wiersz do swej lubej, czwarty wy­
śmiewał poetów z innej k lik i, jeszcze in­
ny opowiadał w żartobliwy sposób o swo­
ich lub przyjaciół swoich przygodach, skła­

dał wiersze na cześć Bachusa. Dowcipy 
i żarty, wspomnienia i p lo tk i, pochwały i 
komplimenta lub nagany dla dam , artystów 
i aktorów, zaprawione pieprzykiem a przy­
strojone w epigramatyczną formę dystychu 
lub w gładkie anakreontyki — otóż to owe 
okolicznościowe ineptiae, nugae, lusus.

Wielka tu jednern słowem panowała 
obfitsść w treśc i, jak rozmaite były okoli­
czności i powody tych ulotnych piosenek. 
Miały one tylko efemeryczne znaczenie, i 
wiele z nich bezzwłocznie poszło w niepa­
mięć, inne się utrzymały do późnych czasów 
i czytywane były z przyjemnością , chociaż 
już dawno zmieniły się były stosunki, z któ­
rych one wyrosły. Wszakże i Catulla wier­
szyki czytamy z wielką lubością, a one w 
znacznej części właśnie takimże zebraniom 
i przypadkowym wydarzeniom zawdzięczają 
swoje powstanie.

Obok tych poezyj dyletanckich pojawia­
ły się także utwory poetów z zawodu, zapi­
sanych do cechu. Począwszy bowiem od cza­
sów Liwiusza A ndronika, poeci z zawodu 
stanowili osobną przez państwo uznaną kor- 
poracyę i zgromadzali się na Awentynie w 
świątyni Minerwy, jako patronki sztuk i rze­
miosł. W okresie cyceroniańskim ta  poezya 
fachowa smutny przedstawia obraz. Tragedya
i komedya zupełnie były zaniedbane. Jedy­
nie farsa, t. zw. mimus, pełen charakterysty­
cznych rysów z życia stolicy, świetnie się 
rozwinął dzięki zdolnościom Laberiusa. Ge­
nialny Lukrecjusz Carus obrał sobie przed­
miot niewdzięczny, nie nadający się do poe­
tycznego obrobienia, kwestyę filozoficzno-fizy- 
kalną o istocie wszeeh rzeczy ; współcześni 
nie zrozumieli go, bo nie potrafili się wznieść 
na te wyżyny, na których bujała śmiała jego 
wyobraźnia. Yarro wprowadził do literatury 
nowy genre literacki , t. zw. saturę, mięsza- 
jąe poezyę z prozą. A zresztą wszyscy poeci 
z zawodu byli naśladowcami Aleksandryjczy 
ków. Aleksandryjska poezya i doktryna stały



botników chorych oświadczył minister Scholz, 
że rada związkowa zasadniczo przeciwnąjest 
temu, aby także na ludzi zatrudnionych w 
gospodarstwie rolnem i leśnem nakładano o- 
bowiązek należenia do kas zaproponowanych; 
rządy przystaną chyba na fakultatywne przy­
stąpienie takich robotników do kas, w prze­
ciwnym razie ustawa cała nie uzyskałaby 
sankcyi rady związkowej. Polacy, centrum i 
znaczna część konserwatystów podzielają te 
zapatrywania rządów związkowych. Dziś nie 
mogło się odbyć ostateczne głosowanie, gdzie 
tylko 192 członków było obecnych, a 199 
potrzeba, aby uchwały mogły być prawo­
mocne.

Znana już nota pruska zrobiła w kołach 
centrum jak najgorsze wrażenie. Pan Schloe- 
zer wcale nie wchodzi w rozbiór owych 
punktów jurysdykcyi biskupiej i wykształ­
cenia duchowieństwa, przeciw którym głó­
wnie zwracały się zażalenia rzymskie. Nota 
nie mówi wcale o rewizyi ustawodawstwa, a 
cóż dopiero o organicznej rewizyi, jakiej 
Stolica Apostolska żąda. Zagrożenie nowej 
represyi na wypadek, gdyby papież nie 
spełnił żądań pruskich, wcale ni# przeraziło 
stronnictwa centrum. Czy wręczona już rzą­
dowi odpowiedź rzymska nada rokowaniom 
lepszy kierunek, rzecz to wątpliwa. Liberalni 
postanowili wtedy tylko popierać ks. B is­
marcka, gdy się zobowiąże nie usuwać pod­
walin kościelnego ustawodawstwa.

CzymiośGl Eafly WFflziałii lfraiowego
za czas od 1 stycznia po 31 marca b. r.

(Dokończenie.)
Ze wstawionej do udziału jak w latach 

poprzednich kwoty na stypendya dla ucz­
niów szkół rolnictwa, leśnictwa i weteryna- 
ryi, przyznał Wydział krajowy następujące 
stypendya i zasiłk i: 1) słuchaczom wiedeń­
skiej c. k. akademii rolniczej Hilaremu Foll- 
prechtowi i Michałowi Martiizowi po 800 zł. 
a Janowi Kosinie i Janowi Ficałowiczowi 
po 150 zł.; 2) uczniom szkoły weterynaryi 
we Lwowie, Narcyzowi Sikorskiemu, Stani­
sławowi Kwiecińskiemu, Franciszkowi Le­
nartowiczowi, Ludwikowi Tymoftyjewiczowi 
i Euzebiuszowi Nestajce po 100 zł.

Wydział krajowy zawiadomił wszystkie 
wydziały powiatowe o rozporządzeniu c. k. 
Ministerstwa skarbu z dnia 22 lutego b. r., 
że dla uzyskania pozwolenia do poboru su­
rowicy, bądź to bezpłatnie ze źródeł solnych, 
bądź za opłatą ceny z c. k. salin w celu po­
lepszenia pokarmu dla bydła, wystarczać ma 
potwierdzenie zwierzchności gminnej lub też 
obszaru dworskiego co do wykazu stanu by­
dła petenta i rzeczywistej potrzeby surowi­
cy na cel powyższy, że zatem w podobnych 
wypadkach, nie należy wymagać od stron 
interesowanych przedłożenia przepisanego de­
kretem byłej kamery nadwornej z dnia 19 
maja 1836 świadectwa lekarza powiatowego. 
Podania tego rodzaju wnoszone być mają.do 
c. k. nadzorów straży skarbowej, których o- 
bowiązkiem będzie po poprzedniem spra-

się kanonem, dla rzymskich pisarzów, w ogó­
le dla ogromnej większości wykształconego 
społeczeństwa rzymskiego.

Już od szkolnej ławki przejmował się 
aleksandrynizmem rzymski młodzieniec, ma­
jąc za nauczyciela Greka Udając się dla u- i 
kończenia szkół do Grecyi, na wyspę Rodos, 
czy do Aten, czy do samej Aleksandryi, zno­
wu się styka z tym aleksandrynizm em , bo 
współczesna literatura grecka nie miała in­
nego charakteru. A co najważniejsza : litera­
tura helleniczna czyli aleksandryjska miała 
barwę kosmopolityczną Rzymski świat ani 
pragnął, ani potrzebował narodowej poezyi, 
potrzebował raczej kosmopolitycznej literatu­
ry, któraby była stosowną dla wszystkich 
mieszkańców rozległego państwa rzymskiego.

Nie należy bezwarunkowo potępiać ale­
ksandryjskiej poezyi, jak się to stało od nie­
dawna zwyczajem. Szczególne zamiłowanie 
mieli aleksandryjscy poeci do t. zw. mięsza- 
nych gatunków poezyi, do mniejszych epi- 
cznych opowiadań z przymieszką idylicznych 
i lirycznych czynników, do poematów dyda­
ktyczno - epicznych , a przedewszystkiem do 
epigramatów. Na formę wzgląd brali niemal 
większy aniżeli na treść i popadli w przesa­
dę. Wiersze ich są gładkie, lecz brak im siły 
i życia. Styl jest pstry i niezrozumiały. Nie 
mogąc zasilać zasobu wyrazów z mowy ludu, 
wyszukiwali zwroty i wyrazy u starożytnych 
pisarzów, wprowadzali niejedno już zapomnia­
ne wyrażenie napowrót do piśmiennictwa, 
ale tern samem nadawali swym utworom ce­
chę starożytniczą i uczynili je przystępnemi 
i poczytnemi chyba dla uczonych komenta­
torów.

Bardziej jeszcze czynił te utwory za- 
wiłemi i niejasnemi sposób określania my­
śli. Nie lubili poeci aleksandryjscy wysławiać 
się w sposób prosty i naturalny, woleli my­
śli swe przyoblekać w niezwykłą szatę mi­
tyczną; a tem milsze były dla nich mity, im ,

wdzeniu podawanych przez obszary dwor­
skie lub zwierzchności gminne dat co do ilo­
ści i gatunku bydła, jakoteż co do potrzeb 
surowicy, przedkładać podania bezzwłocznie 
wprost c. k. krajowej dyrekcyi skarbu z od­
powiednim wnioskiem.

Tym samym reskryptem zniżyło c. k. 
Ministerstwo skarbu cenę surowicy w zarzą­
dzie salinarnym w Wieliczce dla stron za­
miejscowych na kąpiele lub na poprawienie 
pokarmu dla bydła z 1 zł. 22 ct. od hekto­
litra na 70 ct. Cena surowicy dla osób w 
Wieliczce zamieszkałych (26 ct. od hektoli­
tra) oraz cena we wszystkich innych salinach 
(1 zł. 22 ct. a względnie 26 ct. od hekto­
litra) pozostają niezmienione.

W skutek zapytania Prezydyum c. k. Na­
miestnictwa z dniaj 26 lutego b. r. wzglę­
dnie Ministerstwa spraw wewnętrznych, czy 
wobec przyznanego już prawa politycznej 
egzekucyi wierzytelnościom hipotecznym Ban - 
ku krajowego, Wydział krajowy trwa przy 
wyrażonem w memoryale z dnia 29 marca 
1881 żądaniu, aby dla ułatwienia konwersyi 
długów wysoko oprocentowanych, ciążących 
na posiadłościach gruntowych, przyznane zo­
stało prawo politycznej egzekucyi dla tych 
skryptów dłużnych, które z powodu konwer­
syi pod poręczeniem gmin wystawione zosta­
ną, oznajmiono c. k. Rządowi, że uwzglę­
dnienie powyższego żądania obecnie jest ró­
wnie poźądanem, nawet potrzebnem, jak w 
chwili przedstawienia. Prawo egzekucyi po­
litycznej bowiem, przyznane Bankowi krajo­
wemu ustawą z dnia 21 czerwca 1882 (Dz. 
u. p. nr. 81), odnosi się tylko do wierzyt» I- 
ności hipotecznych przez Bank krajowy na­
bytych, kiedy tymczasem w powyżej powo­
łanym memoryale Wydziału krajowego cho­
dzi o uzyskanie takiego prawa także dla 
skryptów pod poręczeniem gmin wystawio­
nych. Różnica ta ma ważne znaczenie pra­
ktyczne, jeżeli Bank krajowy użyje obliga- 
cyj komunalnych jako jednego ze środków 
konwersyi, gdyż w takim razie gminy, któ­
re wystawiły Bankowi skrypt dłużny, nara­
żone byłyby na egzekucyę w drodze adm i­
nistracyjnej (§. 70 ustawy gminnej) a nie 
miałyby równego bezpieczeństwa prawnego w 
ściąganiu wierzytelności od członków, mię­
dzy których rozpożyczyły kapitały uzyskane 
w Banku krajowym na konwersyę.

Wydział krajowy wydał regulamin dla 
Banku krajow ego, specyalne przepisy o 
pierwszej emisyi obligacyj komunalnych i 
prowizoryczną instrukcyę kasow ą, wedle 
której aż do stanowczego uregulowania ka- 
sowości w Banku krajowym, kasa tego za­
kładu mieścić się będzie w lokalu kasy Wy­
działu krajowego, z zastrzeżeniem, że nie 
ma to bynajmniej pociągać za sobą połącze­
nia funduszów Wydziału krajowego z fun­
duszami bankowemi.

W myśl regulaminu poruczył Wydział 
krajowy naczelne kierownictwo w dyrekcyi 
Banku krajowego dyrektorowi p. Antoniemu 
Wrotnowskiemu. Do zastępowania trzeciego 
dyrektora powołał Wydział krajowy w myśl 
§ 65 statutu bankowego członka Rady nad­
zorczej p. Michała Dyrneta. W myśl §. 66 
tego statutu funkcye naczelnego buchhaltera 
w Banku poruczone zostały prowizorycznie

mniej były znane. Jednem słow em : poezya 
aleksandryjska miała cechę erudycyi, była 
poezya uczonych.

Taką więc też była i poezya rzymskich 
Aleksandryjczyków w epoce Cicerona. Utwo­
ry ich zaginęły prawie zupełnie i niepowro- 
tnie, żałować tego wprawdzie nie mamy po­
trzeby, bo niepodobnaby ich czytać z przy­
jemnością. Ale Aleksandryjczycy wysoko ce­
nili swoje dzieła i zwalczali każdego, kto 
nie podzielał ich zapatrywań. Było takich 
niewielu. Catullus niektórych chłostał swojemi 
jam bam i, bo sam się zaliczał do wyznawców 
aleksandryjskich zasad i według nich skom­
ponował kilka utworów, ale przejęcie się 
niemi więcej mu niezawodnie zaszkodziło, 
niż pomogło.

Usposobienie Catulla, kierunek jego ta­
lentu poetyckiego, najzupełniej były przeci­
wne aleksandryjskim dążnościom. Siła jednak 
ich popularności w Rzymie w epoce ceza- 
ryańskiej była zbyt wielką; poeta nie mógł 
się jej oprzeć, skoro nie chciał stanąć po 
stronie nędznych epigonów dawnego kierun­
ku narodowego. Najlepsi przyjaciele Catulla, 
najutalentowańsi rówieśnicy hołdowali ma­
nierze aleksandryjskiej. Catull kształcił się 
także na niej, przejął jej nieco, ale nie wsią­
kła ona zupełnie w jego ducha, nie zdołała 
go przeistoczyć, nie była w stanie zdenerwo­
wać zdrowej natury, ani zniszczyć żywotnych 
soków, które poeta przywiózł z sobą z ojczy­
zny. Tam on się stykał z ludem , tam spo­
żył w latach chłopięcych i młodzieńczych 
wiele pokarmu zdrowego, zapełnił fantazyę 
pięknemi naturalnemi obrazam i, wzbogacił 
myśli oryginalną treścią.

Te on też wydobywa z siebie w li­
cznych pieśniach lirycznych i satyrycznych, 
a ze szkoły bierze udatność, czystość i gład­
kość formy.

Nie można przeto Catulla poczytywać 
za właściwego reprezentanta hellenistyczne-

w myśl wniosku dyrekcyi p. Aleksandrowi 
Morawskiemu.

Wydział krajowy postanowił zrealizo­
wać pożyczkę krajową w sumie 3,800.000 złr. 
w drodze emisyi 43/2 procentowych obliga­
cyj krajowych po kursie 90 za 100.

SPRAWY ZAGRAEICZME
(N osa p r u s k a  do K u ry i .)

W jednym z ostatnich numerów G-a- 
sety podaliśmy streszczenie najnowszej noty 
rządu pruskiego, przesłanej na ręce sekre­
tarza stanu kard. Jacobiniego, uważamy je 
dnak za rzeczwłaściwą, zamieścić w dosłow- 
nem brzmieniu pomieniony dokument, który 
w rozgrywającym się obecnie kościelno-po- 
litycznym procesie ma historyczne znaczenie.

Nota ta opiewa:
Rzym, 5 maja 1883

Do Jego Erainencyi Księdza Kardynała 
Jacobiniego, Sekretarza Stanu Jego Świąto­
bliwości Papieża.

Nota Jego Eminencyi Kardynała Se­
kretarza Stanu Jacobiniego z d. 7 kwietnia 
r. b. utwierdziła rząd pruski ponownie 
w przekonaniu , iż wykonanie t. z. Anzeige­
pflicht może być ze, strony Kuryi w zasadzie 
przyznane. Jego Świątobliwość chce atoli 
dopiero wtedy upoważnić biskupów do tego 
wykonania, skoro rząd pruski uczyni Kościo­
łowi pewne ustępstwa na innem polu ko- 
ścielno-politycznem. Rząd pruski ze swej 
strony jest tak samo dzisiaj, jak  i dawniej 
gotów uczynić zadość życzeniom Rzymu, 
skoro zostanie uczyniony początek przez 
wykonanie prawem przepisanej Anzeigepflicht. 
W rzeczy głównej chodzi przeto tylko o 
kwestyę pierwszeństwa w tych ustępstwach, 
które w zasadzie uważane są z obu stron 
jako możebne.

Jeżeli rząd królewski tak wielką w ar­
tość przywiązuje do Anzeigepflicht, czyni to 
naprzód dla tego , iż uważa za sprawę ho­
noru,  aby go traktowano zarówno z innemi 
rządami, którym bezwarunkowo przyznawano 
zawsze współdziałanie władz świeckich przy 
wokacyi katolickich księży, którego Prusom 
Kurya rzymska przyznać nie chce. Atoli p o ­
mijając tę kwestyę form alną, przyznać 
trzeb a , iż współdziałanie władzy świeckiej 
przy udzielaniu duchownych urzędów stanowi 
przedwstępny warunek, umożebniający wspól­
ną pracę władz świeckich i duchownych 
około utrzymania i utwierdzenia wzajemnej 
zgody. Królewski rząd widzi w t. z. Anzei­
gepflicht i w nawiązujących się do niej ro­
kowaniach i porozumieniu się władz du­
chownych i świeckich przedwstępny w aru­
nek i punkt wyjścia życzliwego wzajemnego 
współdziałania.

Bez tego życzliwego współdziałania 
miałaby Anzeigepflicht więcej formalne niż 
praktyczne znaczenie. Rządowi, po większej 
części duchowni, o których nominacyę cho­
dzić będzie, mniej będą znani, aniżeli wła­
dzy kościelnej; rząd przeto tam, gdzie nie 
założy swego veto , nie będzie jeszcze miał

go, nowoczesnego kierunku w literaturze. 
Nie był on w każdym razie skrajnym jego 
reprezentantem. Był jego przewodnikiem i 
głową o tyle, że był najzdolniejszym z wszyst­
kich poetą i najwięcej wyrobił mu uznania.

Przeciwny prąd był klasycznym w na- 
rodowo-rzymskiem znaczeniu. Zachodzą więc
i tu w poezyi te same różnice, które tak 

| wybitnie w tym samym czasie występowały 
na polu politycznem i tam do krwawych do- 

| prowadziły bojów: przeciwieństwo’ między 
konserwatystami a postępowcami, między 
partyą senatorsko - republikańską a partyą 
demokratyczną, a raczej demokratyczno-mo- 
n irchiczną.

Podobny kontrast zaznacza się i w 
kwestyi stylu prozaicznego. I tam walczą z 
sobą stara i nowa szkoła,, Azyanie i Attyko- 
wie, konserwatyści i postępowcy. Tutaj je ­
dnakże różnice nie uwydatniają się tak ja ­
skrawo, są raczej nieco mgliste, bo mię­
dzy przeciwnemi stronami stali pośrednicy i 
sam nawet Cicero nie zaliczał się właściwie 
do żadnej partyi.

Gdy Catullus przybył do Rzymu, za­
wzięty wrzał bój między przeciwnemi sobie 
obozami; trwał on jakie lat dwadzieścia i 
skończył się zwycięztwem klasycyzmu, bo 
ten był symptomem i wyrazem tworzącego 
się rzymsko-helleńskiego państwa. Przyja­
ciele Catulla należeli do szkoły Attyków. 
Licinius Calvus najwybitniejszym niezawo­
dnie był obrońcą i propagatorem tego kie­
runku w sądach i na forum. Obok niego 
stali Brutus i Cestius i młodziuchny naon- 
czas Asinius Pollio. Także i Catullus niewąt­
pliwie podzielał ich zapatrywania. Chcieli 
oni przywrócić wymowie prostotę i natural­
ność, usunąć przesadę słów, ciągłą obrazo­
wość dykcyi i obfitość figur i protestowali 
energicznie przeciw czczemu krasomowstwu 
Isokratesa. Ale z drugiej strony pobłądzili, 
polecając przedewszystkiem dawniejszych at-

pewności, że z nowo mianowanym księdzem 
będzie mógł stale pozostawać w pokojowych 
stosunkach.

Anzeigepflicht i poprzednie zbadanie 
nominacyi będzie miało wielkie znaczenie, 
jeżeli nad całem postępowaniem unosić się 
będzie z obu stron duch pokojowego współ­
działania, straci jednak na swej wartości, 
jeśli obie interesowane władze — świecka i 
duchowna — staną naprzeciw siebie w po­
stawie wojennej, lub też bez zamiaru obo­
pólnego wspierania się.

Wtedy to państwo musiałoby zabezpie­
czyć się przed wojowniczymi urzędnikami 
Kościoła raczej za pomocą środków represyj­
nych, aniżeli prewencyjnych.

Rząd pruski przywiązuje do tego pre 
wencyjnego środka Anzeigepflicht właśnie 
dlatego takie wielkie znaczenie, ponieważ 
zdaje się on być nieodzownym dla systemu 
opartego na pokojowej zgodności. Jeżeli do 
takiego systemu nie dojdziemy, państwo bę­
dzie się w końcu widziało zniewolonem u re­
gulować stale stosunek swój do Kościoła 
rzymskiego jedynie w drodze Swego prawo­
dawstwa. W takim razie będzie państwo 
musiało katolikom pruskim udzielić w szyst­
kiego, co się da pogodzić z nieodzowną 
miarą państwowej powagi — po za tą linią 
jednakże panować będzie musiało świeckie 
prawo, niezłagodzone na mocy porozumie 
nia z organami duchownemi. W takim ra ­
zie Anzeigepflicht będzie dla państwa prawie 
niepotrzebną; bo wtedy państwo będzie mu­
siało zdążać do zabezpieczenia swej powagi 
i wyznaniowego spokoju za pomocą represyj 
nego wpływu swych ustaw.

Rząd królewski nie życzy sobie, aby 
był zmuszony wejść na tę drogę, i wstąpił­
by na nią dopiero wtedy, gdyby się musiał 
zrzec nadziei dobrego skutku toczących się 
rokowań.

Rząd nie zrzeka się jednakże tej n a ­
dziei, dopóki nie będą mu zupełnie odjęte 
widoki, iż praw i interesów swoich przy 
nominacyi duchownych będzie mógł skutecz­
nie bronić na podstawie t. z. Anzeigepflicht 
za pomocą obopólnego porozumienia.

W tym duchu rząd królewski jest g o ­
tów ułatwić Kuryi uznanie Anzeigepflicht, a 
to w ten sposób, że ograniczy kategon e, 
dla których jej żąda. Kurya rzymska uzna 
w tem dowód poważnego dążenia rządu do 
pokojowej działalności, skoro królewski rząd 
wyrazi skłonność do zrzeezenia się w dro 
dze prawodawczej pretensyi do donoszenia 
władzy o nominacyi pewnej części duchow­
nych

Jeśli rząd królewski nabierzc~przekO 
nania, że i w innych kwestyach będzie mógł 
dojść do porozumienia, w takim razie nie 
zawaha się usunąć kompetencyi trybunału 
kościelnego w dziedzinie Anzeigepflicht, a żą­
danie donoszenia o nominacyi duchownych 
ograniczyć na beneficya połączone z dusz­
pasterstwem (henefices paroctiiauz), jakoteż 
na administratorów i na wyższe urzędy, w a­
żne dla swego politycznego i administracyj­
nego znaczenia (wikaryusze jeneralni, dzie­
kani); natomiast księża, nie mający benefi- 
cyum, będą z pod tego prawa wyjęci.

tyckich mówców jako godnych naśladowa 
nia: Lysiasza i Hyperedesa, a nawet Tuky- 
didesa.

Calvus mówił z powodzeniem. Byli ta­
cy, którzy go przenosili nad Cycerona. J e ­
go mowy przeciw Watyniuszowi wywołałv 
burzę oklasków i pochwał, rozchwytano je 
skwapliwie, a Taeitus nam donosi, że n a­
wet w jego czasach czytywano je z podzi- 
wieniem. Sam Cicero nie mógł im odmówić 
uznania i pochwały. Zaczął się obawiać o 
swoją sławę i zabrał się do studyum wzo­
rów greckich, następnie do obrony swej teo- 
ryi stylistycznej. Ostatecznie przyjął nawet 
nową naukę z pewnemi modyfikaeyami i za­
stosował się do niej zwłaszcza w mowach 
wygłoszonych przed genialnym monar#hą, w 
obronach Sigaryusza i Deiotara. Cezar bo­
wiem był bezwzględnym zwolennikiem kla­
sycyzmu, mistrzem słowa i znawcą języka 
jak mało. To też niezmierne pochwały, ja- 
kiemi obsypuje Cycerona, nie odnoszą się do 
niczego innego, jak tylko do ogromnych za­
sług jego około ustalenia klasycznego stylu 
mowy łacińskiej.

Że i nasz Catullus czuł za to wdzię­
czność i wyrażał ją wymownemu obrońcy, 
twierdzą niektórzy badacze, twierdzi nawet 
Mommsen.

Catullus w rzeczy samej tak samo z 
poetycznego języka rugował archaizmy i 
wulgaryzmy, jak je z prozy usuwał Cycero. 
Jak ten ustalił ostatecznie strukturę peryo- 
dów i rytm oratorski według najlepszych 
wzorów attyckich, tak Catullus obrabiał su­
rowy jeszcze język poetycki i budował wier­
sze według szematów i reguł metrycznych 
greckich.

(Ciąg dalszy nastąpi.)
Dk. L u d w ik  Ć w ik l iń s k i



Gdyby książę Bismarck mógł się spo­
dziewać, że projekt do ustawy w tym duchu 
ułożonej, spowodowałby gotowość Kuryi do 
pozwolenia na Anzeigepflicht, wtedy byłby 
skłonny popierać przedłożenie takiego pro­
jektu tak u Jego kr. Mości, jako też w mi­
nisterstwie stanu.

W ten sposób duchowieństwo mogło­
by przyjść bez współdziałania rządu w po­
moc tym parafiom, gdzie obecnie nie ma 
duszpasterstwa -- a mianowicie też zabez­
pieczyć na wszelki przypadek sprawowanie 
Sakramentów św. i Mszy św. bez wszelkiej 
przeszkody — gdyż te funkcye sprawowaćby 
mogli księża nie mający benefieyów, skoro 
tylko bez poprzedniej notyfikacyi uczynią 
zadość ogólnym prawnym przepisom co do 
wykonywania urzędowych czynności ducho­
wnych, jak n. p. o indygenacie, o wykształ­
ceniu i t. d , do których wszyscy duchowni 
kościoła chrześciańskiego wobec państwa za­
stosować się winni.

Z dodatku do noty Jego Eminencyi z 
dnia 7 kwietnia r. b. przekonał się rząd 
król., że okazana już dotąd przezeń uprzej­
mość, nie została dostatecznie uznana przez 
autora owego dodatku. I tak n. p. państwo­
wy egzamin naukowy został już artykułem 
3 noweli z dnia 31 maja 1882 r. virtualiter 
usunięty; alumnaty dla chłopców zostały na 
podstawie powszechnego prawa krajowego 
założone w Fuldzie i Paderbornie — a o ile 
wiemy — otwarciu seminaryów do prakty­
cznego wykształcenia duchownych nie stoją 
żadne znane trudności na przeszkodzie. Krói. 
rząd jest przekonany, że różnice obustronne 
pokażą się także i w innych kierunkach 
mniejszemi, niż się zdaje, skoro tylko Ku- 
rya okaże się gotową do uznania ograniczo­
nej w sposób powyższy Ameigepflieht i wstą­
pienia przez to na drogę praktycznego po­
rozumienia.

W takim razie byłoby dla rządu rze­
czą możebną pójść dalej, niż to uczynił w 
§■ 5 projektu rządowego ze stycznia 1882 
roku, zrzec się prawa odwołania tego ogra­
niczenia i nadać projektowi swemu formę 
obejmującą całą monarchię, bez wyłączenia 
tych dzielnic, w których język polski prze­
waża.

(Z w id ow n i w ojn y w Sudanie).
N. Fr. Presse otrzymuje od oficera ge- 

nesalnego sztabu armii egipsko - angielskiej 
w Sudanie następującą korespondencyę: „Od 
chwili przejścia całej załogi Obeidu pod cho- 
rągiew proroka Mahdiego, wzmogło się po­
wstanie i rozszerzyło na całe terytoryum Kor- 
dofanu i prowincyi sennarskiej , położonej 
pomiędzy obu Nilami. Wysłany przed dwoma 
miesiącami z Sennaru Abdul-Kadr basza z 
Husssinem baszą, po kilku potyczkach z 
rożnem powodzeniem, zdołali opanować część 
tej prowincyi i stłumić powstanie w wielu 
okolicach. W tej chwili nie wiemy wcale w 
sztabie, gdzie się znajduje Abdel-Kadr ze 
swojemi siłami, gdyż nie posiadamy żadnej 
komunikacyi. Głównym ogniskiem powstania 
jest obecnie Kordofan, którego csęść poło­
żona na zachód od Białego Nilu jest nie­
przystępną. Dnia 4 kwietnia wyruszył tam 
generał William Hicks, który jest zarazem 
baszą w Chartum, wraz z swoim sztabem 
generalnym. Towarzyszy mu Sulejman ba­
sza. Pod rozkazami generała znajduje się 
4800 piechoty regularnej, 1200 baszybożu- 
ków, 100 jeźdźców na wielbłądach, jedna 
baterya kartaczownic Nordenfelda i cały ta­
bor pociągowy, niezbędny przy transportach. 
Przysłano nam równo*żeśnie dwa wojenne 
statki parowe, zupełnie uzbrojone, które słu­
żyć mają do zamknięcia Nilu. Dnia 7 kwie­
tnia dotarliśmy do Kawa, gdzieśmy w oszań- 
cowanym obozie zastali korpus, złożony z 
600 ochotników krajowców i jednego bata­
lionu wojsk regularnych. W pierwszych za­
raz dniach zarządził generał Hicks zrekog- 
noskowanie Białego Nilu w kierunku połu 
dniowym, co naprowadziło na odkrycie brodu 
łatwego do przebycia na południe od wyspy 
Marabia. Brodu tego używał nieprzyjaciel za 
dogodny środek komunikacyjny między Sen 
uarem a Kordofanem. Na zachód nieco od 
tej miejscowości, u podnóża stoków gór Ge- 
belein obozował nieprzyjaciel w sile około
45.000 ludzi, a posterunki jego rozsypane 
po zachodnich wybrzeżach dawały ognia do 
parowca, zostały jednak przepłoszone kilku 
Wystrzałami z kartaczownic. Po przebyciu 
około 25 kilometrów parowcem na Nilu, po­
wrócił Hicks basza do Kawy. W pierwszej 
chwili miał zamiar uderzyć ruchem skombi- 
nowanym przy pomocy sił Abdel Kadra i 
Husseina baszy, gdy jednak okazała się tru­
dność w przebyciu bezwodnego stepu po­
między stolicą Sennarą a Białą pustynią, wy­
noszącą około 60 mil, i gdy niepodobna się 
było skomunikować z Abdel Kaderem baszą, 
postanowił Hicks basza wkroczyć z rozpo- 
r ządzalnemi siłami do brodu pod Marabia, 
ażeby obsadziwszy wyspę, czekać tam na 
posiłki wysłane z Kairu, które miały się 
składać z jednej bateryi ośmioeentymetro- 
wych dział Kruppa i 800 jeźdźców wojska 
regularnego. Dalszy pochód naznaczony zo-
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stał na 17 kwietnia. Stan zdrowia wojsk 
naszych nie pozostawia nic do życzenia. E u­
ropejczycy i żołnierze Dolnego Egiptu cier­
pią tylko od klimatu. Termometr wskazuje 
gorąca 106 stopni Fahrenheita w cieniu. 
Hicks basza posiada ogólne zaufanie, gdyż 
przez lat dwadzieścia służył w Indyach w 
sztabie generalnym i uchodzi za zdolnego i 
walecznego oficera.11

K E O I I K A

=  Pan minister oświaty zalecił za­
wiązanie rokowań z Wydziałem kraj. o przyjęcie 
pod zarząd kraju szkoły garncarskiej w Kołomyi 
już z rokiem szkolnym 1883/4. W razie przy­
jęcia tego projektu przez Wydział krajowy był­
by p. Minister skłonnym pozostawić szkole ko- 
łomyjskiej bezpłatnie cały teraźniejszy inwen­
tarz. P. ministrowi zależy na t«m, aby sprawa 
ta mogła przyjść pod obrady Sejmu na najbliż­
szej sesyi, gdyż miałaby wpływ na zestawienie 
budżetu.

«= Pan Marszałek krajowy dr. Mi­
kołaj Zyblikiewicz, z powodu niedyspozycyi nie 
mógł się udać na uroczystość założenia kamie­
nia węgielnego pod nowy gmach uniwersytecki 
w Krakowie

=  C. k. Namiestnictwo nadało pre- 
zentę na opróżnione benefieyum regiae collatio- 
nis w Ilemiu ks. Janowi Szczurowskiemu, za­
wiadowcy gr. kat. kapelanii w Obłożnicy.

=  Dyrekcya poczt ogłasza, że celem 
przyspieszenia przesyłek pocztowych wchodzą w 
ruch z dniem 1 czerwca między Przemyślem a 
Zagórzem poczty kolejowe (ambulansy) przy po­
ciągach nr 1 i 2. Takaż instytucya wejdzie 
wrycie także przy pociągach kolei Czerniowie- 
ckiej (Lwów-Itzkany), skoro specyalne wagony 
będą gotowe.

§ Na poczcie lwowskiej oddano w 
kwietniu roku bieżącego 199.148 listów pry­
watnych niepoleconych (między temi 6.849 do 
osób w miejscu); 46.256 kart koresponden­
cyjnych; 8.236 posyłek pod opaską; 5.982 
posyłek z próbkami; 147.539 egzemplarzy ga­
zet; 74 973 listów urzędowych; 88.583 listów 
poleconych; 9.072 przekazów pieniężnych na 
kwotę 240.682 z ł . J Sc t . , 89.574 posyłek war­
tościowych (między temi 9.625 za pobraniem 
w kwocie 96.142 zł. SB1/* ct-). Ogółem 569.363 
posyłek, a zatem o 1.298 więcej niż w Kwie­
tniu 1882 roku. Nadeszło zaś do Lwowa: 
166.359 listów prywatnych niepoleconych; 
37.854 kart korespondencyjnych; 6.325 posy­
łek pod opaską; 4.153 posyłek z próbkami; 
35.958 egzemplarzy gazet; 42.683 listów urzę­
dowych; 27.145 listów poleconych; 10.692 
przekazów na kwotę 120.563 zł. 45 c t.; 31.526 
posyłek wartościowych (między temi 3.563 za 
pobraniem w kwocie 30.689 zł. 56 ct). Ogółem 
362.695 przesyłek, zatem o 913 więcej niż 
w kwietniu r. z.

* List gończy. Widmer Karol, z Zu­
rychu, urodzony w r 1843 w Altnau powiatu 
Thauringen, dyrektor towarzystwa szwajcarskiej 
asekuracji w Winterthur, wzrostu średniego, 
włosów i brody ciemnej, oczu siwo-niebieskich, 
szerokiego, wysokiego czoła, spiczastego pod­
bródka, krótkiego wzroku, noszący okulary, 
mówiący po niemiecku, francusku i angielsku, 
jest ścigany przez prokuratoryę stanu powiatu 
Zurychskiego, jako oskarżony o kradzież sumy 
152 000 franków na szkodę wzmiankowanego 
towarzystwa. Zbiegł on dnia 16 kwietnia b. r. 
zabrawszy ze sobą kwotę 72.000 frankowa Za 
przytrzymanie jego ofiarowało wspomnione to­
warzystwo 5 pro. od kwoty, którą się przy nim 
znajdzie, a najmniej 2.000 franków otrzyma, 
kto dostarczy wiadomości, któraby posłużyła do 
przytrzymania Widmera.

* Zapiski policyjne. Skradziono panu 
J. K. z handlu 10 metrów sukna kangaruo- 
wego czarnego, 6 metrów takiegoż sukna prze­
rabianego białym jedwabiem, 6 metrów sukna 
bronzowego. ■ Pan P. K. zgubił srebrny kryty 
zegarek, anker. — Złożono w policyi bronzową 
parasolkę, mapę wojskową m. Lwowa i okolic, 
i pieczęć z napisem : „Insignia parafialia P. P. 
Berna.r“. - Ignacego Stolarczuka, areszto wanego 
za zbrodnię rabunku, odstawiono do c. k. sądu 
kraj. karnego.

*** Nawalna ulewa w dniu 17 b. m. 
połączona z gradem, zniszczyła całkowicie za­
siewy i zamuliła grunta w kilku gminach po­
wiatu myślenickiego, mianowicie w Zawoji, 
Skawicy i Juszczynie. Nadto w pierwszej z 
wymienionych gmin piorun spalił zagrodę wło­
ścianina Jana Ficka z całą krescencyą i ze 
wszystkiemi sprzętami, oraz zabił dwie krowy 
włościanina Wojciecha Bartuszka i ogłuszył 
służącą tegoż; a wreszcie w gminie Skawicy 
piorun spalił jeden dom mieszkalny.

— Podobnego kwitnienia drzew,
jak tej wiosny — pisze Ogrodnik polski — już 
dawnośmy nie widzieli. Nawet rok 1881 nie 
był w kwiaty tak bogatym. Gdyby się tylko 
jedna czwarta część tego kwiatu zawiązała, 
mielibyśmy wielki urodzaj. Wszystko jednak 
zdaje się zapowiadać klęskę od chrząszczów,

3 maja 1883.

których jest moc niezmierna. Tępienie tych 
szkodników przez całe gminy, za wynagrodze­
niem, byłoby wielce pożądane.

— Pomnik Humboldtów Wilhelma i 
Aleksandra z wielką uroczystością ma być od- 
słoniony dnia 28 b. m. w południe na jednym 
z placów publicznych w Berlinie.

Włoski Hans Sachs. W Tocoo, 
małsj miejscowości w Abruzzach, umarł w tych 
dniach niejaki Domenico Stromei, szewc-poeta, 
którego sława dotarła była aż stolicy wło­
skiej. Zmarłemu wyprawiono wspaniały pogrzeb, 
na grobie jego złożono mnóstwo wieńców lau­
rowych, a nad drzwiami ubogiego sklepu, w 
którym Stromei sprzedawał obuwie, umieszczono 
napis: „Szewc-poeta tu zarabiał na chleb i 
sławę11. Miejscowi entuzjaści postanowili też 
wznieść zmarłomu pomnik.

— Turniej szachowy. Po rozstrzy­
gnięciu kilku partyj rozegranych ostateczny re­
zultat pierwszego turnieju na kongresie szacho­
wym w Londynie jest następujący: Na 13 par­
tyj Cukertort ma wygranych 12, pierwszy po 
nim Steinitz 9, Czygoryn 9, Ma'son i Black- 
burne 87*, Bird, Engliscb i Winawer po 6, 
Rosenthal 47*, Makenzie, Noa i Sellmann 37*, 
Skipworth 3, Mortimer 0.

— Wielkie wrażenie sprawił w Wie­
dniu tragiczny wynik pojedynku, który się od­
był pozawcaoraj między podpułkownikiem Schlay- 
erem a redaktorem Militareeitung, porucznikiem 
rezerwy Bolgarem. Podpułkownik, a nie jak 
mylnie podał nasz wczorajszy telegram porucz­
nik, Scblayer, należał do najzdolniejszych ofi­
cerów armii, ceniony był wielce w generalnym 
sztabie, a dla przymiotów charakteru kochany 
przez kolegów. Był on wycbowańcem akademii 
inżynierii a w r. 1859 został oficerem.; w o- 
statnieh czasach był profesorem szkoły wojen­
nej i miał być mianowany komendantem no­
wego pułku kolejowego. Pogłoska o tej nomi­
nacji stała się właśnie bezpośrednim powodem 
pojedynku i śmierci Schlayera. Od pewnego już 
czasu z powodu drobnego zajścia między pod­
pułkownikiem jako profesorem a jednym z młod­
szych oficerów jako uczniem szkoły wojennej, 
ukazywały się w Militdreeitung artykuły bar­
dzo nieprzyjazne Schlayerowi. Gdy poczęto mó­
wić o przyszłym awansie Schlayera, Bolgar w 
piśmie swojem gwałtownie wystąpił przeciw tej 
nominacyi, zarzucając Schlayerowi brak taktu 
i fachowych wiadomości. Dotknięty tern pod­
pułkownik zażądał od Bolgara wymienienia na­
zwiska .autora artykułu, a gdy Bolgar oświad­
czył, że sam jest autorem, wyzwał go na pi­
stolety. Sekundantami Schlayera byli major 
gen. sztabu baron Spiegelfeld i podpułkownik 
Gattenberg. Redaktor Wehrzeitung Briiller i 
porucznik dragonów w rezerwie Brandeis se­
kundowali Bolgarowi. Warunki pojedynku uło­
żone zostały na piśmie i postanowiono, aby 
przeciwnicy strzelali do siebie ze stałej 
mety, na odległość 35 kroków; podpuł­
kownik Scblayer jako obrażony miał strze­
lać pierwszy, a to we dwadzieścia sekund po 
sygnale danym przez sekundantów. O czasie o- 
znaczonym, to jest o godzinie 8 rano we czwar­
tek, przeciwnicy stanęli naprzeciw siebie w 
wielkiej ujeżdżalni koszar kawaleryskich. Było 
to zarazem pierwsze poznanie się przeciwników, 
gdyż przedtem nigdy się nie spotykali i nie 
znali się nawet z widzenia. Przed samym poje­
dynkiem przyszło jeszcze do wymiany bardzo 
przykrych wyrazów, które tak rozdrażniły prze­
ciwników, że pojednawcza interwencja sekun­
dantów mogła już mieć tylko znaczenie czczej 
formalności. W  kilka minut po godzinie ósmej 
sekundanci dali znak i natychmiast, potem strze­
lił Sehlayer i chybił. Nastąpiła krótka pauza; 
Bolgar dał ognia i w tejże chwili podpułkownik 
Scblayer, nie wydawszy nawet jęku, padł na 
ziemię. Kula trafiła go w skroń i roztrzaskała 
czaszkę; śmierć nastąpiła w jednem mgnieniu 
oka. Ciało podpułkownika przeniesiono natych­
miast do garnizonowego szpitala i telegraficz­
nie zawiadomiono rodziców jego o tragicznym 
wypadku. Scblayer był wdowcem; niedawno stracił 
żonę a boleść swą po stracie zaznaczył dobrym 
uczynkiem, składając w ministerstwie wojny 
znaczną sumę pieniężną na utworzenie dobro­
czynnego stypendyum.

— Spólnik Spanki, Pitely, przedwczo­
raj już także przyznał się do winy pod brze­
mieniem zeznań Spanki i mnóstwa poszlak, 
które sędzia śledczy zebrał przeciw niemu. Po­
kazuje się ze śledztwa, że już przez dłuższy 
czas przed zamordowaniem Majlatha pozbawieni 
służby lokaje Spanka, Pitely, Jawor i kilku 
innych tworzyli formalną bandę, która okradała 
znajomych im panów. Berecz, huzar Majlatha 
w ostatnich czasach dopiero przystąpił do tej 
bandy, a Jawor lubo wiedział o zamierzsnem 
zamordowaniu Majlatha, nie brał, jak się zdaje, 
udziału w tej zbrodni. Według korespondenta 
N. fr. Presse z Pesztu śledztwo przeciw mor­
dercom tak szybko teraz postępuje, że już w 
połowie czerwca zapewne odbędzie się osta­
teczna rozprawa w tym procesie.

— Powodzie w Indyach wschodnich,
o których donosił telegram, miały straszliwe roz­
miary. Z Kalkuty otrzymały dzienniki angiel­
skie następujące szczegóły o nich: W okręgu
Cachar już w pierwszych dniach kwietnia na­
stały ulewne deszcze. W ciągu dni dziewięciu 
opad atmosferyczny na bardzo rozległym obsza­

rze wynosił 40 cali. Jednocześnie tajać zaczęły 
ogromne masy śniegu w górach Himalajskich i 
wszystkie rzeki i strumienie wystąpiły z łoży­
ska. W dolinach woda wzbierała tak gwałto­
wnie, że mieszkańcy zaledwie mieli czas ujść 
z życiem na plantaeye, położone na wzgórzach, 
zkąd wkrótce widzieli, jak szczyty najwyższych 
nawet ich domów znikały pod wodą. Ludzie ci 
nie zgoła nie ocalili ze swego mienia. Wnet też 
do nawiedzonych okropną tą klęską okolic zaj­
rzał sroższy jeszcze nieprzyjaciel, głód. Energi­
czne zarządzenia władz oraz kilku osób prywa­
tnych, które bezzwłocznie parowcami dowozić 
zaczęły do zalanych miejscowości ryż i chleb, 
ocaliły tysiące ludzi od śmierci głodowej. Dnia 
20 b. m. dopiero powódź zaczynała ustępować 
powoli. Na razie niepodobna nawet w przy­
bliżeniu obliczyć ofiar w ludziach i strat w zni- 
szczonem mieniu. Jest nadzieja, że ogrody i 
plantacje herbaty, przeważnie na wzgórzach po­
łożone, nie ucierpiały tak mocno, ażeby cały 
plon tegoroczny uważać należało za stracony. 
Zachodzi jednak obawa, że w nawiedzonych tak 
ciężko okolicach wywiążą się z wyziewów ró­
żne choroby zaraźliwe. — Wiadomo już także 
z depeszy zaatlantyckiej, że miasto Deadwood, 
w północno-amerykańskim Stanie Dakota, zni­
szczone zostało nagłą powodzią skutkiem przer­
wania chmur. Fale „ spłukały “ równo z ziemią 
kilka dzielnie tego nieszczęśliwego miasta.

— I V  setnym siódmym roku życia 
umarł w tych dniach w Rosegg, w Karyntyi, 
gospodarz Schlieber. Nigdy w ciągu tak dłu­
giego życia człowiek ten nie chorował, a w dzień 
śmierci jeszcze rano palił fajeczkę i czuł się 
zdrowym. Wieczorem dopiero skarżyć się za­
czął na dreszcze. Położono go do łóżka i wkrótce 
bez cierpienia, bez jęku, zasnął na wieki.

— Opryszek bośniacki Nowakowicz 
w tych dniach na podstawie wyroku sądu wo­
jennego rozstrzelany został w Bielinie.

— Wielkiego nieszczęścia uszedł cu­
dem prawdziwym pociąg pospieszny, który dnia 
19 b. m. zdążał z Chiusaforte do Wenecyi. 
W skutek pęknięeia osi pod stacyą Rescutta 
wykoleiły się ostatnie trzy wagony na znacznym 
spadku i przy chyżości pociągu 40 kilometrów 
na godzinę. Maszynista szczęśliwie jakoś spo­
strzegł natychmiast straszną sytuację i dał od­
powiednie sygnały dla hamowników. Ponieważ 
jednak w pierwszej zaraz chwili dziesięć kół 
wagonowych zostało zgruchotanych i rozniesio­
nych na wszystkie strony, a tylko dwa, lubo 
mocno uszkodzone, utrzymały się na osiach, 
hamulce przeto nic prawie nie chwytały i wy­
kolejone wagony z przerażonymi i o pomoc wo­
łającymi pasażerami wleczone były znaczny je­
szcze kawał drogi przez tunel i most, aż w 
końcu powiodło się maszyniście zatrzymać po­
ciąg. Skończyło się cudownym sposobem na 
lekkiem uszkodzeniu kilku osób.

—  Bryganci w pobliżu Smyrny, według 
depeszy z Konstantynopola, ujęli i uprowadzili 
do swych kryjówek około 15 osób, pomiędzy 
któremi znajdowało się kilku urzędników i cu­
dzoziemców. Zadają teraz od jeńców ogromnego 
okupu. W skutek tego wypadku Porta złożyła 
z urzędu gubernatora Smyrny, Ali-baszę, i tym­
czasowo powierzyła zarząd prowincyi ministrowi 
Kiamilowi baszy. Jednocześnie poleciła genera­
łowi Hilmi baszy oraz jednemu z adjutantów 
sułtańskieh, aby podjęli przeciw brygantom od­
powiednie kroki.

—  Wurstaty okrętowe rossyjskiego 
towarzystwa żeglugi parowej w Sebastopolu, jak 
donosi depesza z Petersburga, dnia 23 b. m. 
zgorzały wraz z pracownią modelów budują­
cych się właśnie pancerników oraz wBzelkiemi 
machinami. Inne warstaty ocalono.

— Dziwoląg nieżywy, płci męzkiej, z 
dwiema głowami, w tych dniach przyszedł na 
świat w Chełmie. Jedna z głów była biała, 
druga zaś miała skórę czarną, jakby murzyń­
skiej cery. Matką potworku jest izraelitka, żona 
miejscowego blacharza. Chciano okaz ten zabrać 
do muzeum w Warszawie, lecz sprzeciwili się 
temu współwyznawcy lodziców.

— Polowanie na lwa pod Paryżem.
Przed kilku dniami władza gminna w Bondy 
pod Paryżem uwiadomiła pobliską komendę żan- 
darmską, że lew, który zbiegł zapewne z jakiejś 
wędrownej menażeryi, niepokoi całą okolicę, a 
straszny ryk jego rozlega się daleko po nocach. 
Ryk ten patrole żandarmskie słyszały też zaraz 
najbliższej nocy, a pewna kobieta w pobliżu 
fortu Romainville nietylko, jak twierdziła, sły­
szała ryk ten, ale nawet widziała w n»cy jakby 
cień przemykającego się lwa koło swego domu. 
Następnego zaraz dnia wyruszyli ze stacyj Bondy, 
Lilas, Romainrille i Bagnolet oddziały żandar­
mów na obławę, a dodano im nadto do pomocy 
kompanię piechoty z fortu Romainviile. Ludność 
z okolicznych wsi stawiła się tłumnie do po- 
gonki. Zajęto przedewszystkiem kamieniołomy i 
debry obszarów Vanne, następnie wszystkie są­
siednie knieje i krzaki, nigdzie jednak nie na­
trafiono nawet na ślad srogiego zwierzęcia. 
Przez dwa dni ludność żyła w największym 
przestrachu, aż nareszcie pewien robotnik z Bondy 
doszedł, zkąd pochodzi ów ryk złowrogi: oto 
z świstawki parowej w jednej z okolicznych 
fabryk, którą maszynista obłożył był kauczu­
kiem.



Notatki literacko - artystyczno.
X  Konkurs dramatyczny. Dyrekoya teatrów 

warszawskich ogłasza następujący konkurs : W ko­
mitecie artystyczno-literackim, przy iyrekcyi. rządo­
wej teatrów istniejącym, powstała myśl urządzenia 
konkursu na utwór dramatyczny, celem zbogacenia 
repertuaru sceny miejscowej dziełem oryginalnem. 
W tej myśli p. Wacław Szymanowski, członek tegoż 
komitetu, złożył dyrekeyi sumę rs. 650 w listach 
zastawnych Towarzystwa kredytowego m. Warszawy 
oraz w gotówce rs. 27 kop. 26, pochodzącą w części 
z pozostałego po ostatnim konkursie dramatycznym 
z inicyatywy hr. Aleks. Fredry ustanowionym, w 
części z innych źródeł narosłą. Suma ta, według o- 
świadczenia komitetu, zaokrągloną zostanie na cel 
wyżej wskazany do rs. 800. Dyrekcya zatem, za po­
rozumieniem się z komitetem artystyczno-literackim, 
ogłasza niniejszem konkurs na dzieło sceniczne, któ- 
rem może być albo dramat, albo komedya, z wyjąt­
kiem farsy, z zastrzeżeniem, aby utwór podany do 
konkursu, posiadał warunki umożliwiające przedsta­
wienie go na scenio warszawskiej. Do nagrody będą 
mieć prawo utwory, nie względnie najlepsze z po­
między nadesłanych, ale tylko dzieło istotnego ta­
lentu, czyli tak pod względem pomysłu treści i formy 
literackiej, jako też pod względem scenicznego opra­
cowania, spełniające w dostatecznym stopniu warunki 
estetyczne dramatu w ogóle i dzisiejszym pojęciom 
sztuki dramatyczno-seeniczuej odpowiadające. Przy 
równej mniej więcej wartości wewnętrznej, pierwszeń­
stwo w zakwaliiikowaniu do nagrody przyznawane 
będzie utworom bezpośrednio mającym na względzie 
społeczeństwo nasze, oraz ilością aktów wypełniają­
cym cały wieczór, albo przynajmniej znaczną część 
wieezoru przeznaczonego na widowisko. W  tych wa­
runkach za najlepszy utwór sceniczny przyznaną bę­
dzie nagroda rs. 500 (pięćset), za najbardziej zbliżony 
do niego wartością rs. 300 (trzysta). Sztuki niena- 
grodzone a odznaczające sic wyższą wartością, pole­
cone będą do wystawienia na scenie warszawskiej z 
ujawnieniem nazwiska autorów. Autor utworu nagro­
dzonego zobowiązuje się pierwszeństwo w wysta­
wieniu go bezwarunkowo pozostawić scenie warsza­
wskiej, za co oprócz premium po pierwszem przed­
stawieniu sztuki otrzymuje z funduszów dyrekeyi, 
jeżeli utwór wypełni cały wieczór, rs. 300 (trzysta), 
pół wieczoru rs. 200 (dwieście), trzecią część wie­
czoru rs. 100 (sto). Skład komitetu konkursowego o- 
głoszony będzie niebawem. Utwory na konkurs przyj­
mowane będą tylko do dnia 1 grudnia 1883. Nadsy­
łane być winny pod adresem dyrekeyi teatrów w 
Warszawie, w egzemplarzu czytelnie napisanym, 
opatrzonym kopertą, mieszczącą wewnątrz imię i na­
zwisko autora, a zewnątrz dewizę powtórzoną z e- 
gzemplarza utworu.

GOSPODARSTWO I HANDEL
Stan urodzajów we wschodnich 

powiatach Galicyi*)

Cała pierwsza połowa maja była dżdży­
stą i zimną. Pogody prawdziwie wiosennej, 
sprzyjającej" rozwojowi roślinności i robotom 
polowym, dotąd nie było. W iatry wiały prze­
ważnie wschodnie i wschodnio-południowe. 
Dnia 11 b. m. grad połączony z ulewą sze­
rokim pasem przeciągnął przez całą niemal 
wschodnią część Galicyi, objąwszy okolice 
Birczy, Niżankowic, Przemyśla, Halicza, po­
wiat Złoczowski i Zbaraski, na Podolu oko­
lice Kopyczyniec, Podgórze pokuckie, okoli­
ce Czeremchowa, Deiatyna., Od północy za­
sięgnął aż Radziechowa i Srodopolec. Ogro­
mna ta ulewa gradowa z piorunami i wi­
chrem, szalejąca na tak rozległym obszarze, 
poczyniła w wielu miejscach nadzwyczajne 
szkody, powymulała rowy, poniszczyła ozi­
miny. Koło Wojniłowa grad dosięgał wiel­
kości orzecha włoskiego. Koło Birczy grad 
był gęsty, ale drobny, więc nie zaszkodził 
oziminie. Podobnież koło Kozowy nie zni­
szczył wprawdzie całkowicie zbyt jeszcze 
przy ziemi trzymających się ozimin, ale spłu­
kał świeżo zasiane jarzyny, w miejscach 
zwłaszcza spadzistych, a oziminę mocno stło­
czył. W okolicy Buczacza powtórzył się grad 
dnia 16 b. m. Grad częściowy spadł w po­
wiecie Rawskim około Uhnowa dnia 3 maja. 
Koło Baligrodu, podobnież jak koło Narola, 
i w wielu innych okolicach szalały wichry 
przez dni kilka, od 11 do 14 b. m., jako n a­
stępstwo burzy gradowej. Atmosfera w ogóle 
dotąd bardzo oziębiona.

O z i m i n y  w ogóle niepocieszający 
przedstawiają widok. Z pod śniegu wyszły, 
jak się zdawało, jako tako. Wszelako przy 
tak niesprzyjającym stanie atmosfery widocz­
nie mizernieją i nikną. Najlepiej trzymają 
się wczesne; późne są znacznie gorsze, a 
bardzo późne złe bardzo. Średnie mogłyby 
się jeszcze przy pogodzie i cieple poprawić. 
Ale zewsząd uskarżają się, że wiele miejsc 
wymokło zupełnie pod śniegiem i to nie-

*) Na podstawie sprawozdań Towarzystwa 
gospodarskiego.

tylko po dołach, ale nawet na równinach, a 
nasiać jarem zbożem tych pliszów mało 
gdzie można było z powodu przesiąkłej wil­
gocią roli. Zmniejszy to znacznie ilość spo­
dziewanego pierwotnie plonu. W zachodniej 
stronie powiatu Rudeńskiego, tudzież pod 
Bursztynem wiele oziminy zepsuły myszy.

P s z e n i c a  pięknie wygląda w okoli­
cach Brzozowa i Dynowa, tudzież w okoli­
cach Naddniestrzańskich od Rozdołu, Żu- 
rawna, Halicza, aż na Pokucie, po za Kor- 
szów i Kołomyję. Zresztą pszenica wszędzie 
średnia, lub zła, albo gradem zniszczona. 
W wielu okolicach wiele pszenicy, podobnie 
jak żyta, przeorano; zwłaszcza koło Buczacza, 
Mościsk, Sądowej Wiszni, między Chodoro- 
wem a. Bobrka i na całem Podolu.

Ż y t o  skutkiem zimna i słoty zaostrzyło 
się i zrzadło bardzo — zwłaszcza późne żyta 
są wszędzie złe. Kto ma nasienie jare, ten 
przeoruje. Żyta wczesne, podobnie jak psze­
nica, są dobre koło Rozdołu, Halicza, Źu- 
rawna, Kołomyi, na Pokuciu, tudzież w Sa- 
nockiem. Wczesne żyta są także dobre koło 
Rudek, Buczacza, Podhajec, po nad Złotą 
Lipą; w Złoczowskiem około Glinian, dalej 
Zbaraża, Kopyczyniec, Lisowiec nad Seretem; 
w powiecie uorszczowskim koło Jezierzan; 
wreszcie w Radziechowskiem w okolicy Śro- 
dopolec. Wszędzie zresztą  ̂żyta są średnie 
lub mniej niż średnie, a jeśliby zimna tem­
peratura dłużej potrwała, to zniknie nawet 
nadzieja, aby się jeszcze poprawić mogło.

Z r z e p a k i e m  jak najgorzej.. Wszę­
dzie wyrnarzł lub wymókł. Tylko z Żółkiew­
skiego z pod Kulikowa donoszą o dobrym 
rzepaku. Średnie rzepaki są w Przemyskiem, 
koło Nowosiółki i Niżankowiee, w staro­
stwie Rawskiem koło Uhnowa, w Złoczow­
skiem około Brodów, Glinian, Toporowa, 
Wysocka, Krasnego; nad Dniestrem koło 
Wojniłowa, Bursztyna. W okolicy Podhajec 
rzepak wyrnarzł W Sanockiem w wielu miej­
scach przeorano; po nad Seretem, tudzież 
w Zbarazkiem i na Podolu wymókł i wy- 
marzł; w powiecie Borszczowskim całkiem 
zginął. W okolicach Rozdołu bardzo rzadki, 
w ogóle zły, tak iż połowę przeorano. W 
Czortkowskiem koło Budzanowa prawie wszę­
dzie przeorano. W Kołomyjskiem rzepaki wy­
mokły ; koło Horodenki miejscami zupełnie 
zginął; koło Buczacza, Ossowiec, Petliko- 
wiec, Bobuliniec, Kuj dano wa, Przewłoki, 
wszystek przeorano. W powiatach północ­
nych taż sama klęska. W okolicach Sienia­
wy rzepak zły.

K o n i c z y n a  z pod śniegu wyszła na 
pozór ładna, zielona, lecz przemarzła; słoty 
ją  stłoczyły, tak iż słabsza w wielu okoli­
cach całkiem wyginie. W Przemyskiem o- 
koło Niżankowiee, tudzież w okolicach Ru­
dek i Żurawna myszy wiele zniszczyły. Ko­
ło Dobromila, Birczy żyje, ale nie rusza się 
od ziemi. W okolicach Kopeczyniec koniczy­
ny te, które w zeszłym roku dwa pokosy 
dały, wymokły i wymarzły zupełnie. Tego­
roczne dobrze rokują. Dobre koniczyny są 
około Brzozowa, Dynowa Chyrowa, pod Ku­
likowem, w okolicy Ustrzyk Dolnych, Le- 
szczowatej, Dubiecka, Sieniawy, Halicza, Ko­
łomyi, Łanczyna i Delatyna.

Około Sądowej Wiszni, Chorośnicy, Bu­
kowa, Narola, Kamionki Strumiłowej, w ca­
łem Złoczowskiem, około Dawidowa pod 
Lwowem, Rozdołu, Helenkowa, Kozowy ko­
niczyna mierna. Około Halicza miejscami 
zmarzła i zginęła; w okolicy Wojniłowa, Ka­
łusza nie rośnie i trawa ją  przygłusza; w 
powiecie Horodeńskim po większej części 
przepadła; koło Zbaraża w wielu miejscach 
wymarzła; pod Brodami na nizinach wy­
przała pod śniegiem. Pod Podhajcami wiele 
koniczyny przeorują. W powiecie Borszczow­
skim wymarzła i miejscami wygniła zu­
pełnie.

S i e j b a  rozpoczęła się na dobre wszę­
dzie dopiero po świętach ruskich od 2 ma­
ja ; ale dla słoty nie można roli dobrze ob­
robić, z tej przyczyny wiele gruntów za­
perzy się w tym roku. Niskie łąki i doliny 
zamieniły się w bagna. Role mokre nawet 
w najsuchszem położeniu. Siejba nigdzie do­
tąd i w połowie nieukończona. To, co po­
siano, zaledwo wschodzić zaczyna. Grochy 
prawie wszędzie już posiano; ale dotąd nie 
wschodzą. Jęczmienia mało gdzie jeszcze 
posiano, a posiany słota przybija. Kartofle 
gdzieniegdzie sadzić zaczęto.

O g r o d y  w a r z y w n e  dotąd nieobro­
bione, osobliwie u włościan.

* Kolej Albrechta. Według sprawozda­
nia rady nadzorczej za r. 1882, niedobór tej 
kolei wynosił w roku zeszłym 48.244 z ł , 
podczas gdy bilans z r. 1881 został zam­
knięty nadwyżką w sumie 70.238 zł. Skarb 
przeto z tytułu gwapancyi będzie musiał do­
płacić 954.186 zł. w srebrze i 48.244 zł. w 
bankotach. Dochody z przewozu wynosiły 
547.852 zł. z innych źródeł wpłynęło 62 640 
zł. Za przewiezienie osób wpłynęło 168.680 
zł., za transport towarów 344.826 zł. Roz­
chody wynosiły 658.738 zł. Konto specyalne 
funduszu rezerwowego zmniejszyło się w r. 
1882 o 12.353 zł., fundusz ten wynosił z 
końcem roku ubiegłego 227.838 zł.

OSTATNIA POCZTA
Punktem wybitnym polityki wewnętrz­

nej są w tej chwili w y b o r y  d o  s e j m u  
c z e s k i e g o ;  niemi też wyłącznie zajmuje 
się cała prasa. W Czechach rozpoczął się 
już ruch wyborczy i oba obozy, narodowy i 
liberalny, rozwijają wielce energiczną agita- 
cyę. Czesi postanowili walczyć pod hasłem 
„zgody i jedności" i dla tego hasła, jak pi­
szą z Pragi, młodoczeskie stronnictwo zde­
cydowane jest odstąpić od pierwotnego za­
miaru stawiania własnych kandydatów Wo­
bec okoliczności, że po stronie Czechów są 
wszelkie szanse nie już połowicznego, lecz 
walnego zwycięztwa, nie zasługują na zu­
pełną wiarę doniesienia Vaterlandu, że kon­
serwatywna większa posiadłość zaproponuje 
kompromis wiernokonstytucyjnym. Doniesie­
nie to pochwyciły organa liberalne i komen­
tują je w sposób rozmaity; skrajne są sta­
nowczo przeciw wszelkim kompromisom, u- 
miarkowane natomiast nie widzą przyczyny, 
dla której partya niemiecka nie miałaby 
przyjąć oferty, gdyby ją rzeczywiście zro­
biono

Dzisiejsza Nord A. Ztg. podaje obszer­
ne streszczenie artykułu Mon. de Borne, na 
który zwróciła uwagę wczorajsza depesza. 
Ton tego artykułu odbija dość ostro od gład­
kiego, dyplomatycznego i ostrożnego tonu 
poprzednich polemik. Mon. de Home, poda­
jąc odpowiedź rządu pruskiego na ostatnią 
notę Jacobiniego, zarzuca Prusom złą wolę 
i intencyę podejścia Stolicy św. „Prusy - - 
pisze organ watykański — zobowiązały W a­
tykan do kategorycznego sformułowania swo­
ich życzeń, a dzisiaj , gdy otrzymały jasną 
odpowiedź, ani myślą o ich spełnieniu, ow­
szem przenoszą rokowania na inne zupełnie 
pole, i zamiast uczynić zadość słusznym i 
skromnym żądaniom Watykanu, domagają 
się w zmienionej formie Anzeigepflicht. Żą­
dając. przyznania sobie prawa veto , Prusy 
zdradzają się ze swemi prawdziwemi inteneya- 
mi. O rewizyi ustawodawstwa majowego nie 
raa ani mowy. Podobna taktyka budzi słusz­
ną nieufność i niezadowolenie. Rząd pruski 
pragnie wyłudzić od Watykanu prawo veto 
a zarazem zapewnić sobie możność dalszego 
wykonywania ustaw majowych. Dziwne i 
w najwyższym stopniu niewłaściwe jest żą­
danie Prus , aby Watykan uczynił pierwszy 
krok na drodze ustępstw, jak gdyby W aty­
kan nie zrobił już w iele, proponując postę­
powanie pari passu. Szlachetnie to jest żą­
dać od kościoła, który narażony na prze­
śladowania, upokorzenia i ucisk , aby wydał 
państwu jednę z najdroższych swoich wol 
ności bez uzyskania rękojmi, że uchylone 
będą prawa zagrażające najwięcej jego egzy­
stencji ? Rząd pruski czuje się dotkniętym, 
że Stolica św. nie postępuje z nim tak. jak 
z innemi rządami. Jeśli Prusy wypełnią 
warunki, jakie przyjęły na siebie inne pań­
stwa , jak Austrya, Francya, Rossya, Wir­
tembergia i Bawarya, jeśli zezwolą na rewi 
zyę ustaw majowych, wtedy i Watykan po­
czyni im w kwestyi veto wszelkie możliwe 
ustępstwa. Pragnęliśmy — kończy Moniteur 
de Borne — osiągnąć pokój religijny na pod­
stawie wzajemnych o fia r, jeśli jednak od­
prawianie mszy św. i udzielanie sakramen­
tów ma być przedmiotem targu i handlu, to 
zaiste Watykan byłby narażony prawie na 
pokusę użycia pewnego energicznego wyrazu 
z apologii Tertuliana".

Dnia 24 b. m. rozpoczęło się w Mo­
skwie u r o c z y s t e  o g ł a s z a n i e  przez u- 
stanowionych do tego heroldów m a n i f e ­
s t u  k o r o n a c y j n e g o .  Przedwczoraj o go­
dzinie 11 przedpołudniem odbyło się w k o ­
ś c i e l e  p o l s k i m  u r o c z y s t e  n a b o ż e ń ­
s t w o  celebrowane przez arcybiskupa war­
szawskiego, na którem, jak już wiadomo, 
był obecny Najdost. Arcyksiążę Karol L u­
dwik wraz z Małżonką i całą świtą. Dostoj­
nych Gości przywitał w przedsionku świą­
tyni arcybiskup i poprowadził ku wielkiemu 
ołtarzowi. Najdost. Arcyksiążę ubrany był 
po cywilnemu.

Car wydał ukaz, którym podziękował 
wielkiemu ks. Włodzimierzowi, wojskowemu 
dowódcy gwardyi, za wzorową postawę woj­
ska, a księciu Dołgorukowi zsc porządek przy 
uroczystym wjeździe.

Generał Moltke opuścił już Turyn i 
udał się do Genewy.

Hrabia Ignatiew przyjął honorowe pre­
zesostwo w Stowarzyszeniu rossyjskiem, które 
ma na celu rozwój stosunków handlowych 
między Rossya a półwyspem bałkańskim.

Lord D u f f e r i n  powrócił już do Lon­
dynu.

P. Nelidow, ambasador rossyjski w Kon­
stantynopolu, opuszczając tę stolicę, aby u- 
dać się na koronację cara do Moskwy, przed 
wyjazdem żywo przedstawiał Porcie konie­
czność załatwienia s p r a w y  g r a n i c z n e j  z 
C z a r n o g ó r ą .  Porta zapewniła p. Nelido- 
wa, że rokowania rozpocząć się mają na no­
wo, że Hafiz - Achmed-basza otrzymał już w 
tym względzie instrukeye i pełnomocnictwo 
do traktowania z Czarnogórą. Obecnie do­
noszą, że Hafiz-basza, zamianowany wielko­
rządcą Albanii, opuścił Konstantynopol na 
statku, który zabrał z sobą materyał wojen­
ny i wojska. Porta, zapewniając o szczerych 
swoich chęciach spełnienia przyjętych zobo­
wiązań, żałuje jednakże, iż nie znajduje w 
cetyńskim rządzie takiego ducha pojedna­
wczego, jakiego okoliczności wymagają. Zwra­
ca ona uwagę na niezaprzeczalne dowody 
swych szczerych zamiarów, jakie złożyła u- 
stępując Krainę pomimo oporu ludności al­
bańskiej oraz zarządzając środki potrzebne 
do odstąpienia Kolaszyny. Pozostają już ty l­
ko do odstąpienia okręgi Matagosz i Wojny 
na północno - wschodniem wybrzeżu jeziora 
Skutari Czarnogóra powinnaby — według 
mniemania Porty — wziąć głębiej na uwa­
gę, niż to czyniła dotąd, protestacyę Hotti i 
Grudy przeciw aneksyi ich terytoryum do są­
siedniego księstwa i rachować się z trudno­
ściami. jakie to przyłączenie nastręcza.

TELEGRAMI GAZET! LWOWSKIEJ
Praga, 25 maja. Prager Abendblatt 

przedstawia, że bezmyślnem jest tw ier­
dzenie, jakoby r o w i ą z a n i e  s e j m u  
c z e s k i e g o ,  którego kadeneya już wT 
przyszłym roku ubiegała, stanowić 
miało akt nieprzyjaźny wobec Niem­
ców. Gabinet Taaffego pozostawił obe­
cnemu sejmowi czeskiemu dość czasu 
do okazania pojednawczych intencyj. 
Sejm jednak nic w tej mierze nie u- 
czynił i dlatego nie może się żalić, 
jeżeli teraz ludność sama została po­
wołana do objawienia woli.

Berlill, 25 maja. F.eichsanzeiger 
ogłasza reskrypt cesarski, zarządzający 
uroczysty obchód 400 r o c z n i c y  u- 
r o d z i n  L u t r  a w szkołach ewange­
lickich.

M oskw a, 25 maja. Car przyjmo­
wał k s i ę c i a  p r u s k i e g o  A l b r e c h ­
ta i nadzwyczajne poselstwo pruskie. 
Powitanie było bardzo serdeczne. Car­
ska rodzina będzie na balu u niemiec­
kiego ambasadora. Ciało dyplom aty­
czne zaproszone w poniedziałek na bal 
w pałacu carskim , we wtorek na bal 
u gubernatora Moskwy, a w czwar­
tek na bal przez szlachtę urządzony. 
Dziś u m inistra spraw zagranicznych 
recepcya dla dyplomatów.

K s i ą ż ę  c z a r n o g ó r s k i  odwie­
dził K a t  ko  w a.

Sztokholm, 25 maja. Z powodu 
wyniku głosowania parlamentu nad 
projektem o r g a n i z a c y i  a r m i i ,  ca­
ły g a b i n e t  p o d a ł  o d e m i s y ę .

P a ry ż , 25 maja. Ostatniej nocy 
w kilku dzielnicach Paryża przylepio­
no p l a k a t y  r e w o l u c y j n e , w z y w a ­
jące anarchistów, aby w niedzielę zgro­
madzili się na grobie komunistów. 
Przylepiano także plakaty w duchu 
rojalistycznym.

W komisyi dla s p r a w y  T o n -  
k i n u minister m arynarki oznajmił, że 
komendant Riviere otrzymał rozkaz, 
aby odparł 2000 Chińczyków w ysła­
nych z Tientsin, jeżeliby oni wtargnęli 
do Tonkinu.

W Tlemeen z powodu wyboru 
żydowskiej rady wyznaniowej zaszły 
wzburzenia. Lud w kilku dzielnicach 
rzucał k a m i e n i a m i  n a  d o m y  ży­
dów,  którzy odpierali napaść. Kilka 
osób raniono. Władza wystąpiła z e- 
nergicznemi środkami.

Rzym, 25 maja. P r z e s i l e n i e  
g a b i n e t o w e  usunięte. Prezydent 
trybunału apelacyjnego w Rzymie se­
nator G i a n u z z i  S a v e l i  mianowany 
ministrem sprawiedliwości a deputo­
wany G a n a l a  ministrem robót pu­
blicznych. Nowo mianowani m inistro­
wie złożyli po południu przysięgę.



c
Kraków, 26 maja. (Tel. pryw.) 

Od rana na ulicach ruch niezwykły, 
prawdziwie świąteczny. Ich Ekscellen- 
cye pp. ministrowie dr. D u n a j e w ­
s k i  i bar. C o n r a d - E y b e s f e l d  
oraz pan Namiestnik hr. Alfred P o ­
t o c k i  przybyli wczoraj, powitani na 
dworcu przez prezydenta miasta, re­
prezentantów władz, uniwersytetu i 
Akademii umiejętności. Pan minister 
D u n a j e w s k i  stanął w pałacu arcy­
biskupim, pan minister oświaty i p. 
Namiestnik w pałacu hr. Potockich 
(pod baranami). Zjazd gości wcale 
liczny. Plac budowy otoczony publi­
cznością. Komitet z młodzieży akade­
mickiej utrzymuje porządek. Plac bu­
dowy świetnie przystrojony flagami, 
herbami ziem i festonami. Trybuny 
dla gości wznoszą się amfiteatralnie 
wokoło kamienia węgielnego, zawie­
szonego na piramidzie belek od strony 
plant. Tuż u wspaniałej bramy try­
umfalnej znajduje się trybuna kryta 
dla dostojników, ozdobiona starym 
obrazem Dolabelli, własnością uni­
wersytetu, przedstawiającym epizod z 
dziejów uniwersytetu.

Berlin, 26 maja. (Tel. pryw.) 
Kreuz Ztg. powraca dzisiaj do o d c z y ­
t u  m i n i s t r a  K a l l a y a  w peszteń- 
skiej akademii umiejętności i pisze: 
Jeśli węgierscy mężowie stanu, unie­
sieni ambicyą, czują się powołanymi 
do dzieła regeneracyi Wschodu, to po­
winni w akcyi swej posługiwać się 
niemiecką siłą duchową i uznać Niem­
ców za to, czem są i czerń byli od 
wieków, to jest za nauczycieli Węgier. 
Tylko działając solidarnie z Niemca­
mi, będą mogli Węgrzy spoglądać w da­
leką "a świetną przyszłość.

Prezydent policyi M a d a i  został 
tknięty apopleksyą.

"Petersburg," 26 maja. (Tel. pr. 
Pocztą do granicy). Dnia 23 b. m. u- 
kazała się p r o k l a m a c y a  n i h i l i  
s t y c z n a ,  upominająca ludność Mo­
skwy, aby nie ukazywała się na uli­
cach, jeśli jej życie drogie. Proklama­
cya ta nie zrobiła żadnego wrażenia.

M oskw a, 26 maja. (Tel. pryw.) 
K a t  ko  w przemawia za ułatwieniami 
pasportowemi i twierdzi, że manifest 
cara będzie zawierał pewne ulgi w 
tym kierunku.

Moskwa, 26 maja. Wczoraj od­
był się u a m b a s a d o r a  n i e m i e ­
c k i e g o  b a n k i e t  na cześć księcia 
pruskiego Albrechta. Wielki marsza­
łek dworu zawiadomił radę miasta 
Moskwy, iż gdy prawdopodobnie zna­
czna ilość wojska będzie zgromadzoną 
w czasie obrzędu koronacyjnego, na­

leży rozszerzyć plac wokoło sobornej 
cerkwi,, w skutek czego usunięto par­
kany, które piać ten otaczały. Artyści 
rossyjscy bracia Mokowscy, Wasne- 
cow, Kramskoj, Surikow i Wereszcza- 
gin złożyli się na przepyszny album 
koronacyjny.

Wczoraj odbyło się wieczorem 
p r z y j ę c i e  u G i e r s a ,  na którem 
byli obecni wszyscy książęta, posłowie 
i arystokracya.

Na przedstawieniu baletu w tea­
trze znajdowali się księstwo edymbur- 
scy, książę bawarski A rnulf, książę 
Montpensier, książę czarnogórski, ks. 
badeński Wilhelm, książę hesski Ale­
ksander z synem, ks. weimarski, ks. 
bułgarski i poseł angielski.

Londyn, 26 maja. W Izbie niż­
szej oświadcza Fitzm aurice, iż E r- 
ringthon nie otrzymał żadnej, ani bez­
pośredniej, ani pośredniej wypłaty z 
kasy państwowej. Brycces stawia ino- 
cyę wypowiadającą nadzieję Izby, iż 
rząd wraz z innemi mocarstwami, 
które podpisały traktat berliński, bę­
dzie ciągle wskazywał Porcie obowią­
zek jak najrychlejszego wprowadzenia 
reform w Armenii i Turcyi europej­
skiej. Wniosek ten przyjęto bez gło­
sowania, po zgodzeniu się wnioskoda­
wcy na żądanie Gladstona, aby opu­
szczono słowa: „wspólnie z mocar­
stwami podpisanemi na traktacie ber­
liń sk im i

W toku rozprawy Fitzmaurice o- 
świadczył, że Anglia wnosić może 
przedstawienie w sprawie armeńskiej 
tak z tytułu traktatu berlińskiego jak 
i w myśl osobnej konwencyi angiel- 
sko-tureekiej. Mówca oczekuje przy­
jęcia projektu przez Turcyę w ostat­
niej chwili. Turcya zechce okazać się 
przystępną dla idei europejskiej cywi- 
lizaeyi.

Waszyngton, 26 maja. Nadeszła 
już do ministerstwa spraw zagranicz­
nych ratyfikacya traktatu pokojowego 
zawartego między Chili i Peru.

K ra k ó w , 26 maja. (Tel. pryw.) 
Po nabożeństwie w kościele św. An­
ny celebrowanem przez ks. biskupa 
Dunajewskiego udali się zgromadzeni 
procesyą na plac budowy. Pochód trw ał 
pół godziny. W orszaku dostojników, 
oprócz Ich Ekscelencyi pp. ministrów 
dr. Dunajewskiego, br. Conrada i Na­
miestnika hr. Potockiego, znajdowali 
się także Ich Ekselencye baron Z i e- 
m i a ł k o w s k i ,  który przybył później i 
S m o l k a ,  deputowani, posłowi i t. d. Nie­
zliczone tłumy uszykowały się po za 
baryerami. Gdy dostojnicy zajęli prze­
znaczone miejsca na krytej trybunie i

orszak cały ustawił się w porządku, 
sekretarz uniwersytetu . dr. Cyfrowicz 
odczytał łaciński tekst aktu budowy 
który podpisany przez dostojników 
złożony został do węgla gmachu na 
wieczną rzeczy pamiątkę. Główny u- 
stęp aktu brzm i: „Przed pięcioma wie­
kami założony, bogato niegdyś uposa­
żony w różnych losu kolejach zubo­
żały kazimierzowski ten i Jagieloński 
uniwersytet mieścić się musiał w kilku 
różnych powadze jak wygodzie mniej 
przystojnych budynkach. Dlatego też 
staraniem  było senatu akademickiego 
wznieść gmach obszerny potrzebom 
nauki i młodzieży odpowiedni a go­
dny dostojności tej starej zasłużonej 
w dziejach szkoły.

„Przeznaczył senat pod tę budowę 
miejsce po postawionej niegdyś przez 
Zbigniewa Oleśnickiego, zczasem spa­
lonej i zburzonej bursie zwanej jero­
zolimską. Na dniu 2; stycznia 1881 
roku zezwolił Najjaśń. Cesarz Franci­
szek Józef na budowę nowego Colle­
gium z razu dla prawników tylko i na 
pomieszczenie urzędów uniwersyte­
ckich przeznaczonego. Za dalszem 
wszakże staraniem przychylił się naj- 
miłościwiej Panujący do próśb rzeczo­
nego senatu, i zatwierdził rozszerze­
nie zamierzonej budowy tak iżby po­
trzebom innych także wydziałów wy­
starczyć mogła, przez zakupno dwóch 
przyległych domów. Gdy więc te za­
kupione i zwalone były, rozpoczęła się 
Ludowa według planów zrobionych 
przez Fel. Księżarskiego, krakowianina 
budowniczego. Kamień węgielny zaś na 
dniu dzisiejszym uroczyście założonym 
został, a gdy założenie to nowego 
starej akademii przybytku wypadło 
w7 lat dwieście właśnie po sławnej 
króla Jana III jej niegdyś wychowańca, 
pod Wiedeń wyprawie, niechże ten 
przypadkowy zbieg dat, będzie gma­
chowi wróżbą, iżby jak  przez wszystkie 
wieki swego trw ania tak i na przy­
szłość Jagiellońska ta akademia ludzi 
znakomitych kształciła i wydawała 
Bogu i imieniowi polskiemu na chwa­
łę co niech Bóg ziści a Świeci jej 
Patronowłe i w Bogu spoczywający 
założyciele i dobrodzieje, mistrzowie 
i wychowańcy niech przyczyną swoją 
wyjednają.“

Młodzież odśpiewała następnie sto­
sowne chóry religijne, spuszczono głaz 
na fudament, poczerń ks. biskup dopeł­
nił aktu poświęczenia kamienia wę­
gielnego.

K rak ó w , 26 maja. (Tel. pryw.) 
Dziś odbędzie się obiad profesorski. 
Jedenaście toastów w programie, mię­

dzy temi na cześć Najjaśn. Pana, pp. 
ministrów Conrada, Dunajewskiego i 
Ziemiałkowskiego.

Wieczór wycieczka na Wolę 
justowską do księżnej Czartoryskiej. 
Z p. ministrem Conradem bawi syn 
jego i referent dla spraw uniwersy­
teckich Dawid. Marszałek Zyblikiewicz 
przeszkodzony chorobą nie mógł przy­
być. Na jutro zapowiedzianą jest wy­
cieczka do Wieliczki i herbata u pre­
zydenta Wajgla.

Moskwa 26 maja. Jutro ukaże 
się m a n i f e s t  c a r s k i ,  który ogłosi 
a m n e s t y ę  dl a  t y c h  u c z e s t n i ­
k ó w p o w s t a n i a  p o l s k i e g o  z roku 
1863, którzy powrócą dobrowolnie do 
kraju i złożą przysięgę na wierność 
Monarsze. Amnestyowani przez dwa 
lata jeszcze mają pozostawać pod do­
zo: em policyi politycznej. Manifest za­
wiera dalej liczne złagodzenia kar 
dla przestępców niepolitycznych, uma­
rza liczne grzywny i dozwala na o- 
pusty podatkowe dla pewnych katego- 
ryi uboższej ludności. Po koronacyi 
spodziewają się ogłoszenia dalszej 
częściowej amnestyi, różnych łask i 
wyszczególnień.
O dpowiedzialny redaktor W ład y s ła w  Ł o z iń sk i

Do dzisiejszego numeru dołącza 
się cennik wyrobów rzeźbiarskich z pra owni 
J .  B. P ui-ger w G ro d en  (w Tyrolu)

O d je c h a li ze  L w ow a.
Pp. Z. j .  hr. Olizar do Rossyi. K Ba- 

becki do Laszek. T. Ghobrzyński do Podsadek. 
L. Cieński do Okna. Ii. Bartmański do Leszczy­
na. T. Romanowiez do Krakowa. S. Chojecki 
do Stryja.

J M A jr a e s Ł A J T E .

Z pracowni rzeźbiarskiej pana J . B. 
PU11GER w G rodnu (Tyrol) otrzymałem te­
go roku przed wielkim tygodniem dobrze opa­
kowaną i utrzymaną figurę z drzewa rzeźbioną 
przedstawiającą PANA JEZUSA W GROBIE, 
odznaczającą się we wszystkich swych częściach 
artystycznem wykonaniem. Szczególnie dobrze 
przedstawia się głowa i wyraz twarzy. Tak sa­
mo otrzymałem w kilka dni później figurę
ZMARTWYWSTALEGO ZBAWICIELA, która
przyjemne robi w rażenie. Uważmu przeto za 
obowiązek polecić zakład ten każdemu, który 
swój kośeioł dziełami tego rodzaju upiększyć 
chce, a to tern bardziej, ile że ceny wyrobów 
stosunkowo nizkie s; i przystępne.

Tuchów, dnia 29 kwietnia 1883.
Jan Hi/barski

Proboszcz.

"W Iw on iczu
ordynuje od lat 10

Dr. Kii
jako lekarz zakładu.

Cennik lwowskiej Izby handlowej i przem ysłow ej.
Iiwów dnia 25 maja 1883.

1 . A l t c y e  za sztukę.
Kol. g. Kar. Lud. po 200 zł. m.k. 
Kol. lwow.-ezer.-ja8. po 200 zł. w. a. 
Banku hip. galic. po 200 zł. w. a. J
Banku kred. gal. po 200 zł. w. a.

3 .  L łu L  z a s t .  za 100 zł.
Tow. kredyt, galie. 5 pr- w. a.

B „ 4 pr. w. a. ,
„ „ 5 pr. okresowe i

Tow. kred. gal. 4. pr. w. a. los 411/, 1. 
Banku hip. galie. 6 pr. w. a. J

„ « i  pr- w- a-
« n » 5 pr. w. a. wy­
losowane z 10 pr. premią . 

Listy dłużne g. Z .k r .w ł.6 pr. w. a.
_ 5 pr. w. a. :B n » n *9  ̂ ri

8 .  L i s t y  d ł u ż n e  za 100 zł.
Ogóln. roln. kred. Zakład dla Gal- 

i Buków. 6. pr, los. w 15 lat-

4- Ofoligi za 100 zł.
Indemniz. galie. 5 pre. m. k. 
Oblig. Komunalne gal. Zakł. kred.

włościańskiego 6 proc. w. a. . 
Pożyczki kr. z r. 1873 po 6 pr. w. a.

5 .  L s s t  miasta Krakowa . .
„ Stanisławowa .

O. M o n s ty .
Dukat holenderski 
Dukat cesarski 
Napoleondor 
Pófimperyał . . . .
Bubel rossyjski srebrny 

„ „ papierowy
100 marek niemieckich .
8rebro. . . . .  ......................
Kupony w s r e b r z e .....................

299 — 302 — 
169 50 172 50 
301 — 306 -
250 -  255

98 35 
89 30 
98 35 
85 80 

101 80 
97 —

100 20 
101 -

93

płacą żądają
walutą auatr.

złr. et. złr. et.

99 35 
90 50 
9 35 
87 80 

102 80 
98 -

101 20 
102 50 
95 —

98 65 99 65

95 _  98 —
101 — 103 -

18 -  20 -
22 — 24 —

5 56 
5 58 
9 46 
9 78 
1 55 

1 1 8 -  
58 30

5 66 
5 68 
9 56 
9 88 
1 65 

1 2 0 -  

59 —

Kurs giełdy wledefo
z dnia 21 maja 1883

1 . D łu g :  p a ń s t w a ,  płacą żądają
Jednolity dług państwa w banknot.

maj-listopad . , . 78.60
luty-sierp ień ................................  78.60

Jednolity dług państwa w srebrze
styczeń-lipiec . . 79.15
Kwiecień-październik . . . .  79.20

Losy z roku 1854 po 250 zł. m.k. 4pr 119.75 
n r, 1860 po 500 zł.w.a. 5pr. 135.25
n x 1860 po 100 zł. 5 pr. 139.—

„ 1864 po 100 zł. . . 1/0.25
„ 1864 po 50 zł. 170.—

Renty Córa, po 42 lir austr. . , 37.—
Listy zastaw. domen, państw, po 120

złr. 5 pre...............................................1.48.30 148.80
Austr Asyg. skarb, zwrotne 1882 5 pr. —.— — 
Renta papierowa 5°/0 z r. 1881 . . 93 50
Austr. renta zł. wolna od podatku 4 pr, 98.60

'£ .  O b l i g a c y e  indeinc. 5 pr. (za 100 zł. m. k.)

Czech . . , 106.— 107.—
Bukowiny , 98.20 98.60
G a liey i.....................  98.75 39.2»
Niższej Austryi 105.75 106.75
Siedmiogrodu 99.30 99.80
Węgier 99.75 107.25

78.75
78.75

79.30 
79.35 

120.25 
135.75 
139.50 
170 75 
170 50 
39.—

93.65
98,80

płacą żądają
Koi Kar. Lud w. pu 200 zł. m . a . 301.50 J02 .— 
Lwow-Czirn. kolej po 2o0 zł. wa. w s; 170.25 170 25 
Tow. koi. żel. państw, po 200 zł. m .k. 333.50 314.-- 
Połud. kol. państw, po200 złr. w. a. 149.— 149.25 
I. kol. węg. gal. a 300 zł. w srebrze 162.75 163.25

4. L isty  sKa«it;Łwn« losowane.

Ogólny robbezo-kredytowy Zakład dl 
Galicy! i Bukowiny w 15 1. 6 pr. 

Powsz. austi. zak. kr. ziem. 5 pr. w sr.
x premiowe po 3»/„

G ai.zak.hr. ziem. K rak.los w lS  1.6pr. 
» x » w 20 i. 7pr,

X X X X  w 361. 51/, pr.
Ga;. Tow. kred. w. a. po 4 proet.

X X po 5 proet. .
x x x  x go 5 proet. w

3 7 iataeh zwrotne . .
Cłal. banku lup. po 6 proc.
Gal. Zakł. kred. włość, po 6 proc. 
Banku austro-węgiersk. po 5 pr.
Wę.g. Tow. ziem. akc. po 5Ł/» proc 

„ Zakł. kr. ziems. po 51/, proc.

95.25 
97.75

102.50

89.50
98.25

98.35 
102.10 
101 50 
100,35

95.50 
08.25

101. -  

103 50

90.50 
98 75

98.75 
102.40 
102 25 
100.55

«L A fet c y e-
Bank Anglo-aust. 200 zł. emit. zł. 120 113.50 114 
Inst. kred. dla handlu po 160 zł. . 30575 306 -
Niższo-austr. tow. eskomt. po 500 zł, 855.— 860 -
Gal. banku hip. po 200 zł. . . . ___ __
Gal. bank. d. ban. i prz. a200 zł. wpł. 40 pr. — —
Gal. zakł. kred. ziemski a 200 złr. —.—  
Bank dla krajów koronnych a 200 zł

wpł. 50 pr. . . . —.    
Banku austro-węgiersk. a 600 złr. , 339,— 84!.- 
Kol. Albrechta a 200 zł. w srebrze . 81.— 82.-
Aust. Tow. żeglugi par. dun. po 500 zł. m, 651.— 602.- 
Kol. Cesarzowej Elżbiety po 200 zł. m. 221.— 222!-
Kol. Preszow-Tarn, (w. o.) a 200 zł. — — _
Północna kolej po 1000 złr. m. k. 2810.— 2815 •

102.25 103.25 

5. O b lig a c y e  z prawem pierwsze ,stwa (za. 100 zł.)

Koi. Albrechta a 300 zł. 5 pr. w. ». 95. — 95.50 
Tow. kol. żel. Preszow-Tarnów (w. cz.)

a 300 zł. 5 proc. w srebrze 94.— 94,50
Kol pół. po 100 zł. m. 105.— 105.50

„ po 100 zł, w. - 100.25 101.—
Kol. gal. Kar, Lud, emisya 31

p o '4*/i p-
Kol. Lwow.-Czer.-Jass. III. emis. a 300 

złr. -5 proc. w srebrze z r. 1365 94.50
z r  1867 99.20'
z r. 1868 95.75
z T. 187* 94,99

W<}g gal. kol. a 200 zł. 5 pr. w. a 94.—

O. L o s y .
Inst kr. dla hau. i pr. po 100 zł. w. a, 170.50 171. _
Olarego po 40 zł. m. k. . , • . 88 25 38 75
Tow źegL par.naD unajupo lOOzł.m.k, 108 — 10 9_

Kegieriena po 10 zł. w .  k. .
Losy miasta Krakowa po 20 zł. w. a. 
Pożyczka miasta Lubiany po 20 zł. 
Pożyezka miasta Budy po 40 zł. w. a. 
Palflego po 40 zł. m. L  . . .
Fundacya szpitala Areyks. Rudolfa 

po 10 zł. w. a.
Salma po 40 zł. m. k.
St. Genois po 40 zł. m. k.
Pożycz, m. Stanisławowa (po 20 zł. w 
Poź. Tryestu po 100 zł. m. k,

» X po 50. zł. w. a. . 
Waldsteina po 20 zł. m. k. 
W indischgratza po ?,0 zł

płacą
17.50 
17.75 
2 3 -
41.50 
37,—

żądają 
18 50 
18.25 
24 — 
42 50 
37.50

18.75 19.25 
52.n0 ,,3. _  
45. -  45.50
22.50 23.50

127.50 128.50 
64.— 65.— 
28.60 29.— 
37.25 38.25

98.80 99.10

95.—
99,50 
56.— 
95.20 
94.25

7» W e k s le  (na 3 miesiące) 
Augsburg na 100 zł. w. p. >>., — _  .
Berlin za 100 mark w. n ___
Frankfurt za 100 mark w p n! —
Hamburg za 100 maik w u u ____  _
Londyn za 10 ft. - . i  . 120*15 12o!:
Paryż za 100 fr.............................  47 5 5 .-  47.60

K u r s  z ło ta
Dukat cesarski m er. 5.66.__

„ pełnej r ~ ~  5.65.—
Korona . — .___
20-frankówka . . 9.51.50
Kcssyjski imperya* . , n.81_
Talar zwie zkowy . . ___
Srebro . ____ "__

e.68-
5.87.-

K52 1  
9.83 -

Z lwowskiej Izby handlowej i przemysłowej.
Telegrafowany kurs wiedeński 

„ dnia 2.j maja 1883 
Jednolity dług państwa w banknotach.

x x x w srebrze .
Renta w złocie . . .
5°/0 austr. renta marcowa .
Akeye banku wiedeńskiego 

„ „ kredytowego ,
Londyn . . . .
Srebro
Napoleondor . . ...........................
Dukat cesarski men.............................
100 smrek niesriookiafe , . .

zł. et.
78155
79 10
98 95
93 50

339 —

305 80
120 10

9 51
5 66

58 55
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Najbliższe ciągnienie 
1 5  czerwca I>. r,

Główna wygrana
z l .  5 0 * 0 0 0 .

3 %  LOSY listów zastawnych c. k. 
uprz. tow. kredytowego ziemskiego

po kursie dziennym i
kwity poborowe

na te losy w ratach miesięcznych 
po tylko złr. 5 sprzedaje

Dr. Adam Świrski
lekarz zakładu zdrojowo - kąpielowego

w  I w o n ic z u
ordynuje w ciągu całego sezonu jak 

w latach poprzednich. 
M ieszkanie: „ s f e r y  p a ła c * *

Dom bankowy 
i kantor- wymiany

w e  L w o w i e

SpinsiraeźettiR. meteorwlogleaiai©.
IZ obserwatorynm c. k. Uniwersytetu we Lwowie.)

% doi* 26 maja 1888 o godzinie 7 rano. 
Barometr 733.45 min. przy temp. 9®C Psyełiro 

metr stolę Psychrometr wilgotny +  9 7aC
Preżnoso pary 8.lano . Wilgod 87*/# ZUohmomBie 
10 W iatr N2. 0*ca 8

Temperatura powiat; »  +  9 0®B 
Barometr idzie w górę.

Stan — nelru nad poaw u au>r» 758 6oun.

Sposrzeżenia meteorologiczne.
(Z otiserwatoryatti e. k. Szkoły politeeliinfcżut, we 

Lwowie.)
i ~ 49"50' \  41 Ml w. _  340™ ,5

Dia 27 maja
j E . — — 3>” 8,SJ#. 0 “ =4>> 18>« 32,3as

Zachód s-fonca 20 maja 7h. 51;n .4.. wschód o 16.j 
lm., 0.

W  maju nastąpi nów księżyca 6d l l h  34,m4 
pierwsza kwadra 13d 12h 30,in8; pełnia 21 d 16h 47,m, 
ostatnia kwadra 29d 3h 58,m3.
Księżyc będzie w punkcie przyziemnym i Perigeum) 
5d 9,h »; w punkcie odzieranym (Apogeum) 171 18,Ł , 

W maju będą kompasy wyprzedzać zwykłe ze­
gary o ilość E, w prawdziwe południe.

Płanetę Merkurego spostrzegać można w groma­
dzie byka wolnem okiem niemal do końca maja, gdyż 
zachodzi 1 maja około półtorej godziny, 15 maia 
więcej jak awie godzin a ostatniego maja blizko pół 
godziny po zachodzie słońca, zbliżając się ciągle do 
ziemi.

25 maja 1883. 2Ł 9Ł 19;
Stan Daroiiietrii w milimetr. 728.45 728.35 729,5,,
Stan termometru suchego 

«■ st. Cela. +  14, i + 1 2 ,0+10 „
Stan termometru wilgotnego 

w st. Cels. + 00 • 
1

+ 8 „ +7.«
Prężność pary w powietrzu 
w milimetr. ó,o 6,5 6 .,

Wilgotność powietrza wzglę­
dna w % . 42 63 72

Stan nieba 4 10 10
Kierunek wiatru nw. w. nnw.
Moc wiatru 6 3 2
Ilość opadu mierzona o 2b 5i“ra.9 deszcz.
Najwyższa temperatura w ciągu dnia, odczytana 
o 91. +  16,0

Najniższa tem peratura w iiiąga dnia, odczytana 
c 9>- +  8,,.

J * mr

L. 23760. (3584 1— 3)
W celu nadania, z poczt alk i era roku 

szkolnego 1883(4 dwóch galicyjskich miejsc 
funduszowych w e. k. Akademii Maryi Te­
resy we Wiedniu, ogłasza się niniejszem 
konkurs.

Kto więc sobie życzy umieścić w tej 
akademii syna, lub młodzieńca poruczonego 
jego opiece, winien podać o to do Wydziału 
krajowego najdalej do dnia 6 czerwca 1883, 
dołączając do podania, co następuje:

1. Metrykę chrztu kandydata należycie 
legalizowaną, na dowód, że tenże ukończył 
rok ósmy, a nie przekroczył roku dwunaste­
go swego życia.

2. Świadectwo szkolne na dowód, że 
kandydat ukończył z dobrym postępem przy­
najmniej trzecią klasę szkół pospolitych, 
[dawniej normalnych].

Jeżeli kandydat uczył się dotychczas 
prywatnie, należy dołączyć również, świa­
dectwo moralności, wydane przez miejsco­
wego duszpasterza.

3. Świadectwo lekarskie o stanie zdro- j 
wia kandydata, tudzież poświadczenie o prze- 1 
byciu szczepionej lub naturalnej ospy.

4. Świadectwo o stanie majątkowym, 
wydane przez miejscowego duszpasterza, a 
zatwierdzone przez Zwierzchność gminną i 
c. k. Starostwo powiatowe, w którem wy­
razić należy, czyli kandydat ma rodzeństwo 
i jak liczne, nakoniec,

5. Deklaraeyę podającego, że w razie 
przyjęcia do akademii, sprawi kandydatowi 
pierwsze oporządzenie i będzie płacić do 
kasy akademickiej na ubor-zne wydatki co­
rocznie po 200 złr. w. a.

Program akademii oraz informaeyę o 
sz c z e g ó ła c h  wyprawy dla ucznia, można 
przejrzeć w archiwum Wydziału krajowego.

Przyjęcie do akademii nastąpi z po- ' 
czątkiem roku szkolnego 188314 w miesiącu ’ 
wrześniu.

Podania w niesoae po upływie terminu 
konkursowego, albo też do innej władzy nie 
będą uwzględnione

Z Wydziału krajowego 
Królestwa Galicyi i Lodomeryi wraz z Wlk.

Księstwem Krakowskiem.
We Lwowie, dnia 19 maja 1883.

daje niniejszem do publicznej wiadomości, 
że na zaspokojenie sumy 200 złr. w a. z 
pn przymusowa sprzedaż realności pod nr. 
kon.sk, 333 w Jaworowie położonej, dłużni­
ków Paraszki Charchalis i małoletnich War- 
wary i Maryanny Charchalis własnej, w tu ­
tejszym c. k. sądzie w drodze publicznej li- 
cytacyi na rzecz c. k. uprzyw. Zakładu kre­
dytowego włościańskiego dala 28 maja, 2 
lipca i 6 sierpnia 18^3 każdym razem o go­
dzinie 9 przed rałudmem % tem przedsię­
wziętą zostanie, że na pierwszych dwóch ter­
minach realność U  tylko za cenę wywoła­
nia 400 złr. lub wyżej tejże, zaś na trzecim 
terminie także . niżej ceny wywołania sprze­
daną zostanie.

W ody urn wynosi 10 pre. ceny szacun­
kowej.

Resztę warunków, tudzież akt opisania 
i oszacowania realności przejrzeć można w 
tutejszej registraturze.

G. k. sąd powiatowy.
Jaworów, dnia 8 listopada 1881.

L. 2852. (3641 1—8)
Przy sądzie krajowym w Krakowie 0- 

próżnioną została posada kancelisty z roczną 
płaeą 600 złr. dodatkiem akty walnym 180 
złr. i prawem postąpienia na wyższą płacę 
etatową.

Podania o tę lub inną przy sądach ko­
legialnych lub powiatowych opróżnić się mo­
gącą posadę kancelisty w myśl rozporządze­
nia Ministerstwa obrony krajowej z 12 lipca 
1872 1. 98 d. p. p. ułożone wnosić należy w 
czterech tygodniach od 1 czerwca 1883 do 
Prezydyum sądu krajowego w Krakowie 

Prezydyum sądu wyższego.
Kraków, 21 maja 1883.

L. 3892. (3648 1—3)
Posada radcy sądu krajowego przy sądzie 

obwodowym w Przemyślu, ewentualnie przy 
innym sadzie kolegialnym Galicyi wschod­
niej, w VII klasie rangi z systemizowanemi 
należytościami jest do obsadzenia

Ubiegający się wniosą swoje należycie 
udokumentowane podania w drodze przepi­
sanej najdalej do 20 czerwca 1883 do P re­
zydyum sądu obwodowego w Przemyślu.

Lwów, 23 maja 1883.

L 26909. 3645 1— 3)
W celu zabezpieczenia dostawy szutru 

dla gościńców rządowych w Myślenickim 
okręgu budowniczym, w latach 1884, 1885, 
1886 odbędzie się w dniu 14 czerwca 1883
0 godzinie 12tej w południe w biurze o. k. 
Starostwa w Myślenicach licytacja przy skła­
daniu pisemnych ofert.

Rrzeczona dostawa wynosi na rok 1884:
1 dla gościńca izdebnic-

kiego . 1105 zł. 13 ct.
2. dla gościńca krnkow-

skiego . . 1420 zł. 3372 ct.
3. dla gościńca myślenic­

kiego . . 3884 zł. 07‘/a ct.
4. dla gościńca podtatrzań­

skiego . . 4154 zł. 20 et

Razem 10563 zł. 74 ct 
Bliższe warunki licytacyi i wykaz ka­

mieniołomów i szutrowisk, z których mate- 
ryał ten ma być dostarczony, przejrzane być 
mogą w wymienionem c. k. Starostwie, do 
którego w powyżej oznaczonym terminie do 
godziny 13tej w południe podawane być m o­
gą oferty, które w każdym razie opiewać 
muszą, tylko na takie przestrzenie gościńca, 
dla których kamień lub szuter z jednego i 
tego samego kamieniołomu, lub szutrowiska 
jest przeznaczony. _

Oferty te mają być zaopatrzone marką 
stemplową na 50 ct. tudzież w 5cio procen­
towe wadyum, zaś oferowane w nich ceny, 
winny bvć wyrażone nietylko cyframi ale 
także i literami.

Oferty nieułożone według istniejących 
przepisów, lub niepodaue w oznaczonym 
terminie, nie będą uwzględnione.

Z c. k. Namiestnictwa.
We Lwowie, dnia 12 maja 1883.

10 godzinie przed południem z tem, że na 
pierwszych dwóch terminach realność ta 
tylko za cenę wywołania lub wyżej tejże 
zaś na trzecim terminie i niżej ceny wywo­
łania sprzedaną zostanie.

Genę wywołania stanowi cena szacun­
kowa 500 zł. poręczne wynosi 50 zł. w. a.

O tej licytacyi zawiadamiają się : dy- 
rekcya zakładu kredytowego włościańskiego. 
Onufro Ławryś, c. k. urząd podatkowy w 
Źy daczo wie, c. k. p okuratorya skarbu we 
Lwowie, zas wszystkich innych wierzycieli 
którzyby po uzupełnieniu wyciągu tabular­
nego to jest po 3l marca 1882 prawo wła­
sności na. sprzedać się mającej realności nabyli 
lob którymb z jakiejkolwiek przyczyny 
uchwała sądowa licytację dozwalająca dorę­
czoną być nie mogła przez niniejszem z u- 
rzedu ustanowionego kuratora W go Edmunda 
Opolskiego, c. k. notaryusza w Żurawnie i 
przez ogłoszenie w dzienniku urzędowym.

Resztę warunków w registraturze tu­
tejszego c. k. sądu przejrzeć można.

G. k. sąd powiatowy.
Zurawno, dnia 27 lutego 1883.

L 391. (2563 1—3)
W dniach 11 czerwca, 16 lipca i 2u 

sierpnia 1883, o godzinie 10 rano odbędzie 
się w tutejszym sądzie przymusowa sprze­
daż 1/i  części realności tabularnej pod Ik. 
192 w Nowej górze położonej dłużnika Jana 
Dębskiego własnej celem ściągnięcia Towa­
rzystwu Zaliczkowemu w Krzeszowicach kwo­
ty 300 zł.

Cena szacunkowa wynosi 240 zł., re ­
szta warunków w registraturze do przejrzenia 

C. k, sąd powiatowy 
Krzeszowice, 22 marca 1883.

L. 7832. (3643 1— 3)
0. k. sąd powiatowy w Jaworowie po-

L. 6232. , (3017 J - 3 )
G. k sąd powiat. * Żurawnie wiado­

mo czyni, że celem ściągnięcia gali.*, zakła­
dowi kredytowemu włościańskiemu od Onufra 
Ła wrycia na podstawie skryptu notaryaluego 
z, 5 października 1876 należącej się pożyczki 
w stanie biernym tegoż realności pod Ikoris. 
67 s-ubre.p. 51 w Manat.teren wykazem hi­
potecznym Nr. 220, 229 objętej, zabezpie­
czonej dotąd w zaległości zostającej, a to 1.5 
rat po 9 zł. z przypadającymi od tychże 
procentami i resztującego kapitału dłużnego 
w kwocie 73 zł. 6 ct w. . tudzież kosztów 
teraźniejszego podania w kwocie 4 zł. 4 | 
ct. w. a. przedsięwziętą zostanie egzeku 
cyjna sprzedaż realności pod Ik. 67 subrep. 
51 w Manastercu położonej, wedle wyk. 
hip. Nr. 220 i 229 Onufrego Ławryma 
własn-j, ze wszystkiemu do tej realności n a ­
leżącymi gruntami i innemi należytościami 
w trzech terminach a to 5 czer-i ca, 13 
lipca i 16 sierpnia 1883 każdym razem o

L. 10530. (2668 1— 3)
C k*. sąd krajowy we Lwowie ogłasz-, 

że w wali rozpraw tegoż sądu w celu zaspo 
kojenia, pretensji 600 zł. z przyn. odbędzie 
się dnia 14 czerwca 1883 19 lipca 1883 
każdym razem o godzinie 10 przed południem 
przymusowa licytacya do Mojżesza Leiby Pa- 
t/.er wedle Dom. 99 pag. 48 n. 28 haer. 
należącej części realności pod 1. 465 2/4 we 
L-owie położonej na których terminach 
realność ta tylko za lub wyżej ceny wy­
wołania 950 zł. 80 ct. lub przynajmniej za 
tę cenę sprzedaną zostanie, że jako wadyum , 
kwota 95 zł. w. a. złożuną być ma, akt ®- | 
szacowania i warunki licytacyjne w registra- 

, turze sądowej przejrzeć lub odpisać wolno, j 
nareszcie, że rlia nieobecnych wierzycieli I 

i Maryanny Dragniewiez, Israela Madera i j 
Herscha Sperlinga, tudzież dla wszystkich | 
tych, którzyby po wydaniu wyciągu tabular- 
n-go, to jest po dniu 18 stycznia 1883 rze­
czona prawa na wspomnianej realności na­
byli lub którymby uchwały sądowe niniej­
szej sprawy egzekucyjnej dotyczące z jakie­
go bądź powodu doręczone być nie mogły, 
adw. Dr. Berliner kurator m a jego zastęp -ą 
adw. Dr. Bodck mianowany został.

Lwów, dnia 31 marca 1883.

! L. 534. (2616 t —3)
O. k. sąd powiatowy w Wiśniowczyku I 

i w sprawie galic. Zakładu kredytowego zittn- 
i skiego ’ ’ Krakowie prze-iw Marcinowi Tyń 
| diukowi pto 200 zł. w. a. z pn przedsię- 

weźmie przymusową publiczną sprzedaż re ­
alności włościańskiej pod NC. 33 rep. 202 
w Ros icbowaćcu w dniach 2 lipca, I. sierpnia 
i 3 września 1883. każdym razem o godzi­
nie 10 przed południem w zabudowaniu są- 
dowem. Cena wywołania 500 zł.

Wady urn 50 zł. 
esztę warunków przejrzeć inożua w 

(usadowej registraturze.
Wiśniowczyk, duia 18 lutego 1883.

L. 169. " (2665 1—3)
0. k. sąd powiatowy w Radymnie prze­

prowadzi w dniu 20 czerwca 1883, o lOtej 
godź. rano egzekucyjną relicytacyę połowy 
sumy 2000 zł, Mk. z pn. dia dłużnika Men­
dla Dominitza wedle Dom. II pag. 174 n. 
3 on. na realności pod Nk. 36 w Radymnie 
ciążącej na rzecz prowadzącego egzekucyę 
Mojżesza Rebhuna w celu zaspokojenia su­
my 500 zł.

Cena wywołania 1050 zł. w. a., wa­
dyum 105 zł

Resztę warunków można przejrzeć 
w sądzie.

C. k. sąd powiatowy 
Radymno, dnia 31 marca 1883.

L. 887. (2614 1—3)
C. k. sąd powiatowy w Wiśniowczyku 

wsprawie galic. Zakładu kredytowego ziem­
skiego w Krakowie przeciw Tylnkowi Michal­
skiemu pto 1100 zł. w. a. z pn. przedsię- 
weźmie przymusową publiczną sprzedaż re­
alności włościańskiej pod NC. 95 rep. 86 w 
Hajworonce położonej liczbą wyk. hip. 104 
objętej w dniach 3 lipca, 2 sierpnia i 4 
września 1883, każdym razem o godzinie 10 
przed południem w zabudowaniu sądowem.

G.na wywołania 2100 zł.
Wadyum 210 zł.
Wyciąg hipoteczny wystawionej na 

sprzedaż realności, tudzież resztę warunków 
przejrzeć można w tusądowej registraturze.

Wiśniowczyk, dnia" 20 marca 1883.

L. 598. (2615 1—3)
C. k. sąd powiatowy w Wiśniowczyku 

w sprawie galic. Zakładu kredytowego ziem­
skiego w Krakowie przeciw Stefanowi Koso­
wiczowi pto .300 zł. z pn. przedsięweźmie 
przymusową publiczną sprzedaż realności 
włościańskiej pod NO. 405 rep. 320 w Zło- 1 
tn.ikach w dniach 2 lipca, 1 sierpnia i 3 
września 1883 każdym razem o godzinie 10 
przed południem w zabudowaniu sadowem 
Cena wywołania 700 zł Wadyum 70 zł.

Resztę warunków przejrzeć można w 
tu sądo w ej registraturze.

Wiśniowczyk, dnia L marca 1883

L. 1635. (3548 1—3)
W tut. sądzie odbędzie się o godzinie 

10 rano w dniach 14 czerwca 1883 i 19 li­
pca 1888 tylko powyżej ceny szacunkowej 
licytacya realności 1 122 w Gródku według 
wyk. hip. 1568 nieletniego Ludwika Roso- 
łowskiego i Elżbiety Rosułowskiej własnej, 
na rzecz Juliana Sorówki pto 70 złr. z pn. 

Cena wywołania 582 złr.
Wadyum 58 złr. 20 ct.
Resztę warunków, akt oszacowania i 

wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tus. re ­
gistraturze.

Gródek, 23 marca 1883.

L- 3159. (3485 1—3)
0. k. sąd obwodowy oznajmia, ża ce­

lem ściągnięcia pretensyi c. k. uprzyw. gal. 
akcyj. Ba*ku hipotecznego we Lwowie w 
kwocie 276 złr.i 5378 złr J3 c t w. a. z pn. 
przeprowadzoną zosiauie w trzech, na dzień 
18 czerwca, 16 lipca i 13 sierpnia 1883 kaź« 
dym razem o godzinie 10 z rana w B. IV 
wyznaczonych terminach egzekucyjna sprze­
daż realności podl. k. 715|4 w Kołomyi na przed­
mieściu Stani sław o wskiem położonej wedle 
Dom. IIL pag. 321 i 322 n. 6 i 7 haer. 
dłużnika Leib, Segeureicha własnej, a to 
tylko za lub powyżej ceny wywołania kwotę
12.000 zł. wynoszącej.

Wadyum zł.żye się majaca wynosi kwo­
tę 1.200 złr. w. a

Bliższe warunki licytacyjne mogą być 
w 6u sad owej registraturze przejrzane.

Kuratorem nieznanych z miejsca pobytu 
niewiadomych wierzycieli ustanowiono pana 
adw. dra Zakrzewskiego.

Kołomyja, 31 marca 1883.
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Jcytacye.
L. 14872. (3094 2—3)

C. k. sąd krajowy we Lwowie ogłasza, 
że w sali rozpraw tegoż sądu w celu zaspo­
kojenia pretensji Arnolda W ernera w kwo­
cie 900 zł. w. a. odbędzie się dnia 14 
czerwca 1883 o godzinie 10 przed południem 
przymusowa licytacya do Feliksa Piątko­
wskiego i spadkobierców śp. Eozalii ze Si- 
dorowiezów Piątkowskiej wedle dom. 235 p. 
418, 419 i 420 n 3, 4, 5 haer. należącej 
realności pod 1. 1321/* lit. A. we Lwowie 
położonej, na którym to terminie realnośó 
ta nawet niżej ceny wywołania 7325 zł. 50 
ct. za jakąkolwiekbądż cenę sprzedaną zo 
stanie, że jako wadyum kwota 366 zł. 28 
ct. złożoną byó ma, akt oszacowania i wa­
runki licytacyjne w registraturze sądowej 
przejrzeć lub odpisać wolno.

O tej licytacyi zawiadamia się wszyst­
kich tych, którzyby po wydaniu wyciągu 
tabularnego to jest po dniu 8 października 
1882 rzeczowe prawa na wspomnionej real­
ności nabyli, lub którymby uchwały sądowe 
niniejszej sprawy egzekucyjnej dotyczące 
z jakiegobądź*; powodu doręczone być nie 
mogły, do rąk kurator?, adwokata dra. Mali­
nowskiego.

Lwów, dnia 21 kwietnia 1882.

L. 6233. (3612 2—3)
O. k. sąd pow. w Źurawnie wiadomo 

czyni, że celem ściągnięcia galic. zakładowi 
kredytowemu włościańskiemu od Stefana 
Nimka na podstawie skryptu notaryalnego 
z 5 października 1876 1. rep 1265 należą­
cej się pożyczki w stanie biernym tychże 
realności pod lk. 72 w Mana^tercu wykazem 
hipotecznym Nr. 21.6 w połowie a 1 217 
w całości objętej, zabezpieczonej, dotąd w za­
ległości zostającej a to 15 rat po 9 zł. w. 
a. z przypadającemi od tychże procentami i 
resztującego kapitału dłużnego w kwocie 73 
zł. 6 ct. w. a., tudzież kosztów teraźniejsze­
go podania w kwocie 4 zł. 41 ct., odbędzie 
się egzekucyjna publiczna sprzedaż realności 
pod lk. 72 w Manastercu położonej, wedle 
wyk. hip. 1. 216 w połowie a 1. 217 w ca­
łości Stefana Nimka własnej, ze wszystkiemi 
do te; realności należącemi gruntami i inne- 
mi należytościami w trzech terminach a to 
12 czerwca, 12 lipca i 14 sierpnia 1883 
każdym razem o 10 godzinie przed południem 
z tera, że na pierwszych dwóch terminach 
realność ta tylko za cenę wywołania lub 
wyżej tejże, zaś na trzecim terminie i niżej 
ceny wywołania sprzedaną zostanie.

Cenę wywołania stanowi cena szacun­
kowa 400 zł. w. a. poręczne 40 zł. w. a.

O tej licytacyi zawiadamiają się : dy- 
rekeya zakładu kredytowego włościańskiego, 
Stefana Nimka, c k. urząd podatkowy w 
Żydaezowie, c. k. prokuraUrya skarbu we 
Lwowie, zaś wszystkich innych wierzycieli, 
którzyby po uzupełnieniu wyciągu tabular­
nego a to po 31 marca 1882 prawa w ła­
sności sprzedać się mającej realności nabyli 
lub którymby z jakiejkolwiek przyczyny u- 
chwała sądowa licytację zezwalająca dorę­
czoną być nie mogła przez niniejszem z u- 
rzędu ustanowionego kuratora Wgo Edmunda 
Opolskiego, c k. notaryusza w Źurawnie i 
przez ogłoszenie w dzienniku urzędowym.

Resztę warunków w registraturze tu­
tejszego e. k sądu można, przejrzeć.

C. k. sąd powiatowy.
Źurawno, 28 lutego 1883.

31. 3640. (3608 2 —3)
Som f. f. ftdbt. beleg. SBejirfógcridjt in

Kołomea tuirb in ber SjefiitionSfadje be§ Sa­
lamon Wieselberg gegen Aba Krauthamer pto 
200 ft. ojt. SB. bic ejefutine geifbietljuttg 
br§ bem Aba Krauthamer al§ (Srbr nad) 
Hersch Cbaira Krauthamer im ©runbe ®in* 
antwortungS bcfretc§ bom 30 Suit 1873 
6594 angefallenen im Saftenftanbe ber SftealL 
tat ON. 66 unb N. top. 694|1176 ju  Koło- 
łomea rubr. on. Th. I pag. 3 ) pos 1 ju 
©uujten beS ©rMafferS Hersch Chaim Kraut- 
hamer intabulirten SSetrage* bon 300 fl Sonjc. 
SBerotHigt unb ju r 33orna£)ute biefer Sijitation 
jwei ©ermine unb jtuar auf beu 5 Surti unb 
auf bett 27 3śu.iti 1883 jebeSmaf urn 10 Uljr 
SSormittag§ mit bem beftimmt, baj) beint erften 
jEermine biefe gorberung nur urn einen l)óf)e= 
ren ober roenig§]tot§ urn einen bemfelben gfeićfp 
fontmenben 33etrag, Ijingegen bei bem jroeiten 
aud) um einen niebrtgeren refpectioe urn toeL 
d)en immer Setrag toirb ńerfauft werben.

©er ©rftefjen ift Oerpflicf)tet ben $aufprei§ 
fofort haar jtt erlcgen, unb fammtlid)e toeite  ̂
re Śoften felbft ju tragen, audj tnirb fur bie 
fRidjtigfeit biefer feilgebotljenen gorb berung 
Itine @ett>al)re geleijtet.

Kołomea, am 20 Aprif 1883.

L. 8688. (3491 2— 3)
C. k. sąd powiatowy w Br/eżanach po­

daje do wiadomości, że w sprawie egzeku­
cyjnej Dawida Liblinga przeciw Mojżeszowi 
Drukerowi pto 400 złr. z pn. celem ściąg­
nięcia tej wierzytelności przymusowa publi­
czna sprzedaż %  części realności pod 1. k. 
184 w Brzeżanach mieście położonej wedle

Lwowska Nr. 118 *

dom. VI. pag. 375 et. 413 n. 5 haer. Moj­
żesza Drukera własnej, w dwóch terminach 
dnia 13 czerwca 1883 i dnia 18 lipca 1883 
zawsze o godzinie 10 z rana w zabudowaniu 
tutejszego c. k. sądu przedsięwziętą zostanie, 
na których to terminach wzmiankowana część 
realności za lub wyżej ceny szacunkowej sprze­
daną zostanie.

Za cenę wywołania ustanawia się cenę 
szacunkową w kwocie 1071 złr. 5 ct., a wa­
dyum wynosi 10 prc. t. j. 107 złr. 15 et. w a.

Resztę warunków ekstrakt tabularny i 
akt ocenienia w tut. sąd. registraturze przej­
rzeć można.

Gdyby wzmiankowana część realności 
na wzmiankowanych dwóch terminach sprze­
daną nie została, natenczas mają strony in­
teresowane celem ułożenia ułatwiających wa­
runków licycytacyjnych na dniu 19 lipca 1883 
w tut. c. k. sądzie stanąć.

O tem zawiadamia się interesowanych 
tudzież tych którymby uchwała licytacyę do­
zwalająca wcześnie doręczoną być nie mogła 
lub którzyby po dnia 5 września r. b 1882 
do tabuli weszli a mianowicie ostatnich przez 
kuratora adw. dr. Karola Gottlieba w Brze­
żanach.

Brzeżany, 15 grudnia 1882.

L. 5004. (3640 2— 3)
Na dniu 8 czerwca 1883,13 lipca 1883 

i 9 sierpnia 1883 każdym razem o 10 go­
dzinie rano odbędzie się w tutejszym c. k. 
sądzie przymusowa sprzedaż przez licytacyę 
realności 1. k. 67 i 310 na Słobudce w Żu- 
rawnie położonej, do spadkobierców po ś. p. 
Andrusiu Stefaniszyuie i do Anny Stefani- 
szyn należących, celem wydobycia na rzecz 
Stefana Kopyki kwoty 75 złr. w. a. z pn.

Cenę wywołania stanowi kwota sza­
cunkowa 990 złr.

Zakład 90 złr. 90 ct. w. a.
Resztę warunków można tu w sądzie 

przejrzeć a o zaległych podatkach w c. k. 
Urzędzie podatkowym w Żydaezowie się 
przekonać.

C. k. sąd powiatowy.
Źurawno, 30 stycznia 1883.

L. 1064. _ (3536 2 -3 )
C. k. sąd powiatowy w Brzeżanach w 

sprawie egzekucyjnej c. k. uprzyw. galic. ak­
cyjnego Banku hipotecznego we Lwowie prze­
ciw masie leżącej Lewiego Kronberga pto 56 
złr. 70 ct. w. a. z pn. chęć kupienia m ają­
cym niniejszym edyktem wiadomo czyni, że 
równocześnie na podstawie uchwały c. k. są­
du krajowego we Lwowie z dnia 19 marca 
1881 1. 11112 ponownie publiczną przymu­
sowa sprzedaż realności pod 1. k. 305 w 
Brzeżanach w mieście położonej, wedle dom.
V. pag. 188 n. 4 haer. masy leżącej Lewie­
go Kronberga własnej, a wedle dom. VIII. 
pag. 379 n. 8 on. egzekwowanej pretensyi 
za hipotekę służącej rozpisał i w tym celu 
trzy w budynku sądowym odbyć się mające 
termina a mianowicie na dzień 14 czerwca, 
19 lipca i 29 sierpnia 1883 każdym razem 
o godzinie 10 przed południem naznaczył, 
na których to terminach realność wzmianko­
wana tylko za l»b’,wyżej ceny wywołania w 
kwocie 2200 zł. najwięcej ofiarującemu sprze­
daną zostanie.

Wadyum wynosi 10 prc. ceny wywo­
łania t. j. sumę 220 złr. i złożone być może 
w gotówce, w galicyjskich obligacjach inde- 
mnizacyjnych lub też w obligacjach długu 
państwa, w listach zastawnych galic. Towa­
rzystwa kredytowego ziemskiego, c. k. uprz. 
gal. akcyj. Banku hipotecznego lub w obli­
gacjach c. k. uprzyw. austr. Banku.

Obligacye listy zastawne i listy hipo­
teczne obliczone będą według kursu tychże 
ogłoszonego w ostatnim przed licytacyą nu­
merze urzędowej „Gazety Lwowskiej“.

Ekstrakt tabularny i resztę warunków 
li ytacyjnych przejrzeć możua w tusąd. re- 
gi-traturze.

Gdyby realność ta przy powyższych 
terminach za cenę wywołania sprzedaną być 
nie mogła, natenczas dla ułożenia warunków 
sprzedaż ułatwiających wyznacza się termin 
sądowy na dzień 30 sierpnia 1883 godzinę 
10 rano z tem oznajmieniem, iż niestawają- 
cy na terminie wierzyciele hipoteczni jako 
do większości głosów stawających przystę­
pujący uważani będą.

O treści tej uchwały zawiadamia się c. 
k. uprzyw. galic. akcyjny Bank hipoteczny 
we Lwowie, ma ę leżącą Lewiego Kronbega 
na ręce uchwalą do 1. 8676/881 ustanowio­
nego kuratora dr. Henryka Finkelsteina, A- 
rona Leibę Redlicha, Władyskława Lewic­
kiego, Neumana Landau, c k. Prokuratoryę 
skarbu we Lwowie, c. k. Urząd podatkowy 
w Brzeżanach, urząd gminny w Brzeżanach, 
tudzież wszystkich tych wierzycieli hipotecz­
nych, którzy po dniu 5 lutego 1883 nasprzedać 
się mającej realności prawo hipoteki uzyskali, 
lub którymby uchwała licytacyjna lub póź­
niejsze z jakiegokolwiekbądź powodu dorę­
czone nie zostały na ręce równocześnie dla 
nich w osobie Ferdynanda Szydłowskiego 
e. k. notaryusza w Brzeżanach ustanowione­
go kuratora.

Brzeżany, 14 lutego 1883.

26 maja

L. 830. (2661 2— 3)
Celem zaspokojenia pretensyi Karola 

Haempla w kwocie 200 złr. w. a. z pn. od­
będzie się w dniach 6 czerwca i l ig o  lipca 
1883 każdym razem o godzinie 10 rano w 
budynku sądowym licytacyjna sprzedaż real­
ności 1. w." h. 33 w Babicach Piotra i Lu­
dwiki Michalskich własnej, a to na obu ter­
minach tylko powyżej, lub za cenę szacun­
kową, a wrazie nieuzyskania takowej ułożo­
ne zostaną w dniu l ig o  lipca 1883 o 
godzinie 4 po południu lżejsze warunki na 
których wierzyciele niestawający za zgadza­
jących się ze stawającymi uważani będą, po- 
czem trzeci termin na którym powyższa re ­
alność i niżej ceny szacunkowej sprzedaną 
będzie z urzędu wyznaczonym zostanie.

Kuratorem niewiadomego z miejsca po­
bytu współegzekuta Piotra Michalskiego c. k. 
notaryusz p . Niemczewski w Oświęcimie.

Warunki licytacyjne, protokół opisania, 
oszacowania i wyciąg hipoteczny przejrzeć 
można w registraturze.

C. k. sąd powiatowy.
Oświęcim, 23 "kwietnia 1883.

L. 2477. (2391 3—3)
W dniach 8 sierpnia, 13 września i 25 

października 1883 odbędzie się przymusowa 
sprzedaż realności nietabularnej pod lk. 22 
subrep. w Zarzeczu położonej, dłużnika Iwa­
na Prokopyszyn własnej, w tutejszym c. k. 
sądzie, na rzecz Zakładu kredytowego wło­
ściańskiego na zaspokojenie sumy 500 zł. 
w. a. każdym razem o godzinie 10 przed 
południem z tem, że na pierwszych dwóch 
terminach realność ta za cenę szacunkową 
lub wyżej niej, zaś na trzecim także niżej 
tejże sprzedaną będzie.

Cena wywołania 500 zł. w. a. wadyum 
50 zł. w. a.

Resztę warunków licytacyjnych można 
przejrzeć w tusądowej registraturze.

Z c. k. sądu powiatowego. 
Sołotwina, 24 sierpnia 1882.

L. 6725. (3452 3—3)
Dnia 4 czerwca 1883 i 9 lipca 1883

0 godzinie 10 przed południem w B .N .2  odbę­
dzie się na rzecz Abrahama Jakóba 2 im. 
Damma i Reche Hilf 2 śl. Damm, publiczna 
przymusowa sprzedaż w drodze licytacyi 1/i 
części realności pod 1. k 235 w Drohobyczu 
jak dom. Civ. T. I. pag. 725 n. 9 haer. 
niegdyś do Heudli Traugottowej należącej, 
obecnie na własność balomona Jakóba 2 im. 
Hilf i Temy Hilf zaintabulowanej z tem, iż 
w tych dwóch terminach sprzedaż rzeczonej 
części tylko powyż lub za cenę jej szacun­
kową w kwocie 607 złr. w. a. nastąpić może
1 że na 9go lipca 1883 o 3 godzinie po po­
łudniu równocześnie na wypadek gdyby z 
powodu oferowania niższej ceny sprzedaż ta 
do skutku przyjść nie mogła, termin do uło­
żenia warunków licytacyjnych wyznaczono.

Cenę wywołania stanowi cena szacun­
kowa.

Wadyum 10 prc. tejże.
Dla nieznanych z życia i miejsca po­

bytu wierzycieli hipotecznych ustanowiono 
kuratorem a to dla spadkobierco w Stefana 
Hankiewicza jako to: ReudusaM ikołajaHan- 
kiewiez, Szymona Hankiewicza, Katarzyny O- 
rzechowskiej, Eleonory Kobyłeckiej, Maryan- 
ny Józefy 2 im. Georg i Jana Hankiewicza 
adw dr. Wolskiego, dla Teodora Choiniaka 
adw. dr. Fruchtmana, dla Izraela Bera Neu- 
baura adw. dr. Wohliernera a dla reszty nie­
znanych po dziś dzień z praw swych wie­
rzycieli hipotecznych adw. dr. Popławskiego 
z Drohobycza.

Wzywa się przeto wszystkich tych wie­
rzycieli by w należyty sposób sami lub przez 
swych kuratorów praw swych strzegli.

Wyciąg tabularny i warunki licytacyj­
ne można przejrzeć w tusądowej regis­
traturze.

0. k. sąd powiatowy.
Drohobycz, 21 kwietnia 1883.

L. 801. (2393 3—3)
W dniach 23 sierpnia, 27 września i 

8 listopada 1883 odbędzie się przymusowa 
sprzedaż realności nietabularnej pod lk. 42 
subrep. 47 w Zarzeczu położonej, dłużnika 
Hrynia Druhobyckiego własnej, w tutejszym 
c. k. sądzie na rzecz zakładu kredytowego 
włościańskiego na zaspokojenie sumy 173 
złr. 46 ct. a. w. każdym razem o godz. 10 
przed południem z tem, że na pierwszych 
dwóch terminach realność ta za cenę sza­
cunkową lub wyżej niej, zaś na trzecim tak­
że niżej tejże sprzedaną będzie.

Cena wywołania 350 zł. a. w., wadyum 
35 zł. a. w.

Resztę warunków licytacyjnych można 
przejrzeć w tusądowej registraturze.

Z c. k. sądu powiatowego. 
Sołotwina, 25 maja 1882.

L. 3389. ~ (3505 3—3)
C. k. sąd obwodowy w Tarnopolu po­

daje do wiadomości, że w celu ściągnięcia su­
my 1099 złr. w. a. z pn. na rzecz Dwoiry 
Weismanowej odbędzie się dnia 8 czerwca 
1883, dnia 5 lipca 1883 i dnia 9 sierpnia 
1883 zawsze o godzinie 10 przed południem

egzekucyjna sprzedaż, sumy 90.600 złr. w. 
a. z pn. na rzecz Hieronima Błażowskiego w  
stanie biernym dóbr Kudryńce i Paniowce 
zaintabulowanej, która to suma, dobra te o 
tyle obciąża, o ile jeszcze prawo zastawu 
dla następujących nadciężarów zaintabulowa- 
nem jest, a to na rzecz Dwoiry Weissmann 
dla sumy 1099 złr., 898 złr., 647 złr., 868 
złr., 476 złr., 420 złr. i 570 złr., dalej na 
rzecz Bronisławy Kęszyckiej dla sumy 1311 
złr. i na rzecz Alojżego Bielańskiego dla 
sumy 190 złr.

Cena wywołania, poniżej której sama 
ta na pierwszych dwóch terminach sprzeda­
ną nie będzie 90.600 złr. w. a.

Wadyum 4.530 złr. w . a.
Bliższe warunki przejrzeć można w re­

gistraturze sądu.
Dla wierzycieli, którzyby po 1 kwietnia 

1882 prawa zastawu uzyskali, lub którymby 
uchwała względem dozwolenia licytacyi 
z jakiegokolwiek powodu doręczoną być 
nie mogła, ustanowiono kuratorem adw. 
dr. Łuczakowskiego

C. k. sąd obwodowy.
Tarnopol, dnia 10 kwietnia 1833.

L. 1210. | (3507 3—3)
C. k. sąd powiatowy w Brzeżanach w 

sprawie egzekucyjnej dra Ignacego Bu berle 
przeciw spadkobiercom Zosi Awerbach i Ju- 
dy Awerbach a to przeciw Feidze Einleger, 
Ettie, Mortkowi Róży i Abrahamowi Arono­
wi dw. im. Awerbach pto 1312 złr. 50 ct. 
w. a. z pn. chęć kupienia mającym wiadomo 
czyni, że równocześnie na przymusową pu­
bliczną sprzedaż realności pod 1. k. 102 w 
Brzeżanachw w mieście położonej, wedle dom.
VI. pag. 325 li. 11 haer. do tychże dłużni­
ków należącej, a wedle dom. IV pars. I. pag. 
205 n. 13 on. powyższej pretensyi za hipo­
tekę służącej zezwolił i w tym celu trzy w 
budynku sądowym odbyć się mające termina 
a mianowicie na dzień 13 czerwca 1883, 18 
lipca i 22go sierpnia 1883 każdym razem o 
godzinie 10 rano z tem wyznaczył, iż real­
ność rzeczona przy tych terminach najniżej 
tylko za cenę szacunkową i wywołania w 
kwocie 4965 złr. 20 ct. w. a. najwięcej ofia­
rującemu sprzedaną zostanie.

W gotówce złożyć się mające wadyum 
wynosi 10 prc. ceny szacunkowej t. j. kwo­
tę 496 złr. 52 ct. w. a.

Akt oszacowania, ekstrakt tabularny i 
warunki licytacyjne przejrzeć można w tu­
tejszo-sądowej registraturze.

Na wypadek, gdyby przy powyższych 
trzech terminach wspomniana realność za 
cenę szacunkową sprzedaną nie została, wy­
znaczono do ułożenia warunków sprzedaż u- 
łatwiających termin sądowy na dzień 23go 
sierpnia 1883 godzinę 10 rano, na którym 
wszyscy wierzyciele hipoteczni pod‘ tym ry­
gorem stawić się mają, iżby niestawających 
uważano za przystępujących do wniosku tych, 
którzy się stawili.

O treści tej uchwały zawiadamia się 
obie strony a to, dr. Ignacego Buberle, dłuż­
ników Feigę Einleger do rąk własnych 
a małoletnich Etję, Mortka i Różę Awerba- 
chów, tudzież Abrahama Arona dw. im. A- 
werbacha do rąk ostatniego jako ojca i praw­
nego zastępcy tychże nieletnich, dalej wie­
rzycieli hipotecznych Adolfa br. Jorkascha, 
Kocha, Augusta br. Jorkascha Kocha, dra 
Wilhelma Jorkaseha-Kocha, Ludwikę L ityń­
ską, Franciszkę Liszka, c. k. Prokuratoryę 
Skarbu we Lwowie, c. k. Urząd podatkowy 
w Brzeżauach, c k. Namiestnictwo jako Dy- 
rekcyę funduszów indemnizacyjnych we Lwo­
wie, gminę miasta Brzeżan, c. k. Starostwo 
w Brzeżanach, tudzież z życia i miejsca po­
bytu niewiadomych wierzycieli hipotecznych 
a to Mojżesza Einlegera, Franciszka Jorkasch- 
Kocha i Józefa Jorkasch-Kocha, wresz­
cie tych wierzycieli hipotecznych, którzy­
by po dniu 20go stycznia 1883, jako 
po dniu wygotowania ekstraktu tabular­
nego, na realności 1. k. 102 w Brzeżanach 
w mieście prawo hipoteki uzyskali, lub któ­
rymby niniejsza lub późniejsze w tej spra­
wie zapaść mające uchwały z jakiegokolwiek 
bądź powodu doręczone być nie mogły do 
rąk uchwałą do J. 1714|82 dla nich ustanowio­
nego kuratora dr. Henryka Finkelsteina adw. 
w Brzeżanach i przez edykta.

Z c. k. sądu powiatowego.
Brzeżany, dnia 18 lutego 1883.

L. 7598. (3538 3 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Nadwornie czy­

ni wiadomo, iż celem zaspokojenia pretensyi 
Zakładu kredyt, włość w kwocie 100 złr. w. 
a. z pn. odbędzie się w trzech terminach a 
to 5 czerwca. 9 lipca i 6 sierpnia 1883 każ­
dym razem o godz. 10 przed południem, pu­
bliczny przymusowy przetarg realności pod
1. k. 403 w Nadwornie położonej, dłużników 
Stefana i Maryi Kostyk własnej.

Cenę wywołania stanowi kwota 200 zł.
Wadyum wynosi 20 złr. w. a.
Bliższe warunki mogą być w registra­

turze przejrzane.
C. k. sąd powiatowy.

Nadworna, 30 marca 1883.



Wyroki prasowe.
(2925)

Smjfilamen Seiner SJłajeftat beS SaiferS! 
SaS f. f. SanbeSgericjt ABien al? Sprefjgericjt 
ja t  auf Antrag ber !. f. StaatSanwaltfcjaft 
erfannt, baj ber S n ja lt be§ in bet pertobi(if>ert 
Srudfcjrift „Seutfcje Reituitg", AbenbauSga* 
be fiir. 4055 bont 18 Slpril 1883 entjaltenen 
StrtiCefS mit ber Auffd^rift „ipolitifcje fiiunb* 
fcjau. ABien, 18 April" in ber Stefie bon „Sie 
Aiorgange, weldje ficp geftern" bi? „ber Ange* 
Lgenjeit mit Sntereffe entgegeufejen" bas 
SSergejen nacj §. 300 ©t. ®. begriinbe unb 
e? wirb nad) §. 493 S t. 5p 0 .  ba? SSerbot ber 
ABeiterberbreitung biefer S rudfcjrift auSge* 
fprocjen.

SSSiert, am 23 April 1883.

Sm fiiamen ©einer SJlajeftat beS A?aifer§! 
SaS  f. f. SanbeSgericjt SBien alS iPrefjge* 
ridjt ja t  auf Antrag ber !. f. StaatSanwalt* 
fd^aft erfannt, baS ber S n ja lt bes in ber pe* 
rtobifcjen Srudfcjift „Socialpolttifcje gacjjei* 
tung ber SHetallarbeiter 0 eftereicjS' fitr. 8 
oom 19 April 1883, entjaltenen ArtifelS ^mit 
ber Auffdjrift „S ie glamme ber filebolntion" 
in ber Stelle eon „ber AnarcjiSmuS ift jebocj 
nicjt ftaatSgefajrlicj" bis „ABir jaben ja eine 
neue ©ewerbeorbnung11 unb be? ArtifelS mit 
ber Auffdjrift „Sie ABiffenfcjaft unb bie fo* 
ctale grage" in ber ©telle bon „©ine? nocj 
fann unS trbften" bis „Sie ©rlijfung ber Ar* 
men jetbeifitjren,, baS SSergetjen nacj § 305, 
©t. ©. begriinbe, unb e? toirb nacj §. 493 
©t ip. 0 .  bas SGerbot ber ABeiterberbreitung 
biefer Srudfcjrift auSgefprocjen.

ABien, am 23 April 1883.

Sm fitamen ©einer fiJiajeftat be§ SaiferS! 
SaS f. f. SanbeSgericjt ABien alS ^Sre^geric^t ja t 
auf Antrag ber £. f. StaatSanwaltfcjaft ertannt, 
baj I  ber S n ja lt beS in ber periobifcjen Srud* 
fcjrift „©cjlefingeri? bofe 3 utt9eIT“ ŝ r - 7 ddo 
25 April 1883 entjaltenen AuffajeS mit ber 
'Auffdjrift „©pigramme ©raf Saffe“ baS SSer= 
gejen nacj §. 300 ©t. ©., — II ber S n ja lt 
be§ in berfelben entjaltenen AuffajeS mit ber 
Auffcjrift „3eitlaufe“, unb jw ar in ber Stefie 
bon „©laubft bu StabelaiS" bis „Sonigreicj 
fur einen fftabelai? 11 bu? SSergejen nad) §. 
303 S t. ©., — unb I I I  ber S n ja lt beS in 
berfelben entjaltenen Auffajeg mit ber Auf* 
fcjrift „Salon = ©jronif" in ber Stefie bon 
„S ie jatte ben Srabitionen" bi§ „Sreue 
feineS ABeibeS anwenbcn" baś Serbrecjen 
nacj §. 516 S t.  ©. begriinbe, unb eS wirb 
nacj §. 493 ©t. ijS. O. ba? SSerbot ber 
ABeiterberbreitung biefer Srudfcjrift auSge* 
fprocjen.

ABien, am 23 April 1883.

S m  fi iamen ©eitter fi jlajeftat be§ S a ife rS !
S a§  f. f. AfreiSgcrid)t Sorneubutg al§ 

ASrejgericjt ^at iibec Slntrag be§ f. f. StaatS* 
aumaltfĄaft Sornnenburg bom 16 ApriI 1883 
g. 2055, erfannt: S e r Snljalt ber ArtifelS ber 
in tKiftelbaĄ erfĄeinenben politifiĄen 3eit* 
fdirift „Untermannl)artS&erger ^reisblatt" fiir. 
8,'2 Satjrgang ddo. 2Kiftelbac§, 15 April 1883 
mit ber Auffdjrift „S ie 3tiefcnauffi|er“ be* 
griinget in bem Abfa^e begiunenb mit „SBie 
mm oerlautet“ bis „eine iBerurtjiilung beS 
unbeguemen Abgcorbneten £ftitter bon Scjone* 
re r“ ben Sjatbeftanb bc§ SSergejeitS im ©in* 
ne beS Art VIII. beS ©efe^eS bom 17 Se* 
cember 1862, fitr. 8 8t®SBl. 1863, unb beS 
fi3ergef)enS uacj §. 300 S t. ©., fertter in bem 
A6fa|e „S er ©Ąonerer jeigt flar unb
beutlid)“ bi§ jum Scjluffe baS SSergetjcn nai^ 
§. 300 S t  ®. unb wirb unter Śeftatigung 
ber berfiigten SBefcjlagnajme ba§ SSerbot ber 
aBeiteroerbreitung biefer S ru d f^ rif t nad) §. 
493 S t. ip. D. auSgefprocjen.

Sorneuburg, am 19 April 1883.

S a§  f. f. SanbeSgeridji alS S trafgeri^ t 
in iprag ja t  auf Antrag ber f. f. ©taaiAan* 
Waltfdjaft mit bem ©rfenntniffe bom 9 April 
1883, 3- 9325, bie fiBeheroerbreitnng ber in 
3uricfj erfcjeinenben 3 ehfcjrift „S er Social* 
bemofrat" fitr. 10 nom 1 SOtdrj 18^3, wegen 
be§ ArtifetS „AbiS an bie Abonnenten unb 
©orrefponbenten beS „Socialbemofrat11 nai^ §. 
3()0 S t. ©., wegm be» ArtifelS „Sie lopale 
58ourgoifie“ nad) §. 302 S t. ©., Wegen beS 
ArtifelS „©panien" nacj §. 305 S t. ©., Wu* 
gen be§ ArtifelS „Au§ DbibS SDtetamorpjofen" 
nacj §. 65 a S t. ©., enblid) wegen be§ Auf* 
rufeS „iparieigenoffen!" nacj §. 310 St- ®. 
berboten

S a§  f f. SanbeSgerii^t alS Strafgeridjt 
in iprag ja t  auf Antrag ber f. f. StaatS* 
anwaltfcjaft mit bem Srfenntniffe bom 9ten 
Apdl 1883, 3- 9326, bie ŚBeiterberbrei* 
tung ber in 3 ririd£) erfdjcinenben 3 ertfcprift 
„Ser Socialbemofrat11 fitr. 11 bom 8 fiJtarj 
1883, wegen be§ ArtifelS „AbiS an bie Abon* 
neitten unb Sorrrefponbentcn beS „Socialbe* 
mofrat" nacj §. 300 S t  ©.. wegen beS Auf*

rufeS „iParteigenoffen!" nadj §. 310 S t.  ©., 
wegen beS ArtifetS „gonbS jur Unterfiiijung 
ber Dpfer beS SocialtftengejeS11 nacj §. 310 
©t . _©,  wegen beS ArtifelS „Sie Socialbemo-- 
fratie unb bie AnSnajmSgefejeS natj §. 305 
©t. ©., enblidj wegen beS ArtifetS „Defterreicj" 
uacj §. 65 a ©t. @. nerboten.

SaS f f. SanbeSgericjt alS ©trafgeridjt 
iit iPrag ja t  auf Antrag ber f f StaatSan* 
waltfcjaft mit bem ©rfenutniffe bom 9 April 
1883, 3  9327, bie SEBeiterberbreitung ber in 
3und) erfcjeinenben Reitfcjrift „Ser Socialbe* 
mofrat 'fitr. 12 bom 15 fiJtdrj 1883 Wegen beS 
ArtifelS „AbiS an bie Abonnentennacj §.300 
S t. ©., wegen beS AufrufeS „iParteigenoffen!" 
nacj §. 310 S t. ©., enblicj wegen beS Arti* 
felS „3um 18 iOtdrj" nacj §. 305 S t. ©., 
berboten.

SaS f. f. S anbeS geric jt  alS Strafgericjt 
in iprag ja t  auf Antrag ber f. f. (StaatSan* 
Waltfcjaft mit bem ©rfentniffe bom 13 April 
1883, 3- 9816, bie ABeiteroerbreifung ber 3 eh* 
fcjrift „fiJJontagS=sJlebne aus 33ojmen“ filr 15 
bom 9 April 1883, wegen beS SeitartifelS 
„iPrag, 8 April- nad) §. 302 S t. ®. oerboten.

SaS  f. f. SanbeSgericjt alS Strafgeridjt 
in iPrag ja t auf Antrag ber f f. StaatSan* 
waltfcjaft mit bem ©rfenniniffe bom 14 April 
1883 3- 9346, bie fiBeiterberbreitung ber 3eit = 
fcjrift „Narodni L is ty 1 fitr. 85 bom 10 ilptil 
1883, wegen beS ArtifelS „Ze soudni sine S*- 
cialistuv rada jedenacta11 nacj §. 300 S t. ©. 
berboten.

SaS f f. ^reiSgcricjt alS iprejgerid)t in 
ipilfen ja t auf Antrag ber f. f. StaatSanwalt* 
fcjaft mit bem ©tfenntniffe bDtn 16 April 1883 
3- 2915, bie ABeiterberbreitung ber „ipilSner 
3eitung1‘ fitr. 29 bom II April 1883 wegen 
ber fiłodj „Setne „S3egnabigung!“ naij §. 63 
©t. ®. berboten.

SaS f. f. SanbeSgericjt alS ^Brejge* 
rid)t in Srieft ja t auf Antrag ber f. f. StaatS* 
anwaltfcbaft mit ben. ©rfenntniffen bom 24 
fiJtarj unb 8 April 1883, 3 3 - 2172 unb 2548 
bie ABeitcroerbreitung ber fitr 5 ber in SSenebig. 
erfcjeinenben 3 ehfcjrift „Barababao" bom 21 
3anner 1883 nacj ben §§ 65 a unb 305 S t. 
©., battn ber fitr. 15 berfelben 3 l’itfcjrift bom 
1 filtdtj .1883 nad) §• 65 a S t. oecboteit.

SaS f. f. SanbeSgericjt alS iPrefjgericjt 
in Srieft ja t  auf Antrag ber f. f. StaatSan* 
waltfcjaft mit bem ©rfenntntffe nom 24 fiJtarj 
1883, 3  2171, bie ASetteroerbreihtng ber in 
©enna erfcjienenen Srudfcjrift „Garibaldi in 
Paradiso. Tip. Tomati" nacj §. 65 a S t. ©. 
berboten.

SaS f. f. SanbeSgericjt alS iPrefigericjt 
in Srieft ja t  auf Antrag ber f f. StaatSan-- 
waltfcjaft mit bem ©rfenntniffe bom 27 filtdrj 
1883, 3- 3207, oie ABeiterberbreitung ber nad)* 
ftejenben 3 eDfdjriftnrt oerboten: „La Riforina 
sueiale" (fiteapel) bom 19, 21, 23, 26, 27 unb 
28 jy&ntar 1883 nad) ben §§. 58 c, 63 unb
305 S t.  ©., „U Mare- (©enuaj fitr. 51 unb
52 bom 3  1883 nad) §. 65 a S t. ©., „La 
Monan-hia" (fiteapel) fitr. 2 nnb 3 bom 3. 
1883 nacj ben §§■ 58 c. 63 unb 65 a S t. 
® , „L’Epoc-'.“ 1 ©enua) fitr 48 bom 3. J883 
nacj ben §§. 65 a unb 300 S t. ®. „Giorna- 
le di Udine" (Ubine) fitr. 52 bom 3. 1883 
nacj §. 305 S t. ©., „Fede e Avvenire“ 
(SWeffina) fitr. 8 bom 3- 1883 nacj ben §§.
53 a, 300 unb 305 S t. ©., „II Radicale" 
(iPatermo) fitr. 4 nom 3- 1883 nacj ben §§. 
58 c unb 305 S t. ©., „La V edetta“ (f^lb5 
renj) fitr. 59 bom 3- 1883 nacj §. 58 c S t. 
@. „La Lince11 (ipatermo) fitr. 442 bom 3- 
1883 itacj ben §§ 58 c, 63, 65 a, 300 unb 
305 S t. © „Ferruccio- (fiteggio * ©alabrm) 
fitr. 9 bom 3- 1883 nacj bett §§. 58 c unb
305 S t. ©. „II Telefono" (Siborno) fitr. 56
nom 3  1883 nacj §. 58 c ©t. ©., „II No- 
mad “ (fitom) fitr. 286 bom 3- 1883 nacj 
ben §§. 58 e unb 63 ©t. © , „Piff-Paff11 
OPatermo) fitr. 8 nom 3- 1883 nacj §. 303 
S t. © , „Lueifero" (Ancana) fitr. 8 bom 3. 
1883 nad) §. 303 S t. ©., „Le Journal d’Ita- 
lie“ (fiJiailartb) fitr. 7 bom 3  1883 nacj ben 
§§. 65 a unb 305 S t. @ , „L’Educatore Corn- 
merciale" (filteffinaj fitr. 42 nom 3  1883 
nacj ben §§ 300 unb 305 ©t. ©,, „L’Edu- 
catore11 (filtacerata) fitr 8 bom 3- 1883 nacj 
§. 302 ©t ©., „Gazzetta di Napoli" (fiteapel) 
fitr. 55 bom 3- 1883 nacj §. 58 c S t  ©.,
„Giornale di Napoił11 (fiteapel) fitr. 55 bom
3- 1883 nacj §. 58 c S t. ©., „Gesu Chri- 
sto" (Surin) fitr. 7 bom 18b3 nacj §. 3;>3 
©t. ©., „La Gazzetta italiaoa11 (fitom) fitr 
55 bom 3  1883 nacj §. 58 c ©t. ©., „II 
Pungulo" (filtailanb) fitr. 51 bom 3- 1383 
nacj §. 65 a ©t. ©., „II Pungulo" (fiteapel)
fitr. 60 bom 3- 1883 nacj ben §§. 58 c unb
S t. ©., „II Piccolo" (fiteapel) fitr. 54 bom

3  1883 nacj §. 58 c S t. ©., „Fieramosca"
(glorenj) fiłr. 54 oom 3- 1883 nacj §. 58 c
S t. ©., „Gazzetta di Torino" (S nrin) fitr. 
62 bom 3  1883 uacj §. 305 S t. © , unb
„11 Patriota" (ipabia) fitr. 27 oom 3- 1883
nacj §. 305 i&t. ©.

(3154)
3m fitamen Seiner Sfitajeftai beSStaiferS! 

SaS f. f. SanbeSgerid)t SBien alS iprejgericjt 
ja t  auf Antrag ber f. f. StaatSanmaltfcjaft 
erfannt, baj ber 3 n ja lt beS tn ber periobif^en 
Srudfcjrift „AlorwartS11 fitr. 17, Reitfcjrift 
fiir Śucjbruder* unb berwanbte Sntereffeu, 
bom 27 April 1883 entjaltenen ArtifelS mit 
ber Auffdjrift „fitmtbfcjau11 in ber Stelle bon 
„Sie aSejdrbeit finb gegen" bis „weiter ans* 
gebeutet, fo lange biS" bie fiSergejen nacj §§. 
300 unb 302 ©t. ©. begriinbe, unb eS wirb 
nacj §. 493 S t. ip. £). baS fiSerbot ber SABei* 
terberbreitnng biefer SrncEfcjrift auSgefprocjen.

ABien, am 30 Aprd 1883.

3m fitamen ejeiner filtajeftat beS SaiferS! 
SaS  f. f. SanbeSgericjt ASien alS ipreffgericjt 
jatauf Antrag ber f.f. StaatSanwattfdjaft erfannt 
baj I  ber S n ja lt ber periobifejen Srudffcjrift 
„Sie 8ufunft“ ęjjr . 85, ©entralorgan ber fo* 
cial=bemofcattfcjen Arbeiterpartei DefterreicjS, 
oom 26 April 1883 entjaltenen ArtifelS mit 
ber Auffdjrift „SBerecjttgte unb unberecjtigte 
gorberungen ber Arbetter-, u. JW. a in ber 
©telle bon „ABir erfejen jierauS11 bis „mit 
S io lj jnritcfweifen" baS SBergejen nacj § 302 
®t. ©., b. in ber Stelle bon „Dber ja lt man 
unS bfterretcjifcje Arbeiter" bis „nnb politi* 
fcje Snecjtfcjaft- bas SSergejeu nadj §. 300 
S t. © , unb c in ber Stelle oon „Srauere, 
eble ©ottin beS iOtenfcjengefcjlecjteS11 bis „ju 
bebeuten jaben foden" baS Alergejen nacj Ar* 
tifel III  bes ©efejeS bom 17 Secember 1862, 
fitr. 8 3L=@.=5B1. bom 3- 1863, II. ber Snja lt 
beS in berfelben entjaltenen ArtifelS mtt ber 
Auffdjrift „Socialpoltttfcje fitunbfdjau" in bem 
erften Abfaje uberfejrieben „Defterreicj-Ungarn 
ABien", u. jw. a tn ber SteEe bon „Sie feu* 
baLclericale ipartei" bis „mdffen biefelben ber* 
m ejrt werben" baS SBergejen nacj §. 302 ©t. 
®. uitb b in ber Stelle bon „@ine nettcSHu* 
ftration" bis „unmoglidj gemacjt worben" baS 
Sergejen nacj §. 300 S t. © , III ber S n ja lt 
be§ in berfelben entjaltenen ArtifelS mit ber 
Auffdjrift „AuS fparteifreifeu" in ber ©telle 
bon „© raj. Am 22 fifitarj warbe11 bis „im 
Sinne ber - Strafprocejorbnurtg liegen11 baS 
SSergejen nacj §. 300 ©t *®. begriinbe, nnb 
e§ toirb nacj §. 493»©t. ip. D. ba§ SJerbot 
bet ABeiterberbreitung biefer Srudfdjrift auS* 
gefprocjen.

fiBien, am 30 April 1883.

3 m fitamen ©einer aJtajeftat beSSaiferS! 
SaS f. f. SanbeSgericjt ABien alS iprejgericjt 
ja t  auf Antrag ber f. f. StaatSanw altf^aft 
erfannt, baj 1 ber S n ja lt ber in ©enf erfdjei* 
nenben Srudfcjrift mit bem Sitel „S er Sal* 
tifdje goberalift. ipolitifeje uucenfirte liberale 
fiJtonatSfcjrift. fitebacteur ©rnft 33arf, Sucj* 
bruderei ©j. fPfeffer in ®enf“, u. jw. auf 
©eite 5, 11, 19—23 im erften £)efte, I. Sajr* 
gang, Auguft 1882, aaf Seite 27, 28, 31 32, 
35, 37 im jweiten £>efte, I Sajrgang, Se* 
ptembec 1882, auf Seite 68, 71, 76, 84, 85, 
87 im britten §cfte, I. Sajrgang, Oftober 1882 
auf Srite 90, 91 —96, 104, 109, 114, 117, 
118—120 im bierten §efte, 1, Sajrgang, fito* 
bember G82, auf Seite 123— 125, 132, 133, 
135, 136, 138,139, 142,150, 152 im fiłnften 
$efte, I Sajrgang, Sdnner 1883, baS SSrrgejen 
nacj §. 305 ©t. ©., II  ber Snja lt berśru d *  
fcjrift mit bem Sitel „Secjjejn Sriefe einer 
fitijiliften auS ben ©efangniffen in ©ibirien. 
Ueberfejt nnb ber Oeffentlicjfeit iibergeben bon 
3£aoier fiioitr. SSierte Aufllage. Seipjiq. S ru d  
unb SBeriag bon Slarl filtinbe11, u. jw. auf 
seite  13, 14 unb 15 baS SSergejen nacj §. 
302 S t. ©., auf Seite 24 nnb 25, 28, 29 
unb 30 baS 93ergejen nad) §. 305 S t. ©., 
III. ber S n ja lt ber Srudfcjrift in ruffifejer 
Spracje mit bem Sitel „Sie flampfmetjobe 
ber Serroriftett, bon fitifotauS SJtorojonb. Son* 
bon. fitnffifcje Śncjbruderei 1830“, u. jw. auf 
©eite 7, 8 unb 12 baS SSerbrecjen nad) §. 58 
lit. b. unb c ©t. ©., auf ©eite 5 unb 14 
baS SSergejen nacj §, 305 S t. ©., IV ber Sn* 
ja lt beS SrudwerfcS in ruffifejer S pracjcm it 
bem Sitel „SerroriSmuS unb fitoutine, bon AB. 
Surnomgfi. Soitbon. fituffifeje SSmjbruderei11, 
u. jw. inSbefonberS auf ©eite 9, 10, 15, 18 
baS SSergejen nacj §. 305 ©t. ©., V. ber 
S n ja lt beż StudwerfeS in ruffifdje Spracje 
mit bem Sitel" „ABa§ feittfoll, ba? fann man 
niejt bermeiben. ipopulare S rjajlitng  fur ^in* 
ber be? mittleren unb reiferen AtterS. §erau?* 
gegeben bon bem ABojltjatigfeitSbereine jur 
SScrbreitung gefuttber Sbeen. fiWoSfau. ©ebrudt 
in ber freien fiJfoSfaner S3ucjbrnderei 1883“,
u. jw. iitsbcfouber? auf Seite 9, 12, 13, unb 
14 ba? S3ergejerc nacj §. 305 ©t. ©., VI. ber 
S n ja lt be? Srndwerfe? itt ruffifejer Spracje 
mit berit Sitel „greie ruffifdje Sieber. Sron* 
ftabt 1863“, auf Seite 1, 21, 35, 84, 85 
(Sieb I, XI. XVIII, XXXVI unb XXXVII) 
ba? SScrbrecjen nacj §. 65 lit. a S t. ©. unb !

ba? SSergejen nacj §. 305 S t. ©., VII ber 
Snja lt beS Srudwerfe? in ruffifejer Spracje 
mit bem Sitel „Sern rufftfcjen ArBeiterbolf. 
Sruderei ber filarobnaja ABola. 26. Auguft 
1881“, u. jw. auf Srite 3 unb 4 ba? SSerge* 
jen nacj §. 305 S t. ©., VIII ber S n ja lt be? 
Srudwerfe? in ruffifejer Spracje mit bem 
Sitel „An bie rujmreicjenSofafen be? S>on’fcjen 
UraPfcjen, 0renburg’fĄen, fiu6an’fcjen, 
Ser’fdjen, Aftracjan’fcjen, Ś i6irifcjen unb anbe* 
rer §eere. fiJtanifeft bom @Eecntib*©omite ber 
filarobnaja ABola, Sruderei ber „Narodnaj.i 
Wola" Sten Ścptem6er 1881", u. jw 
in?Befonber? auf Seite 4, 6, 7 ba? SSergejen 
nacj §. 305 S l. ©., IX ber Snjalt be? Srud* 
werfe? in ruffifejer Spracje mit bem Sitel 
„Sie ufrainifćjen Socialiften in Deftereicj, bon
S . tpoboIin?fij“ bie SSergejen nad) ben §§.
302 unb 305 ©t. ©., unb X ber S n ja lt be? 
Srudwerfe? in rutjenifcjer Spracje mit bem 
Sitel „fiJtaria, bie filtutter Sefu. ©ebiejt bon 
Sara? Sjewcjenfo. 9Kit Anmerfnngen bon 3J?. 
Sragomanow. ©enf 1882“ ba? SSergejen nacj 
§. 303 S t. @. Begriinbe, unb e? wirb nacj §.
303 S t. ®. Begriinbe, unb eź wirb nacj §. 
493 S t  ip. 0 . ba? SSerbot ber ABeiterberBrei* 
tung biefer Srudfcjriften au?gefpro<jen.

SBien, am 1 3J?ai 1883.

S a ?  f. f. Sreilgericjt al? iPrefjgericjt 
in fitieb ja t  auf Antrag ber f. f. ©taat?an* 
Waltfcjaft mit bem ©rfenntniffe oom 3 April 
1883, $ . 1889, bie 2Beiterber6mtung ber 3eit* 
fcjrift „SSoIitifcje? Sontag?Blatt fiir ba? Snn* 
biertl" fiir. 13 bom 1 April 1883 wegen be? 
Artifet? „Sie filiefen=231amaga“ nacj §. 300 
©t @. nnb Art. V III be? ©efeje? bom 17 
Secember 1862 berboten.

S a?  f. f. SanbeSgericjt alS Sprefjgericjt 
in © raj ja t  auf Antrag ber f. f. Staat?an* 
waltfcjaft mit bem ©rfenntniffe bom 20 April 
1883, 3 . 5806, bie ABeiterberbreitung ber 
„Steierifcjen SSanernjeitnng" fiir. 8 bom 15 
April 1883 wegen be§ ArtifelS „iPoftfparcaffen" 
nacj §. 300 S t. ©. berboten.

S a?  f. f. Sanbe?gcricjt al? Strafgericjt 
, in iPrag ja t  anf Antrng ber f. f. StaatSan* 
waltfcjaft mit bem ©rfenntniffe bom 18 April 
1883, 3- 10434, bie ABeitcroerbreitung ber 
3eitfcjrift „Yolue slovo“ oom 15 April 1883 

, Wegen be? ArtifelS „Rozmnozim vas jako pi- 
sek morsky" nad) §. 302 S t. ®. berboten.

SaS f f. SmSgericjt alS fiSref?gerid)t 
in Snttenberg ja t auf Antrag ber f . f .  StaatS* 
anwaltfdjaft mit bem ©rfenńtniffe bom 24 \ -  
pril 1883, 3- 30.18, bie SBeiterberbreitnng ber 
3citfcjrift „Oaslawske L isty11 bom 21 April 
1883 wegen beS SeitartifelS . Ceske petice“ 
nacj §. 65 a ©t. ®. berboten.

S a?  f. f. SreiSgericjt al? iPrefjgericjt 
in fiieicjenberg ja t  auf Antrag ber f. f. Staats* 
anwaltfdjaft mit bem ©rfenntniffe bom 17 A* 
pril 1883, 3- 1866, bie ABeiterberbreitung ber 
„jReicjenberg 3eitung“ fitr. 84 bom 12 April 
1883, wegen be? ArtifelS „fiieidjenberg, l i A* 
pril 1883 (fituffifcj*3Beij)„, nacj §. 300 S t.  
®. berboten unb gleicjjeitig bie oon ber f. f. 
StaatSanwaltfcjaft berfiigte 33ef«jlagnajme bee 
ArtifelS „SanbeSprafibent nnb Abgeorbneter- 
in berfelben fitummer ber „fiieicjenberger 3 f i 
tung", entjaltenb ba? Antwortfcjreiben be? 
Abgeorbneten S r .  Saąue? an ben f. f. San* 
beśprafibenten in Slrain, in |>inblid auf ben 
§. 24 5p. ®. unb §. 487 S t. $ .  0 .  nacj §. 
4b9 beftatigt.

S a?  f. f. ftreiSgericjt al? iPre^gericjt in 
jpilfen ja t auf Antrag ber f. f. StaatSanwalt* 
fcjaft mit bem ©rfenntniffe bom 20 April 1883 
3- 3050, bie ABeiterberbreitung ber glugfcjrift 
„©rfte freie fiireffe ©i?leit janienS. SSolf nnb 
iParlament. fiir. 1 2Jiarj 1883“ nacj §. 65 b 
S t. ®. berboten

S a ?  f. f. SanbeSgericjt al? jpre§gericjt 
iit Sroppan ja t  auf Antrag ber f. f. Staats* 
anwaltfdjaft mit bem ©rfenntniffe bom 24 A* 
pril 1883, 3  2368, bie ABeiterberbreitnng ber 
3 eitfcjrift „Scjleficje? Sagbblatt" filr. 322 
bom 18 April 1883 wegen beS ArtifelS „Sie 
Scbatta itber bie Scjidgefeb=9lobelIeK nad) §. 
300 ©t. ©. oerboten.

SaS f. f SanbeSgericjt alS ipreSgeridjt 
itt Srieft ja t  auf Antrag ber f. f. StaatSan* 
waltfcjaft mit ben ©rfenntniffe bom 31 fiJiarj
u. 7 April 1883, 3 3  2371 n. 2549, bie
ABeiterberbreitung ber fiir. 85 ber 3 ehf<jtift 
„II Oittadiuo" bom 27 filidrj 1883 wegen beS 
Arlifel? „La ąuestione della lingua uffieiale" 
nacj §• 302 (St. ©., ber fiir. 91 boni 2 April 
1883 Wegen beS ArtifelS „II Germanismo
nelle acuole" nacj §. 300 S t. ©., enblicj ber
filr. 92 berfelben 3 ehfcjrift bom 3 April 1883 
toegen beS ArtifelS „1 nostri Otpiti11 nacj §. 
302 S t. ®. berboten.
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tn 3<ira Ijat auf In trag  ber f. f. ©taatSan* 
h>altfd)aft mit bcn Gśrtenntniffen Dom 15 unb 
17 Slprit 1883, 3 &  1611 unb 1666, bie 
•jSeitercerbreitung ber 3ritfd)rift. Narodni List" 
"fr. 27 nom 11 April 1883 roegen ber Artifel 
»Jedini spas: Hrvatska“ unb „Yaligia delle 
ludie“ nad) §. 300 ©t. ®., banu ber gett* 
fdjrift „Katolicka Dalmacija" 9łr. 27 Pont 12 
Aprtl 1888 megen be§ Arttfel§ „Posliednia 
zapliena „K D .“ naci) §. 300 ©t. ©. unb 
§ 24 be£ ifSrefigefefeeS ńerboten.

Upadłości.
L. 6408. (3590 2—3)

W  masie konkursowej Feihischa Seid 
i Jozuy Bazar właścicieli magażynu towarów 
konfekcyjnych w Podwołoczyskach celem 
Wyboru stałego zarządcy masy, tegoż za­
stępcy i członków wydziału wierzycieli wy­
znacza się ponowny termin na 8 czerwca 
1883 10 godzinę przed południem w c. k. 
sądzie obwodowym w Tarnopolu.

C. k. sąd obwodowy.
Tarnopol, dnia 15 maja 1883.

L. 5834. (3591 2— 3)
0., k. sad obwodowy w Tarnopolu ze- 

zwolił na otwarcie konkursu na majątek 
Feibischa Seida i Jozua Bazara właścicieli 
magazynu towarów konfekcyjnych w Podwo­
łoczyskach, a mianowicie na majątek rucho­
my, gdziekolwiek by się takowy znajdywał, 
& na majątek nieruchomy otyłe o ile takowy 
położonym jest w tych krajach, których 
ordynacya konkursowa z dnia 25 grudnia 
1868 obowiązuje. Komisarzem konkursowym 
ustanawia się p. c. k. radcę Zarzyckiego a 
tymczasowym zarządcą masy p. adwokata
dra. Mantla.

Wierzycieli wzywa się niniejszem, aby 
na terminie dnia 11 maja 1883 o 10 godzi­
nie przed południem, przed komisarzarzem 
konkursowym wyznaczonym za przedłoże­
niem dokumentów, któreby ich pretensye 
wykazywały, oświadczyli się co do potwier­
dzenia tymczasowego zarządcy masy, lub co 
do ustanowienia innego tudzież, aby wy­
brali wydział wierzycieli.

C. k. sąd obwodowy wzywa tych wie­
rzycieli, którzy swe pretensye przeciwko 
masie konkursowej chcą dochodzić, aby ta­
kowe nawet w tym przypadku, gdyby s ę 
proces w toku znajdywał do dnia 2go 
hpca 1883 bądź to bezpośrednio w sądzie 
obwodowym lub też u komisarza konkurso­
wego podług przepisu ordynacyi konkurso­
wej dla Huiknięcia szkodliwych skutków 
prawa zgłosili, a na terminie na dzień 20go 
lipca 1883 o godzinie 10 z rana, w biu­
rze komisarza konkursowego oznaczonym 
wywierzytelnili i swoje wnioski co do ozna­
czenia pierwszeństwa swych pretonsyi po­
czynili.

Wierzycielom, którzy pretensye swoje 
zgłoszą, a na owym terminie będą obecni, 
przysłużą prawo na miejsce tymczasowego 
zarządcy masy i wydziału wierzycieli, któ­
rzy dotąd obowiązki te sprawiali, powołać 
ostatecznie inne osoby, w których zaufanie 
pokładają.

Wierzycieli, którzy w Tarnopolu łub 
W pobliżu nie zamieszkują, winni są przy 
zgłoszeniu wymienić pełnomocnika w Tar­
nopolu zamieszkałego w celu doręczenia 
n-hwał sądowych, w przeciwnym bowiem 
razie na wniosek komisarza konkursowego 
wierzycielom rzeczonym na ich niebezpie­
czeństwo i koszt kurator ustanowionjmby 
został.

Dalsze ogłoszenia w toku postępowania 
konkursowego umieszczone będą w urzędowej 
„Gazecie Lwowssiej" i urzędowej wiedeńskiej. 
Termin do likwidacyi oznaczony, jest zara­
zem terminem do układów z wierzycielami.

Tarnopol, dnia 1 maja 1883.

L. 6091. (3541 3—3)
C. k sąd obwodowy w Tarnowie po­

daje do wiadomości, iż wdroionem zostało 
postępowanie konkursowe do majątku F ran ­
ciszka Sleibera, nieprotokołowanego handla­
rza trzody w Radomyślu zamieszkałego, a 
to do całego tak ruchomego gdziekolwiek 
znajdującego się, jakoteż do nieruchomego 
majątku położonego w tych krajach, w któ ­
rych ustawa konkursowa z dnia 25go gru­
dnia 1868 D. P P. z r. i 869 nr. 1 obo­
wiązuje.

Komisarzem konkursowym zamianowa­
ny został pan Józef Głuszkiewicz, c.k. sędzia 
powiatowy w Radomyślu, tymczasowym zaś 
zawiadowcą masy p. Antoni Lipowski c. 
k. notaryusza w Radomyślu.

Celem potwierdzenia ustanowionego 
przez sąd, lub przedstawienia innego zawia­
dowcy masy konkursowej i jego zastępcy, tu­
dzież obrania delegacyi wierzycieli wyznacza 
się posłuchanie na dzień 31 maja 1883 
o godzinie 10 przed południem w biurze komi­
sarza konkursowego, na którem stawić się 
mają wierzyciele z dokumentami roszczenia 
ich wykazuj ącemi.

Wszyscy do tej masy konkursowej jako

wierzyciele jej roszczenia mający, chociażby 
nawet o takowe i spory wytoczonemi były, 
powinni takowe do dnia 17 sierpnia 1883, 
stosownie do przepisów ustawy konkursowej, 
unikając szkodliwych następstw tamże za­
grożonych, w sądzie tutejszym lub c. k. są­
dzie powiat, w Radomyślu zgłosić, i na 
posłuchaniu w dniu 16 września 1883 o godzi­
nie 10 przed południem odbyć się mającem 
do likwidacyi i do uporządkowania podać.

Turmin ostatni służyć ma zarazem ja ­
ko termin do zawarcia ugody w §. 68 u. k. 
przewidzianej, na który w tym celu wszyscy 
wierzyciele niniejszem zawezwanie otrzy- 
mują.

Zgłoszonym i na ogólnem posłuchaniu 
stawającym wierzycielom służy prawo przez 
wolny obiór w miejsce zawiadowcy masy, je­
go zastępcy i członków delegacyi wierzycieli 
dotychczas urzędujących powołać stanowczo 
inne osoby, w których pokładają zaufanie.

Dalsze ogłoszenia w toku tego postę­
powania konkursowego zamieszczane będą 
w dzienniku urzędowym „Gazety Lwow­
skiej “.

W Tarnowie, dnia 17 maja 1883.

L. 68. (3619 1—3)
Do likwidacyi wierzytelności, do masy 

rozbiorowej Leisora Krauthammera dodatko­
wo zgłoszonych, wyznaczam termin na dzień 
12 czerwca 1883 o godz. 9 przed południem.

Kołomyja, 4 maja 1883.
Komisarz konkursowy:

A n d r z e j o w s k i .

L. 19688. (3651 1— 3)
C. k. sąd krajowy jako konkursowy we 

Lwowie podaje do wiadomości, że na pod­
stawie dokonanego przez wierzycieli dnia 10 
maja 1883 wyboru Dawida Maschlera za­
rządcą masy rozbiorowej upadłej firmy „Kop- 
pla Bardacha, następcy" a względnie tejże 
właściciela Joachima Izaka Russmana, a 
adw dra Sokala we Lwowie tegoż zastępcą 
mianował.

Lwów, dnia 12 maja 1883.

Rozmaite obwieszczenia.
L. 9666. (3618 1— 3)

C. k. sąd krajowy w Krakowie zawia­
damia nieobecnego i niewiadomego z pobytu 
Jana barona Puszeta, iż Marya baronowa 
Puszet dnia 2 maja 1883 1. 9666 wniosła 
przeciw niemu pozew o rozłączenie od stołu 
i łoża. który się doręcza kuratorowi p. adw. 
drowi Władysławowi Markiewiczowi.

Do próbowania ugody wyznacza się 
dzień 6 czerwca, 13 czerwca i 20 czerwca 
1883 o godz. 10 rano i wzywa Jana bar. 
Puszeta, aby się na tych terminach oso­
biście w sądzie stawił. Zresztą będzie jego 
rzeczą albo osobiście się jawić, albo ustano­
wić pełnomocnika, inaczej sprawa z kura­
torem zostanie przeprowadzoną i możliwy 
wynik niekorzystny sam sobie przypisze. 

Kraków, dnia 2 maja 1883.

L. 6074. (3627 1—3)
W sporze Zakładu kredytowego wło­

ściańskiego przeciw Pawłowi Smolskiemu, 
Katarzynie Skowronek i Szaji Petersil o za­
płacenie reszty sumy 133 zł. 92 ct. z pn 
sumy pożyczkowej 300 zł. odroczono termin 
do rozprawy na dzień 20go czerwca 1883, 
i zamianowano wójta z Romanowego sioła 
Petra Luczko kuratorem dla pozwanej Ka­
tarzyny Skowronek jako z pobytu niewia­
domej ; wzywa się zatem Katarzynę Skowro­
nek, aby bezwToeznie dostarczyła sądowi 
iunego pełnomocnika, gdyż inaczej skutki 
zaniedbania tego sama, sobie przypisze. 

Zbaraż, 11 kwietnia 1883.

L. 1976. " (2770)
C k. sąd obwodowy jako sąd handlowy 

w Rzeszowie ogłasza, że dnia dzisiejszego 
do rejestru dla firm pojedynczych wpisaną 
została firma: „Osias Spiro handel skórami 
surowemi i wyprawianemi w Rzeszowie. 

Rzeszów, 12 kwietnia 1883.

L. 7550. (2857 1—3)
O. k. sąd krajowy wdrażając pestępo- 

wanie amortyzacyjne, względem zaginionej 
poliey ubezpieczającej życie Jana Banzemera 
w Towarzystwie ubezpieczeń w Krakowie 
na 2000 rubli opiewającej, dnia 21 marca 
1877 po P N. 1250 wystawionej, wzywa 
możliwych posiadaczy tej poliey, aby z taż 
zgłosili się do tutejszego sądu w przeciągu 
6 miesięcy od dnia trzeciego ogłoszenia e- 
dyktu tem pewniej, ile że w przeciwnym 
razie, po bezskutecznym upływie tego ter­
minu polica ta umorzoną i za nieistniejąca 
uważaną będzie.

Kraków, 13 kwietnia 1883.

L. 10648. (2856 1 - 8 )
Ces. król. sąd krajowy w Krakowie u- 

wiadamia Reginę z Rzepeckich Otrębską z 
żvcia i miejsca pobytu niewiadomą, że Zu­
chwałą z 20 grudnia 1878 1. 31662 zezwo­
lił na ekstabulacyę prawa odkupu zaintabu- 
lowanego na rzecz Hirscha i Racheli Grossów

na realności pod 1. 273 daw. (428 now.) 
w Chrzanowie, na wydzielenie z całości 
tejże realności domu murowanego 1. k. 428, 
utworzenie z niego osobnego ciała hipo­
tecznego, zaintabulowanie Hirscha i Racheli 
Grossów za jego właścicieli i zaintabulowa­
nie w stanie biernym tego domu prawa za­
stawu dla 3500 zł. z pn. na rzecz Ryfki, 
Szaji, Breindli, Sary, Gittli i Raehli Taube- 
rów, uchwałą z 7 marca 1879 1. 5289, zaś 
na przeniesienie wierzytelności funduszu in 
demnizacyjnego w kwocie 34 zł. do karty 
ciężarów realności 1. 428 na sposób hipo­
teki łącznej.

Ustanawiając dla Reginy Otrębskiej 
kuratorem adwokata Proppera, doręcza się 
temuż kuratorowi rzeczone uchwały.

Kraków, 26 maja 1882.

L. 1442. (2771 1— 3)
C. k. sąd obwodowy Rzeszowski usta­

nawia dla z miejsca pobytu i życia niewia­
domej Katarzyny z Neugebauerów Holzero- 
wej tudzież dla jej z życia i pobytu niewia­
domych spadkobierców, z powodu wydanej 
na prośbę Władysława Niesiołowskiego 2 
marca 1888 do 1. 1442 uchwały przyzwala­
jącej na wykreślenie 1|s części sumy 930 zł. 
m. k. na realności 1. 442 w Rzeszowie po­
łożonej, zaintabulowanej, kuratorem p. adw. 
dra Maks. Kostheima z substytucyą p. adw Bin- 
dera, któremu uchwała wspomniona doręcza 
się, co obwieszczeniem powyższem wiadomo 
się czyni.

Rzeszów, dnia 5 kwietnia 1883.

L. 1260. (3582 2— 3)
C. k. sąd powiatowy w Ustrzykach dol­

nych deleguje c. k. Notaryusza Pana Karola 
Morwitza do sporządzenia wszelkich aktów 
pośmiertnych w okręgu tego sądu orzecz­
nictwu jego podlegających.

Ustrzyki, dnia 24 kwietnia 1883.

L. 2459. (2582 2—3)
Stansławowski c. k. sąd obwodowy 

wzywa dzierzyciela rzekomo przez Ryfkę 
Krieglową zatraconego wekslu następującej 
treści: „Tyśmienitz am 26 April 1881 “pr. 
fi 100 in ó. w. drei Monate a datto zalen 
sie gegen diesen Prim a Wechsel an die 
Ordra meiner Eigennen die Summę von Gul 
den Einhundert in óst. wahr. den Werth 
erhalten und stellen ihn auf Rechnung ohne 
Bericht Rifka Kriegel m. p. Herru Chane 
Geller & Frau Gitel Geller in Tyśmienitz 
angenommen Chune Geller m. p. Gitel 
Geller m. p. ażeby weksel ten do dni 45 
tutejszemu sądowi przedłożył i prawa swe 
wykazał, inaczej bowiem W rkstJ ten na żą­
danie Ryfki Krieglowej jako amortyzowany 
uznanym zostanie.

Stanisławów, 7 marca 1883.

L. 3282. (2999 2 - 3 )
O. k. sąd obwodowy w Samborze za­

wiadamia z miejsca pobytu niewiadomą A n­
nę Orłowską, że dla niej celem doręczenia 
w sprawie Józefa Bigo przeciw spadkobier­
com Jullli 4go śl. Hanik pto 100 zł. wy­
danej tabeli płatniczej z 81 grudnia 1882
1. 14190 ustanowiono kuratora w osobie 
adw. dra Witza z zastępstwem adw. dra 
Ehrlicha, któremu należytą informację u- 
dzielió lub innego zastępcę z powiadomie­
niem sądu ustanowić ma.

Sambor, 31 marca 1883.

L. 6857. (3598 2—8)
C. k. sąd obwodowy w Tarnowie za­

wiadamia z miejsca pobytu niewiadomego 
Henryka Gewurza, że na prośbę Szymona 
Blocha i współ, o otwarcie konkursu do ma­
jątku jego zamianowano adwokata dra Ga­
łeckiego w myśl §. 64 ust. konk. kuratorem 
dla niego i że do oświadczenia się kuratora 
na prośbę rzeczoną naznaczono termin na 
dzień 25 maja 1883.

Wzywa zarazem sąd Henryka Gewtirtza 
ażeby informacyę kuratorowi swemu udzie­
lił, lub innego pełnomocnika sobie obrał, 
gdyż w przeciwnym razie skutki z zanied­
bania tego wyniknąć mogące sam sobie 
przypisać będzie musiał.

W Tarnowie, dnia 17go maja 1883.

L. 4284. (2775 2 - 3 )
O. k. sąd obwodowy w Stanisławowie 

zawiadamia przez edykt niewiadomego z 
miejsca pobytu Jonasza R o s e n s t ra u c h a ,  że 
Bank dla handlu i przemysłu w Stanisła­
wowie uzyskał przeciw niemu nakaz zapłaty
z 11|4 1883 1. 4284, który ustanowionemu 
dlań kuratorowi drowi Bardach w Stanisła­
wowie się doręcza i poleca pozwanemu, aby 
zarzuty swoje przeciw temu nakazowi za­
płaty w 3 dniach wniósł, lub kuratorowi 
w tym celu informacyę udzielił, w przeci­
wnym bowiem razie wynikłe z zaniedbania 
skutki sam sobie przypisać będzie musiał. 

Stanisławów, 11 kwietnia 1883.

L. 15424. (3208 8 - 8)
C. k. sąd krajowy lwowski uwiadamia 

z życia i miejsca pobytu niewiadomego Jana 
Henryka Breuera, iż celem doręczenia mu 
uchwały tabularnej z dnia 25go lutego 1882

1. 6537, którą na żądanie p. Antoniego 
Dąbezańskiego tegoż za właściciela sumy 
2000 zł. na dobrach Jaryczów stary na 
rzecz Leokadyi Semetkowskiej zaintabulo­
wanej, w stanie czynnym tejże sumy zain- 
tabulowano, i prawo zastawu dla sumy 1000 
zł. na rzecz ś. p. Józefa Breuera w stanie 
biernym 2000 zł. zaprenotowane, ze staru 
biernego tejże sumy wykreślono, ustanowiono 
dlań kuratora ad aclum w osobie adw. dra 
Pająka z substytucją adw. dra Jahla i pierw 
szemu z nich rzeczoną uchwałę doręczono.

Lwów, dnia 28go kwietnia 1883.

31. 12977. (3556 3— 3)
SSont f._ f. 2anbe§gerid)te tn Semberg 

iuetben aHe biejenigen, meldje auf folgrube im 
Saftenftanbe ber in Śemberg sub Nr. 5292/4 
gelegenen Sftealitat Ijaftenben §ppotl)efarforbe= 
rungen unb ŚRedjte unb jtnar:

1) auf bie ju  Ounften be§ Franz Nie­
dzielski im (Srunbe beS $auftiertrage§ nom n 
Sunt 1807 ut Dom. 24 pag. 433 n. 1 08 
intabulirte SBerbinblidjfeit ber ©fjelaute Sofef 
unb Barbara Schulz le^tere geb. Niedzielska 
nidjt nur ein 3 hnmer fammt ®ud)e im I ©focU 
tuerfe ber ŚRealitćit 9łr. 5292/4 linferfeitó, jur 
lebenSlanglidjen SBenitjjung bem Franz Nie­
dzielski ju  itbergeben, fonbern and) bemfelben 
attjafjrlidj in fjalbfaljrigen antieipativen 9vuren 
ben 23etrag non 520 fl, poi. anUnterf)altnng§= 
foften lebenStanglid) ju  bejaljlen,

2) auf bie ju  ©unften ber Johauna 
Ulrich de Ulrichsthal im ©runbe ©djulb- 
fdjeineS bom 13 ©eptember 1811 bon Barba­
ra unb Johaun Duszyńskie am 1 9łobeuiber 
1812 rudjaplbare ©umme bon 400 fl. SB. SB. 
unb auf bie iiber biefer ©umme im ©runbe 
fitlldrung ber Anna Olrieh de Ulrtichsthal 
bom 28 Sluguft 1831 ju  ©unften ber Sljeleu- 
te Johana unb Anna Łempickie ut oblig. 
34 p. 350 n. 1 on. Ijaftenbe ©umme 160 f[. 
C. M.

3) auf ba§ im (Srunbe be§ 3Jiietf)bei tra= 
ge§ bom 12 ©eptember 1811 ju ©unften ber 
Johanna Ulrich de Ulrichsthal ut Dom. 24 
pag. 487 n. 6 on. Ijaftenbeg einjatpugeś SDłirth* 
redjt beś ganjm  oberen ©tocfroerfeś be§ ąpau* 
fe§ sub Nr. 5292/4 fammt SDadjfammer unb 
jtuei §olj!agen fitr bie 3 eh Oom  ̂ Słobember 
1811 biśs lefsten Dctober 1812,

4) auf bie im ©runbe Śłaufbertrages bom 
8 Dttober 1811 ju (Snnften ber Rozalia 
Schulz unb der Johanna Ulrich de Ulrichs- 
tha.1 ut Dom 24 p. 487 n. 8 on. paftenbe 
SJerbinblicfjfcit be§ Blasius unb ber Katarina 
Piotrowskie ber ©rfteren bte ©umme 5000 fl. 
poi. ober 314 fl. rl). SB. SB. unb ber le(pe= 
ren b. i. ber Johanna Ulrich de Ulrichsthal 
bie 2000 fl. in 93anfnoten ju bejaplen — ir< 
genb lueldje Anfprudje ju  erijebengebenlen, auf* 
geforbert, biefe Aufpriidje bi§ junt 31 3Jiai 
1884 bei biefem ! f. Sanbeśgerid^te anjuutel* 
ben, ba nad) fru<f)tlofer Słerftreidjung ber o- 
bigen grift, auf Slnfudjen ber SDittfteller bte 
Slmortifation ber oben fpejifijirten Saftcnpoften 
unb beren Sófdjung bemilliget tuerbeit tnitrbe.

Semberg, am 5 SDtai 1883.

Doniesienia prywatne.

owa realność 
piętrowa frontowych

z zabudowaniem ofi.ępiowem, której 
przyznano Ufiletnie uwolnienie od po­

datków, zawierająca razem z kuchniami 2(i części 
mieszkalnych, położona w zdrowej i pięknej okolicy 
miasta części lszej, jest z wolnej ręki pod bardzo 

korzystnemi warunkami do sprzedania.
Do rodności tej należy także frontowy- grnnt 

budowlany, pod drugą takąż realność, służący obecnie 
jako ogród w objętości 120 sążni kwadr.." z frontem 
10 sążni.

Dochód ezysty wynosi 8”/u a nabywca potrze­
buje tylko '000 do 8000 kapitału w gotówce

Bliższa wiadomość w Adiuinistraeyi „Gazety 
Lwowskiej
L. 3314. - (3328 3 - 3 )

Obwieszczenie.
Dyrekcya galicyjskiego Towarzy­

stwa kredytowego ziemskiego obwie­
szcza niniejszem, że na podstawie §. 
63 ustaw, kapitał w kwocie 4.811 zł. 
34 ct. w. a. listami zastawnemi, z więk­
szej sumy 5.000 zł. w. a. na hipotekę 
majętności Dąbrową vel Pastewnik w 
Skniłowie położonej w powiecie lwow­
skim Zygmunta Aszkanazego własnej 
z tego Towarzystwa wypożyczonej 
z dniem 1 stycznia 1882 jeszcze 
pozostały wraz z odsetkami i należytoś- 
ciami p tdrzędnemi właścicielowi tych 
d ó b r  wypowiedziany zostaje, z tym do­
datkiem, ażeby w przeciągu sześciu 
miesięcy takowy pod rygorem egzeku­
cyi, mianowicie licytacyi dóbr hipotece 
podległych do kasy galic. Towarzy­
stwa kredytowego ziemskiego był zło­
żony.

We Lwowie, dnia 25 kwietnia 1888.
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Z A K Ł A B  
k ro  w ian kow y

koneesyonowany przez Wys. e. k. Namiestni­
ctwo pod dozorem władz sanitarnych

L. J. Kubickiego
weterynarza m- Lwowa i docenta weterynaryi 

poleca zawsze ś w i e ż a  b r o w i a n k ę .
S zczep ien ie  w zakładzie, przez dokto­

ra medycyny wykonywane, odbywa się codzien­
nie od godziny 4 popołud.

Na żądanie wysyłam za pobraniem.
L w ów , u lic a  Ł y c z a k o w sk a  7 .

(2673 12-24)

Dr. TADEUSZA BIELIŃSKIEGO

po zniżonych cenach dostarcza
L i i  i i  M i i  i li i  M u r o
za gwaraneyą tylko w wybornych gatunkach po nad­
zwyczaj niskieh cenach, franco za pobraniem :

5 kilo Santos, wydatną
5 „ Niukka, afryk. bardzo łubianą
5 „ Kuba, brylantową . . . .
5 „ Portorico, wyśmienitą .
5 „ Ceylon, najwyb. gatunku .
5 „ Menado, złotą, bardzo

szlachetną . . . . . .
5 „ Mokka, arabską ognistą

H. a, 1109/5

zł. 3. — ct.
3. 60 „
;4. 50 „
4. 80 „ 
5 - -  „
5. 40 „
6. -  „ 

(3558 2 - 5 )

B y s t r a ,  obok Bielska
koleją północną, trzy godziny od Krakowa odda­
lony, otwiera z dniem Igo maja swój sezon letni.

Zakład ten w celu leczniczym umyślnie 
zbudowany, składa się z 40 pokoi mieszkal­
nych, wznosi się u stóp gór lasem szpilkowym 
pokrytych w dolinie jedynie na południe otwarty 
z prześlicznym widokiem na Tatry i Babią górę. 
Rzeka, staw i wielka ilość źródeł dostarcza wo­
dy za pomocą wodociągów w całym zakładzie 
rozprowadzonej, co umożliwia leczenie wodą nie- 
tylko w łazienkach lecz i w pomieszkaniu cho­
rego.

Restauracya w własnym zarządzie. Ceny 
nader umiarkowane. Zapytania dotyczące zakła­
du przyjmuje (2900 1Ó-3)

Zarząd zakładu wodoleczniczego 
B y s t r a ,  obok B i e l s k a

UTAJTŁEPSZYMf

Papieremlia papierosy
^  j e s t

IL E  HOUBLON
francwskie-ggo wyrobu. L.,,

F rze t  naśladowaniem o s t r z e g a j / s i ą p
Ten papier jest tylko wtedy praw ­

dziwym, jeżeli każda karteczka nosi 
stempel L e  iH o u i > l « u  i ka ż d a ' 
paczka zaopatrzoną jest w niżej _u- 
mieszezony znak ochronny i podpis.

CAWLEY & HENRY, Siali rjkrtmti, PARIS

Zawiadamiamy niniejszem, że na tegoroezny sezon zaopatrzyliśmy nasz magazyn obficie 
w najlepsze B ™’ Począwszy od Landauskich powozów o czterech 
siedzeniach, kolasek, na pół krytych faetonów, faetonów do powożenia dla panów i dam, aż do 
dorożki, wozu gospodarskiego i tarantasów, znaehodzi się wielki wybór najlepszych wyrobów tego 

rodzaju, do których zwidzenia każdego najuprzejmiej zapraszamy.
S K Ł A D Y  K uajdują się  w e L w ow ie  p rzy  u lic y  K a r o la  L u d w ik a  1. 5  i 31 .

S C H U S T A L A  I
c. k. uprzyw. nadworna fabryka powozów, odszezególniona kilkoma dyplomami bonorowemi 

i wieloma medalami, a między temi pierwszem uznaniem na wystawie przemyskiej.
Zawiadamiamy zarazem, że wysełamy na prowincyę rozmaite angielskie lakiery powozowe 

w najlepszym gatunku do użytku dla naszych gości lub dla lakierników powozów i innych 
przedmiotów. (1362 23—?)

■ o e o e e e o  o - o - o o - o - o * © - *

M

O tw a r c ie  s e z o n u  d n i a  Ig o  c z e rw c a  1 8 8 3  r .
Zakład ten położony 8 kilometrów od najbliższej stacyi kolei Dnie- 

strzańskiej „ Drohobycz-Ti uskawiec. “ 
Posiada 15pr. solankę i silne siarczane wody do kąpiel; słonogor- 

skie rozwalniające i moczopędne zdroje do picia, borowinę żelazista. i 
szlam słono-siarkowy do kąpiel; aptekę, urząd pocztowy i telegraficzny, 

Nowo zbudowane łazienki o 60 gabinetach urządzone są z wszel­
ką wytwornością, jak również nowo urządzona wziewalnia pary słonej 
i wyciągu igliwia; leczenie elektryczne. 

Nowe i wygodnie urządzone pomieszkania, z usługą, kilka restau- 
racyj i cukiernia, nowy bilard fortepian, dobra kapela i wiele nowo 
urządzonych ulepszeń. 

Lekarz zdrojowy Dr. Z y g m u n t  R i e g e r ,  radca zdrowia.
Zamówienia na pomieszkania i powozy do stacyi kolejowej „Dro­

hobycz* lub „Drohobycz-Truskawiec“ przyjmuje przy dołączeniu zadatku.
K a r z ą d  s K d ro jo w j.

Chorzy, posiadający świadectwo ubóstwa, potwierdzone przez c. k. starostwo, ko­
rzystać będą mogli z uwolnienia taksy od opłaty taksy i tańszych kąpieli, tylko w po­
rze od 1 do końea czerwca i od 15 sierpnia do 15 września. (3431)

WODA GORZKA 
n a t u r a l n a .

trzymająca prym  pomiędzy wszystkiemi wodami gorzkiemi, zawiera o 170 gr. stałych i sku­
tecznych, części więcej ja k  Hanyady Jdnos, a o 260 gr. więcej ja k  Pulna i Friedrichshall.

WODĘ GORZKĄ YICTORIA aprobow ałem  i u m a ję  jej znakomitą  i szczególnie pewną 
działalność. —  Ces. rzecz, ta jny  radca, profesor u n iw e rsy te tu  w W arszawie .

D r . D . Ł a m b l.
W o d ę  g o rzk ą  Y ic to r ia  analizowałem chemicznie i skonstatowałem w 1000 częściach 606 

części stałych i skutecznych i uchodzi ta woda teraz słusznie jako u u j  b i i r d z l ę j  e s e n c y ^ n t t l i m  ze 
wizystkich znanych wód gorzkich. ST* magister chemii w Warszawie.

Następnie zbadana przez profesora Roscoe w Manchester, profesora lJiex z Hamburga, profesora Balio 
w Budapeszcie Oceniona 1 polecona przez profesora Dueheka, Auspitza, radcę sanitarnego Osera, Lorinsera 
w W ie d n iu , profesora Oetingera, D ra Warschauera w K ra k o w ie , profesora i  eigia, dyrektora szpitalu 
Dra Głowackiego, Dra Widmanna we L w o w ie , Dra Knzego, Dra Zaleskiego, Dra Kobylańskiego, Dra 
Kinderfreunda, Dra Kureyusza w W a r sz a w ie  itd. itd.

Najlepszy i najwięcej uznany środek we wszelkich chorobach żołądkowych i kiszkowych, uderzeniach 
zi w skutek siedzącego sposobu życia itd., przeciw chorobom cery, piegom, wyrzutom^ i gruczołom.

sk ła d z ie  w e w s z y s lk id i  a p te k a c h  i lia n d la c li iró«l m in e ra ln y c h .
W interesie publiczności uprasza się zażądać w y ra źn ie  „Yictoria woda gorzka". (2296 8—15

krwi

Ims 3  złr. . X .  __
Królewska węgierska

L O T E R I A  R Z Ą D O W A

Los 3  złr.

Każdy los może 
2 wygrane zrobić.

5331 wygranych 
w łącznej sumie 210.000 złr. J Każdy los może 

2 wygrane zrobić.
M i ę d z y  t e m i :

1 główna wygrana . . . . .
1 główna wygrana .
2  główne wygrane

a mianowicie:
100.000 zł. w 5®/u Rencie papierowej i 100.000 

C iągnienie 13  czerw ca .

zł.

po

z ł .  go tów ka.

70.000
20.000 
10.000

Do w y g r a n i a  1 c z e r w c a

na losy pożyczki z roku 1864
3 0 0 . 0 0 0  złr.

P r o m e s a  £  %lr. 5 0  c e n t.  — Nabyć można

w handlu Fr. Schubutha i Syna
- R  f  n  e  k .L w ó w [3519 2—2]

ra€X X X X X X O X X X X X X X IX X X X X X X X X X X X X X X «a ~ m

S ło w n ik  geograficzny
K r ó l e s t w a  Polskiego i i n n y c h  k ra j ów s ł owi ań s k i e ł i

pod Redakcyą:
, Filipa Sidimierskiego, Bronisława Chlebowskiego

i Władysława Walewskiego 
W y  ł ą c z n y m  nafc  ł a d e m  W ł a d y s ł a w a  W  A L K  (I N K I K O O

wychodzi w Warszawie od r. 1880, co miesiąc zeszytami po 5 ar. druku;
12 zeszytów składa I tom. ’ u

Cena zeszytu-, w rublach 50 hop.-, w w. a. 65 cnt.; w markach 1 m. 5 f. Q  
Cena tomu: w rublach 6 rs.; w w. a. złr. 7.50,; w markach 12 m. 60 f. *  
Cena z przesyłką pod opaską w kraju lub zagranicą: w rublach 60 kop.; 

w w. a. 75 ct. w markach 1 mrk. 25 f.
Cena tomu z przesyłką: w rublach 7 rs. 20 kop.; w w a 0 złr.; w m ar­

kach 15 marek.
Oprawa tomu r s .  .1.
Adminisiracya  Słownika i adres do przesyłania pieniędzy, reklam, także 

artykułów.
f JULIUSZ WALEWSKI, dr. praw, Warszawa, ul. Długa, Nr. 47 .

Niniejszem rozpoczyna się X. król. v,ęg.

L n f e r j a  p a ń s t w o w a  u s t  c e l ©  d o b r o c z y n n e
której czysty dochód przeznaczony jest 

n a  m o cy  n ajw y ż . p o sta n o w ie n ia  J ego  ces. k r ó l. a p o st. M ości
z dnia 2go iipca 1882.

w "/8 częściach na rzecz funduszu ustanowionego na wsparcie niezamożnych wdów i sierót po król. wegUrzędnikach w 2/„ czcściach dla stnwar7.ua7nnio Morwo . ... — 9.1 ** **

O g ó ln e  w ygrany u stan ow ion e w ilo śc i 5 .3 3 1
wynoszą według następującego planu gry 210.000 złr. a to :

1. główna wygrana na 70.000 złr.)

2. główne wygr. po 10.000 złr.

20.000 złr.

20.000 złr.

3 wygranych a 5000 zł. razem 15.000 złr.)
kó g s 8 n n 1000 zł. „ 8.000 złr.

i & . i 16 » 500 zł. n 8.000 złr.l

1a
80

220
n Ji

71
100 zł. 

50 zł.
8.000 złr.l 

„ 11.000 złr.
£ 3 5000 7t 10 zł „ 50.000 złr.J

Ciągnienie nastąpi nieodwołalnie dnia 12 czerwca 1883 
Ł os kosztuje 2 złr. w. a.

Losy nabyć można : w Dyrekcyi loteryi w Budapeszcie (Post, Hauptzollamt, Halbstock), gdzie na 
razie także wystosować można zamówienia, choćby tylko na pojedyncze losy, przesyłając zarazem przypa­
dającą uależytośe za przekazem pocztowym ; we wszystkich urzędach podatkowych, loteryjnych i sprze- 
dąży soli, po większej części w urzędach pocztowych i we wszystkich miastach i znaczniejszych miejsco­
wościach, w miejscach ustanowionych do sprzedaży losów. (3119 4—6)

B u d a p e s z t ,  dnia 15 kwietnia 1833. K r ó l . węg. D y r e k c ja  lo te ry i.
Adam  F reyseyeseu , radca sekcyjny w król. węg. Ministerstwie skarbu i Dyrektor loteryi.

( Przedruk nie będzie opłacany)

Ogłoszenie licytacji. o
(3272 2—4)

Clalicyjski
Zakład zastawniczy i kredytowy
LW0W, aliea Teatralna, w gmachu Teatralnym,

podaje do powszechnej wiadomości, że  zapadłe zastawy, 
a m ianow icie: przedmioty złote i srebrne, drogie kamienie, 
futra, suknie, bielizna, towary łokciowe i wszelkie inne 
przedmioty, zostaną w myśl §. 19, 20, 24, 26 i 27 w 
dniach 18, 19, 20 czerwca 1883 zwykłych godzinach
urzędowych w lokalnościach Zakładu przez publiczną licy- 

tacyę najwięcej dającemu za gotówkę sprzedane.

0 Uprasza się także właścicieli kwitów o podjęcie nadwyżek za sprzeda­
ne zastawy.

dnia 7 maja 1883.

ooooooooio; uooooooooooi

0
0
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w najzdrowszej ezęśei 
miasta położona, o dwóeh 
m u r o w a n y c h  domach 
parterowych, z obszer­
nym placem pod budowę, 

ogrodem i k a m ie n io ło m e m , jest z woi- 
neJ ręki pod korzystnemi warunkami do sprze­
dania. Bliższa wiadomość u właściciela ulica 
K a r k o w a  I. 4 3 .

(3571 7-1.2)

Notaryusz w Peczeniżynie
poszukuje

koneypienta.
Oferty muszą zawierać prócz zwy­

kłych szczegółów także wyjaśnienia 
°o do wysokości honoraryum, ilości 
płożonych egzaminów i znajomości 
JfZykÓW .  (3633 1-3)

K o n c e s y o w a n e

Biuro N a u czy c ie lsk ie
1 A 1 M. u * . . ---------------------------

Lw ów , ulica Akademicka 1. 16^
Poleca nauczycielki, nauczycieli, gu­
wernantki Francuski, Polki, Niemki 
* Angielki, oraz bony różnej narodo­
wości. (2554 6-8)

. nelowy |
w  R ym an ow ie

otwartym zostanie 1  c z e r w c a  
r .  b . Wode i sól mineralna roz-Lr Lr

syła sie na zadanie.J o o

<2723 3 10) Z a r z ą d .

S f  1 * 0  z n a c z n i e  z n i ż o n y c h  
c e n a c l i .  ^

s p r o w a d z o n a  w p r o s i  z  H a m b u r g a ,  jak 
wiadomo w  n p j l t t p s z y m  gatunku.

1 Fr.
w workach o 4 S(, k ilo  notto wolna od portoryum 
i kosztów opakowania za opłatą cła przez odbiorcę 

i pobraniem należytośoi.
Mocca prawdziwa arabska,wyśmieli. 43/4 kii. 6 zł. 30 
żenado wyborna w smaku . . . 
tjeylon Periowa wyborna i łagodna 
*»elange (mieszana) poleca się szcze­

gólnie . . . .
Ceylon Plantation, bardzo dobra w

s m a k u ..............................................
Jawa złotożółta, najwyborniejsza 
Kuba niebieskawo-zielona, wyśmienita 
Mocca afryk. wyborna i wydatna 
Santos doskonała i siJna . . .
Rio dobra w s m a k u ..................................   „
Herbata w najlepszych gatunkach po 1I% kilo od zł. 

do 6 zł. (704-2 3 2 -? )

5 zł. 40 
5 zł. 40

5 zł. 30

5 zł. — 
4 zł. 70 
4 zł. 40 
3 zł. !b 
3 zł. 55 
3 zł. 25

Wina węgierskie
własnych winnic, za gwarancyą, czysto- 

naturalne
przesyła na próbę w faseezkac-h z żelaznemi 
obręczami, zawierających 4 litry, po cenach, 
w których się mieszczą koszta za faseczkę i 
koszta za przesyłkę do każdej stacyi pocztowej.
W IN O  czerwone wyborne z

natury słodkie . . po 4 zł. — ct.
W I \ d  wyskok, białe iuh

czerwone . . .  po zł. 2 80 et.
W IN O  desertowe, białe lub

czerwone . . .  po zł. 2 20 ct.
W IN O  stołowe, białe lub

czerwone . . .  po 1 zł. 80 ct.
Ś L I W O W I C A  ( s t a r u )  po 3 zł. 20 ct.

Edward I t i i e r ,  " S i "1
W e r s c l i e t *  (Południow e W ęgry).

(3406 4—10)

a z s i F
M ark iew icza

Pierwszy skład wyrobów 
krajowych

we .Lwowie, |>Iae Maryut ki i. lO,
p o l e c a :

" T ^ T  r  I  białe prześciera-
M  ^ ^ T T l  dłowe i koszulo-

w e , domowego
Wyrobu z Korczyny i z Dębowca, w sztukach po 34 
dietrów = 5 8  łokci polsk. po złr. 14, 15, 16, 17, 18, 
Jb.50, 21 złr., 22 złr., a najcieńsze po 24 złr., 26 zł 

i  28 złr. sztuka. (7 16—?)

Płótna koszulowe
na sposób irlandzki apreturowano,

Po 19 zł., 22 zł., 23 zł. 50 ct., 28 zł. i 32 zł. sztuka

Płótna gospodarcze
pół bielone i szare surowe

P° 7 zł., 7 zł. 50 et., 9 zł., 10 zł. do 13 zł. sztuka
S e g e l t u c b y ,  d r e l i c h y ,  « \ i ó r -  

d y  a n d r y c h o w s k i e .
Ruskie materye wełniane

1 Żabiego, Kosowa i Husiatyna, odpowiednie na ele­
ganckie portyery, lub do pokrycia mebli itp.

W Y K A Z
ilości członków- i  udziałów, tudzież obrotów . 

pieniężnych
Banku rolniczego we Lwowie

s *  k w i e c i e ń  1 8 8 3 ,
Liczba członków 164: zdeklarowane u- 

działy po zł. 20() — 362; wpłacono na udzia­
ły 54.640 zł.; na fundusz rezerwowy zł. 3830; 
razem zł. 58.470; — Wkładki: stopa procent.1 
4pr.; stan z początkiem miesiąca zł. 15.358; 
przybyło zł. 1546; ubyło zł. 1309; stan z koń-,  
ceni miesiąca zł. 15.595; zapas gotówki złr. 
5517. — Udzielone zaliczki na produkta: za­
liczki z początkiem miesiąca zł. 78.561, udzie- 
łono zł 19.915. spłacono zł. 25.024, pozostało 
zaliczek z końcem miesiąca zł. 73.452. —
Kredyt z reeskontu: z początkiem miesiąca zł. 
19 287. spłacono zł. 6800, z końcem miesiąca , 
zł. 12.487. (3646) i

Agronom
z Królestwa polskiego, żonaty, w wie­

ku lat 37, mogący złożyć 
d w a d z i e ś c i a  t y s i ę c y  r u b l i

kaucyi, poszukuje posady
Pełnomcnego Administratora
w znacznym majątku. Łaskawe oferty 
wraz z szczegółowymi warunkami pro­
szę adresować: X .  Y .  Z .  K r a ­
k ó w ,  poste restante. [3444 3.6)

krMhi

K A W A
najwyborniejszych gatunków, czysta, 

silna, aromatyczna, niezabarwiona
nowego zbioru,

w balonach po 4 3/4 kilo netto wagi. 
Wysyłki pocztą za pobraniem do 
wszystkich miejscow. Austro - Węgier. 

Z a  k i l o  n e t t o  
^ c p l a f m  c ła  1 f r a n c o  

Perłowa Ceylon nąjl. nieb. złr. 1.98 
Perłoioa M anilla  wyb. łag.
Ceylon prima  nieb. zielona 
Mocea afrykańska doskon .
Mocca praw. arabska 
Cuba, gr.-ziarn. ciemn. zitl 
Menado, złota-żółta. uajd.
Domingo, wybrana 
Jaioa, wyśmienita zielona 
Santos mocna wyborna 
Rio, mocna i dobra 
Jamaica smaczna

1.65 
1.60 
1.54 
1.84 
1.80 
1.60 
1.40 
1.36 
1.30 
1.20 
1 14

Brylantowy połyskujący
r n r h m a l  uznany za najlepszy i celowi rze- 
I U Is l l l I lC ł l  ezywiśeie odpowiedni środek, aby 

bieliźnie najpiękniejszy M a ły  p o ły s k , «fia- 
styczn ą  szty w ność i p rzy je m n e  n o sz e ­
n ie  nadać, a który wyruguje wszelkie inne szarla- 
tańsko wychwalane z Niemiec, A nglii i Austryi 
sprowadzane.

Tylko gospodynie i specyalnie praniem się 
trudniące osoby mogą to kompetentnie osądzić i moje 
dowodzenie potwierdzić.

C ena paczki na 4 pakieciki podzielonej, tyl­
ko 14 ct., przy większem zamówieniu niższa. Kupcy 
otrzymają rabat.

S k ła d  dla Czeruiowiec u pana Antoniego 
Ohrensteina.

Dla wygody mam także na sprzedaż na skła­
dzie pojedyncze pakieciki mą pieczęcią epatrzone, po 
cenie 4 cent. za pakieeik.

O . T .  W I U K Ł E R
we LWOWIE.

NB. Konsument, nabywający za 4 et. kroch­
malu ryżowego, osiąga ten sam* rezultat, jak gdy 
kupuje zagranica w papierze połyskującym krochmal 
za 14 lub 12 et* (2619 11-12)

m. M A I T I
i  « » -

(3305 5— 12)

T y l k o  8  z ł .
przesyłam każdemu kompletny serwis stołowy ze sre­
bra Aefiuido składająey się z 54 sztuk następujących 

przedmiotów:
6 sztuk nożów stołowych ze srebra Aefinide z an- 

gielskiemi kliugami.
6 sztuk prawdziwych ang. widelców ze srebra Ae­

finide najwyborn. i najcięższych.
6 sztuk ciężkich łyżek stołowych ze sreb. Aefinide. 

1 ' „ najwyborniejszych łyżeczek do kawy ze sr. „
1 ciężka chochla do mleka „ „
1 „ „ do zupy najlepszego gatun. „ „
2 efektowne lichtarze salonowe
3 wyborue kubki do jaj
6 sztuk pięknie cyzelowanych tacek (Tabletts)
1 piękna pieprzniezka lub eukierniczka na miałki 

cukier
1 wyborne sitko do herbaty 
6 kryształowych podkładek pod noże 
3 wyborne tacki do ciast cukrowych (2183 9 —15) 

54 sztuk razem
k » s a t n j o  t y l k o  8  z ł .  ! !

S r e b r o  A e f i n i d e  jest najlepszym, zdrowiu wca­
le nieszkodliwym metalem, przez lekarzy poleconym 
ponieważ nie oksyduje a nawet najsilniejsze kwasy 
nienaruszają tej kompozyeyi. Jest ona wolna od wszel­
kiej zdrowiu szkodzącej rdzy (co przy innych podo­

bnych metalach nie ma miejsca).
SaST' Za niezmienną b i a ł o ś ć  s r e b r a  

A e f i n i d e  udziela się g w arancyę  na 10 lat. 
Zamówienia za pobraniem uskutecznia się sumiennie 

i ściśle, a listy prosimy adresować do

p. M. Rundbakin, Wiedeń II. Hedwig- 
gasse Nr. 4

£1®“' Ażeby przekonać Szanowną Publicz­
ność, że nie ma tu do czynienia ze zwykłą reklamą, 
z o b o w i ą z u j e  s i ę  w y s e ł a ó  c a ł y  s e r w i s  
p o w y ż s z y  ‘ Wielebnemu Duchowieństwu Pp. u- 
rzędnikom i innym osobom zaufania godnym be®  
ż a d n e j  z a l i c z k i .  Upraszam tylko w razie 
zwrotu towaru o opłacenie poczty.

W razie poprzedniego nadesłania gotówki, 
zwracam takową bez trudności, jeżeli towar się nie- 
podoba i w przeciągu 10 dni zwróeouym mi zostanie

n a t u r a l n y c h  z d r o j o w i s k
t a i  i r a j o i y c l i  j a i  _  ' ~ ’

poleca i za ś w i e ż o ś ć  r ą c z y  
h a n d e l

Karola Bałłabana
u l. H a lic k a  we L w ow ie .

Łaskawe zlecenia beda bez-
L  Lr

zwłoeznie uskutecznione.
_____________________ (3184 6 -8 )

^ooocoocncccc

*  S z e m a t y z m
Królestwa Gtalieyi i Lodomeryi 
z Wielkiem Księst. Krakowskiem 

na roli

mri * * *
nabyć można po cenie 3  z ł .  6 0  c t .

w Ekspedycji 
„ G A Z E T Y  L  W O  W S K Z E J * ‘ 

Zamiejscowi zechcą przesłać 2  z l .  
7 0  c t . ,  z których przypada 10 ct, 
na opakowanie i list frachtowy.

8
Szeiu&tyzm przesyłamy

ty lk o  za u iszczen iem  n ależyto - 
śei z gAry. Z a  p ob ra n iem  nitle- 
żytoSci nie p rz e sy ła m y  S zem a-
tyzmm.

Azienda
Austro - fraiicuzkie towarzystwo 
ubezpieczeń na życie ludzkie, 

rent i kapitałów
ma zaszczyt na podstawie § . 1 5  warunków 
ubezpieczeń zaprosić niniejszem Panów sub­
skrybentów wzajemnych spółek spadkobier­
czych (assoeyaeye na przeżycie) powyżej 
wymienionego towarzystwa, jakoteż objętych 
spółek od towarzystwa c. k. uprzyw. Aziendy 
asicuratrice w Tryeśde i Danku ojczystego 

w Wiedniu na odbyć się mające

Ogólne zgromadzenie
w sobotę dnia 1 6  czerwca 1 8 8 3 ,
o 10 godzinie przed poł. w biurze towarzy­
stwa w Wiedniu (I Hohenanfengasse 10). 

Na porządku dziennym stoją sprawy,
mianowicie:

1) Sprawozdanie Bady nadzorczej o 
stanie odebranego majątku wzajemnych Spó­
łek spadkobierczych od Towarzystwa o. k. 
uprzyw Aziendy asicuratrice w Tryeście, 
ojczystego Banku w Wiedniu, jakoteż z czyn­
ności za upłyniony rok i stanu majątku spó­
łek z końcem roku 1882.

2) Wybór Rady lustracyjnej, składa­
jącej się z 7 członków w celu kontroli pro­
wadzenia interesów spółki

Penom subskrybentom przysługuje pra­
wo dać się zastąpić na tem zgromadze­
niu przez trzecie osoby zaopatrzone w prze­
pisane pełnomocnictwo.

Karty wstępu na posiedzenie, wzglę­
dnie blankiety na pełnomocnictwa będą wy­
dane za okazaniem poli y Aziendy austro- 
francuzkiego towarzystwa ubezpieczeń na 
życie ludzkie, r e n t  i kapitałów, c. k. uprzyw. 
Aziendy asicuratrice w Tryeście lub Banku 
ojczystego w Wiedniu najpóźniej do sześcin 
dni przed terminem ogólnego zgromadzenia. 

\ \  W i e d  u l u ,  dnia 17 maja 1883

Rada nadzorcza
A ziendy  austro-francuskiego T o w a rzy­
stwa ubezpieczeń na  życie ludzkie, rent 

i  kapitałów. (3585)

jf-----------------   ł
j Dr. A. Majewskiego}
i  M l a i  l o i r a i f f l  ♦
+ w K i s i e l c e  ł
4 otwarty przez cały rok
T przyjmuje chorych z zupełnem zaopatrzę- T 
f  niem i d o c h o d z ą c y c h  do kuracyi, y  
A która się odbywa od 6 ~8 godziny rano i i  
a od 4—6 godziny popołudniu pod nad- A 
T zorem lekarza. (3113 S—?)

t A A A A A A A O A A A A A A A O
L. 305. V

Konkurs
(3649 1 - 3 )

na jedno miejsce funduszowe w Zakładzie sie­
rot u św. Kazimierza we Lwowie dla dziewcząt 
które bądźto obojga rodziców, bądź jedno z nich 
utraciły i znajdują się w wieku między 7mym 
a 12tym rokiem żyoia.

Podania, zaopatrzone w świadectwo chrztu 
sieroctwa, ubóstwa, zdrowia i szczepionej o;py, 
należy wnosić do Komisyi Instytutu ub Ciu ześ- 
cian w pałacu Jego Ekscelencyi Ks. Arcybis­
kupa łacińskiego we Lwowie najdalej do 10 
lip c a  1883.

Lwów, dnia 25 maja 1883 
Z Komisyi Instytutu ubogich chrześoian.

(3606 2— 3)

Ogłoszenie.
Przełożeństwc gminy wyznanio­

wej izraelickiej w Stryju rozpisuje ni- 
niejszem konkurs na posadę nauczy­
ciela religii mojżeszowej przy szko­
łach ludowych w Stryju, z roczną 
płacą 350 złr.

Ubiegający się o tę posadę mają 
podania swoje zaopatrzone w dowody 
uzdolnienia najdalej do dnia 25 czer­
wca 1883 do podpisanego przełożeń- 
stwa wnieść.

Przełożeństwo izraelickiej 
gminy wyznaniowej.

Stryj, dnia 21 maja 1883.
 M. Kappaport.

L. 770.

Obwieszczenie.

Galicyjska kasa o- 
szczcdności we Lwo­
wie Celem obsadzenia wakującej 
posady syndyka galicyjskiej kasy o- 
szczędności, z którą połączone jest 
honoraryum w rocznej kwocie 1.250 
zł, bez prawa do emerytury, tudzież 
zwrot wydatków w gotówce (na stem­
ple, portorya, edykta, i t. p.) i ryczałt 
na wydatki kancelaryjne, oznaczyć się 
mający, rozpisuje się niniejszem kon­
kurs do dnia l3go lipca 1883.

Panowie adwokaci we Lwowie 
zamieszkali, reflektujący na powyższa 
posadę, zechcą wnieść swe podania 
do Dyrekcyi gal. kasy oszczędności 
(prez protokół podawezy) w oznaczo­
nym terminie.

We Lwowie, dnia 11 maja 1888.
Dyrekcya.

Przedruk nie honoruje się.

u  3 5 1 9 . (8 8 3 7  1 -  3)

Obwieszczenie.
Dyrekcya galicyjskiego Towarzy­

stwa kredytowego ziemskiego obwie­
szcza niniejszem, że na podstawie §. 63 
ustaw kapitał 8.802 złr. 78 et. w. a. 
listami zastawnemi, z większej sumy
1 0 .0 0 0  w. a. na hipotekę dóbrProba- 
bin w powiecie horodeńskim położo­
nych, p.  Schulima Neubergera w łas­
nych, z tego Towarzystwa wypoży­
czonej z dniem Igo lipca 1881 jeszcze 
pozostały wraz z odsetkami i na- 
leytościami podrzędnemi właścicielowi 
tych dóbr wypowiedziany zostaje, z tym 
dodatkiem, ażeby w przeciągu 6 mie­
sięcy takowy pod rygorem egzekucyi, 
mianowicie licytacyi dóbr hipotece po­
dległych do kasy gal. Towarzystwa 
kredytowego ziemskiego był złożony.

We Lwowie, dnia 2 maja 1883.

00402810



KAZIM IERZ LEW ICKI
Citlówiaj skład dla d a lN y i

PORCELANY, SZKŁA I TOWAROW MIĘSZANYCH
wo Ł w o w i « ulica T ry b u n a l sk a  L <4

»aiożonn r o k u  1S4S,

p o l e c a :

z mosiężnemi łańcuszkami i haczykiem 
przed św. obrazy,

1 s s t s i l s a  o d  1 s»I., 1  5 0  c t .,  2  *1., 4  xl«, 5  z l .
oraz do tychże LAMPEK g n o t k i  w o s k o w y  1 pudełeczko 20 ct. 

zwykłe guotki 1 pudełeczko 6 centów.

z północnych Niemiec, posiadająca 
bardzo chlubne świadectwa, poszu­
kuje miejsca w domu szlacheckim 
jako bona do dzieci, lub jako to­
warzyszka dla dam. — Uprzejme 

zgłoszenia przyjmuje pod adresem : L e o n ty n a  
Z im a ń s k a , B a z a r  koło J asław ic*  
_________ (3630 1—2)

nn n n n m m n n n n n n n n
a

Terrazzo
(p o sa d zk ę  k a m ie n n ą )  

wykonuje
Jan Odorico

w W I E D K i r .
Bliższej wiadomości udziela 

przyjmuje zamówienia

Arnold Werner
& T Ł  w  « >  :m « -

(3652 1—6)

n n H 3 t !J t n n z i t n x K H % A n

S. Ascoli w Tryeśeie

ps

d

£

od kila

rozsyła w paczkach po 4®/* kilo za pobraniem opła­
ciwszy e ło  i k o s z t a  p r z e s y ł k i  do każdej stacyi 

pocztowej 
C ey lo n  pocztową prawdziwą zł.

„ plantac. najwyborn. „
K u b a  wielkoziarnistą . „
Jaw ę perłową

„  zieloną wyborną w smaku „
n zł'0tą: "■.......................u

S an tos najwyborniejszą . . „
K io  . . .

C y try n y  i p o m a ra ń c ze  w 5eio kilowych ko 
szykach po 2 zł. 10 ct. (3475 3-6)
Cenniki na inne artykuły na żądanie gratis.

R” s 
K 
M
n
M
u

: s a c :

Dra. AAJELA
Zakład wodoleczniczy

w Knckmantel
(n a  S z lą s k u  a u s t r ia c k im )

w prześlicznej okolicy górzystej, bezpośrednio 
pod lasem położonej ; najstaranniejsze pielęg­
nowanie i wyżywienie. Zastosowanie E le k -  
t r o th e r a p ii , M a ssa ży  i k ą p ie li  
z ig ie łe k  so sn o w y ch . Stacja kolejowa 
Z ie g e u h a ls  o milę oddalona, 

w  (1659 23-?)
os. ac ac ac ae ŝ ss: soc ae ss as as sc as

n
n
u
n
N
a
H

tak krajowe jak zagraniczne 
handel

Karola Klimowicza
Lwów; Wałowa 11
Łaskawe zamówienia z prowincyi 

uskutecznia sie odwrotnie. <3307 5- J0)

m w ^ w ^ W M

(3564 2 - 3 )

Ważne dla Dai-i.
Chcąc zadość uczynić wzmagającym sic 

wymogom szanownych gości, postaraliśmy się 
przeto w należytym czasie o sprowadzenie na 
sezon letni 18s3 wielkiego zapasu

prawdziwych francuskich

KAPELUSZY DAMSKICH
najnowszego i najgustowniejszego fasonu, 
cenach z a d z i w i a j ą c o  ł a n i c h .

Żadna dama nie powinna przeto zaniechać 
tak rzadko zdarzającej się sposobności, mieć 
elegancki prawdziwy paryski kapelusz za bez­
cen. Każdy kapelusz jest opatrzony firmą fa­
bryczną. Za zaliczką lub przesyłką kwoty prze­
syłamy ładny kapelusz słomkowy lub koron­
kowy, najnowszej formy i gustownie ubrany 
prawdziwemi strusiem! piórami i franciiskiemi 
kwiatami itd. C en y k a p e lu sz y  ort 3  z ł .
50 ct. do 12 zlr. 50 ct.

W  razie gdyby się kapelusz nie podo­
bał, przyjmujemy go napowrót,

I . Q r ® d » h a
■wwr JL «s

5 5 /4 .

P tO O C O K  X X X X X X X X X X I X X X X 5 D f X I X X X ^ X X «

Czigelką zdrój Ludwika*). |
zezawa ta, słono-ałkaliezna i jod zawierająca, w przewłoeznyeh nieżytach piersiowych, 

y S ipSl oskrzeli, żołądka, je lit i pęcherza, w obrzękach przewłoeznyeh gruczołów ehłonicz-
nyeli i t. p. zalecana, a której skuteczność licznie dowiedzioną została, jest do na- f f

bycia w głównym składzie rozsełkowym u Alojzego Muszyńskiego w Grybowie po cenie 6 złr. ^
za skrzynię 30 flaszek zawierając* z świeżego czerpania l i i

oz*3̂ 1' z ro®™ ^®33 w ehemicznem laboratoryum Uniwersytetu Jagiellońskiego C J
B m  przez p. Karola Troehanowskiego, assystenta chemii dokonany, niemniej opis 

szczegółowy, rozsyła bezpłatnie i franco na żądanie skład główny w Grybowie.
D la  L w ow a s k ła d  w a p tece  W g o  P . M ik o la s c h a . Q

*) C zigelka leży w pograniczu węgierskim, 3x/2 mil od Grybowa odległa.
(3467 2-12);xxxxxxxxxxixxxxxixxxxxxxxxxxxixxia

sl-ciłaci
P iw a  ołetm unieefeiego

nagrodzon. i odznaczonego medalem zasługi na wystawie wiedeńskiej 
«.i lat Crtslicyi. 1 Bukow iny w beczkach i flaszkach

u ELIASZA HERTERA
we LWOWIE ul. Kopernika 1. 8.

(3443

Do

Wy.->2h' z druku broszura p.

PRZEMYSŁ CUKROWNICZY
WDtyw i  rolniclwn i znaczenie w pspflarstwis narofleiem

przez Dra TADEUSZA RUTOWSKIEGO.
8o S ir .  I X  i 1 2 2 . -  O n  a  1 s i r .  2 0  e n t .  

w Administracji N. Reformy, w księgarni Kazimierza Barto-hyeia,
szewieza w Krakowie, mvt we

W y p r z e d a ż
s z k ł a  i  p o r c e l a n y

'Perli Jfitalhei?,
(3300 3—3) T ‘ ulica

— S t* ™
Z drukarni. Wł. Łozińskiego ni. Czarneckiego U. 12 dp.ro Węrner

1. uśka. 8.

'(ich innych księgarniach "" kraju.

Z E U j r a s n e
! majątek pod RZESZOWEM

każdego czasu d o w y d z ie r ż a w ia n ia .  JO'/ mor­
gów gruntu ornego wraz z łąkami, inwentarz żywy 

•i martwy do nabycia. — Wiadomość w kaucelsryi 
Wgo Ora A. Rybickiego w  R z e s z o w ie .

' (3540 3—3)

mm
ZaM tanieli siarczanycli, Darowych 

i żelazisto - liorowmowycli,
odszczególniony dyplomem pochwalnym na wy­
stawie przyrodniczo-lekarskiej w Krakowie 1881.
B o t t p o c z ę c ic  s e z o n n  2 0  m a j a .

Choroby, w których kąpiele siarezane z św ie ­
tn ym  sk u tk ie m  używane być mogą s ą : 
gościee i dna (Rheumatismus et Arthritis)," zo­
łzy, (skrofuły), choroby nerwowe, choroby skórne, 
kiła (Syphilis), zanieczyszczenie krwi merkuryal- 
ne, zaniedbane lub zastarzałe chirurgiczne wy­
padki, jako to : zwichnięcia, złamania, rany,

wadliwe blizny itp.
P rz e d  b ra m ą  z a k ła d u  je s t  p rz y - 

s ta n e k  k o le i  A rc y k się c ia  A lb re c h ta
Prócz zwykłych pociągów, nadto kursować 

będzie od 15 czerwca do 15 września co d zień  
lo k a ln y  p ocią g  p ołu d n io w y  m ię d zy  
L w ow em  a  P  m to m y ta m i.

Jazda trwa 44 minut. Odjazd ze Lwowa o 
godz. 11 min. 20; powrót o godz. 3 min. 14 po 
południu (podług zegaru lwowskiego). Ceny : po­
mieszkanie w Zakładzie tygodniowo od 2 zł. 50 
et. do 7 zł. Wikt w abonamencie: I. klasy 11 zł.
Ii. klasy 7 zł. 50 ct. tygodniowo lub a la carte 
podług cenników restauraeyi lwowskich. N ad to  
p rz y jm u je  się  s ta ły c h  gośai n a  m ie ­
s ię c z n ą  k u ra c y ę  en  p en slon  (z zupeł­
nym wiktem, staneyą, usługą i kąpielami) po cenie:
I. klasa (tygodniowo 21 zł. II. klasa tygodnio­
wo 15 zł. Stały lekarz w miejscu. K ia  iz r a e li­
tów  otw a rta  o so b n a  re sta u ra c y a .

Zwraca się szczególną uwagę na kąpiele b o ­
row in ow e (Moorbiider) które pod* względem 
składu swego chemicznego n ie  u stę p u ją  w 
n ic z e m  k ą p ie lo m  z a g ra n ic z n y m  i 
mogą być z równym skutkiem użyte w cierpie­
niach kobiecych jak F r a n c e n s b a d z k ie .

[3432]
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D r a  K a r o la  M ik o la s c h a  
H t i s p a ń s k i e

W ina lecznicze
chinowe, ekinowo-żelaziste, pepsynowc, pepto­

nowe i rumbarbarowe, tudzież
Moniab f winn dla elki-
pych i rekonwalescentów
jedynie odznaczone zostały świadectwami naj­
sławniejszych profesorów i lekarzy w Wiedniu 

w Krakowie, Lwowie i Czerniowcaeh:
Dr. Brauna, L orinsera , Draschego, Spaetha, 
Korczyńskiego, Jakubowskiego, Biesiadeckiego, 
Widmana, Sawickiego, Ziembickiego, W eigla, 
Wolana, Strzeleckiego, Stookloefa, Załoziee- 

kiego i i t. d,
Skład główny w aptece pod „Gwiazdą" 

P io tra  M ik o la s c h a  we Lw ow ie,
W  K r a k o w ie  w apt. p. F. tfrulewskiego. Ł  
W C zern iow caeh  w aptece p, F. Krzy­

żanow skiego.
Skład główny dla Monarchii Auslro-W ęijlorskiej 

i dla państw ościennych u 
W illi . M a a g e ra  w W ie d n ia

H e n m « r k t  3 .  (7S79 51 -?i

A. H a ls k i
HA.l©EIi ŻJKIzAẐ V 

we LW O W IE, Halicka I. 20
•p o leca

M a s z y n k i  amerykana, do strzyżenia bydła. 
Ś c i s k i  ( k ó ł k a )  dla buhajów, nowe ame­

rykańskie.
O grod n icze  noże, nożyczki i inne potrzeby. 
Wszelkie w y ro b y  n ożo w n icze , jako to: 

noże stołowe, kuchenne, rzemieślnicze, 
brzytwy, scyzoryki i t. p.

D łn ta  a n g ie lsk ie  rz e ź b ia rsk ie
i inne narzędzia rzemieślnicze. 

S am o w a ry  mosiężne, prawdziwe rossyjskie, 
fason równy na szklanek :

6, 8, ' 10. 14, 18,
złr. 8.80, "E5Ó,AT , 12.—, 14.- 

fason wazowy na szklanek :
 T 11, ' 14, 10,__20̂

złr. 10, l i ,  12, 14, 16.
Łyżki, łyżeczki, noże i widelce i inne w y­

r o b y  z c h iń sk ie g o  sre b ra  i a i -  
p a k o w e, słynnej fabryki Berudorfersk 

K u c h n ie  n aftow e doskonałej konstruk­
c j i  po złr. 3, 4, 5.50.

M ie d n ice  z masy papierowej, do podróży 
jedyne z powodu lekkości i trwałości 

N a czy n ia  k u c h e n n e  i wszelkie inne 
potrzeby domowe.

Wielki wybór w ieńców  grobow ych  
b la sz a n y c h , bardzo ładnych i trwałych, 

bez kwiatów od 90 ct. do zł. 2,20, 
z kwiatami od złr. 1.30, do 5 złr.

„ porcelanowemi od zł. 4.50 do zł. 10 
i iK lt lJ A T i  c h iń sk a  z tych samych 

składów en Orłowa w Warszawie* 
złr, 2, 3, 4 i 5 za */„ kio.

(3692,

>

J

czarki
i

tace
osobno.

Papier z o. k. uprayw. fabryki papi ru


